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Czwartek, 5 Sierpnia 1897. 


Rok 87. 


Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
z wyjątkiem dni poświątecznych. 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu 5 cen- 
tów, pocztą 8 centów. — Biuro Redakcyi i Admini- 
stracyi ulica Czarnieckiego 1. 8. — iasty należy 
frankować. 

ReklamacyB otwarte wolne od opłaty. 

Telefon Redakcyi nr. 38. 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 


«W obeestale dobrego ogólnego stanu zdrowia 
Jej e. i k. Wysokości Najdostojniejszej Arcyksię- 
żnej Izabelli i Najdostojniejszego Arcyksię- 
cia Albrechta, nie będą już wydawane 

nadal biuletyny. 

Baden, 1 sierpnia 1897. 

Starszy lekarz sztabowy dr. Gittl w. r. 
Lekarz pułkowy dr. Dürr w. r. 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 17 
lipca b. r. zezwolić najmiłościwiej pierwsze- 
mu szefowi sekcyi w e. i k. Ministerstwie 
cesarskiego i królewskiego Domu oraz spraw 
zagranicznych, Rudolfowi hr. Welsers- 
heimbowi, i drugiemu szefowi sekcyi w 
temże Ministerstwie, Mikołajowi hr. Tem e- 
rin-Szócsenowi, przyjąć i nosić królewsko- 
syamski korder orony klasy pierwszej. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Lwów, 4 sierpnia. 


Z przebiegu zamkniętej właśnie ukazem 
królewskim nadzwyczajnej sesyi skupczyny 
serbskiej, rząd może być zadowolony, spełni- 
ła ona bowiem całkowicie i zupełnie po jego 
myśli swoje zadanie. Przedewszystkiem uchwa- 
liła skupezyna niemal jednomyślnie kredyt na 
wzmocnienie sił zbrojnych i na zakupno no- 
wej broni a obok tego przyjęła ustawę o zmia- 
nie organizacyi wojskowej. Sam król użył 
swojego osobistego wpływu, aby zapewnić po- 
wodzenie tym przedłożeniom a jego odwoła- 


nie się do patryotycznych uczuć reprezenta- 
cyi ludowej odniosło pożądany skutek. Wedle 
ogólnego zdania, koła rządowe w Belgradzie 
domagając się nadzwyczajnego kredytu woj- 
skowego, chciały w pewnym stopniu zare- 
monstrować przeciw postępowaniu Tureyi w 
obec Serbii, a także dać wyraz nieufności do 
Bułgaryi. Co się tyczy Turcji, to ta daje Ser- 
bii powód do coraz głośniejszych zażaleń. Na 
wiosnę, tedy w czasie gdy Porta była w naj- 
większych opałach, poczyniono posłowi serb- 
skiemu w Konstantynopolu p. Georgiewiczo- 
wi najrozmaitsze przyrzeczenia, z których do- 
tąd ani jednego niespełniono. (o więcej w 
ostatnich czasach poczęły ponawiać się na te- 
rytoryum serbskie coraz bardziej zuchwałe 
napady band arnauekich, a wszystkie rekla- 
macye wysłane z Belgradu nie odniosły dotąd 
żadnego skutku. W obec tego rząd serbski, 
jak to oświadczył prezes gabinetu Simicz zu- 
pełnie otwarcie w skupczynie, rozkazał uzbroić 
ludność pograniezną i upoważnił ją do ściga- 
nia napastników po za słupy graniczne. 
Chociaż podobne zarządzenie nie da się 
pogodzić ze zwyczajami międzynarodowymi, 
jest ono bezwątpienia usprawiedliwionem, je- 
żeli się zważy, że Porta dotychczas nie zgoła 
nie uczyniła, aby położyć tamę wyprawom 
zbójeckim niesfornego plemienia, rząd zaś 
serbski ma prawo i obowiązek starać się o 
bezpieczeństwo życia i mienia swoich obywa- 
teli. W. Porta usiłowała z początku odwrócić 
skierowane przeciw niej zarzuty i rzecz tak 
przedstawiać, jakoby na Serbii ciążyła odpo- 
wiedziałność za te wypadki. Rząd belgradzki 
wszakże nie był w kłopocie w obróceniu w 
niwecz tego rodzaju insynuacyj. Złożył on li- 
czne na to dowody, że dotychezas przedmiotem 
napaści były wsie i strażnice wojskowe na 
terytoryum serbskiem i że zabitych i rannych 
znajdowano wyłącznie na tem terytoryum. 
Doniesienia z Belgradu zapewniają, iż odtąd 
rząd z całą energią starać się będzie kłaść 
tamę anarchicznym stosunkom na granicy, 
bez względu czy to będzie się podobać lub nie 
w Konstantynopolu, zastrzega się jednak ró- 
wnocześnie, iż w Serbii nie ma żadnego rozsą- 
dnego polityka, któryby spekulował na jakieś 
awantury wojenne. Zapewnieniu takiemu mo 


Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 16 zł, półrocznie 8 zł, kwartal- 
nie 4 zł, miesięcznie 1 zł. 35 ct. W miejscu: rocznie 12 zł, półrocznie6 zł, kwartal- 
nie 3 zł, miesięcznie 1 zł. Prenumerata zagraniczna: W Niemczech 1 zł. 60 ct. mie- 
sięcznie. We wszystkich innych państwach 1 zł. 90 et. miesięcznie. 

„Przewodnik naukowy i literackić, dodatek miesięczny do «Gazety Lwowskiej», otrzymają 
cało- i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1 stycznia do końca 
czerwca lub od 1 lipca do końca grudnia, ćwierćroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi 75 et., drudzy 
30 ct. — Przewodnik prenumerowany osobno kosztuje 4 zł. 


żna bezwątpienia wierzyć, przebieg bowiem 
ostatniej turecko-greckiej wojny nie może być 
zachętą dla żadnego z mniejszych państw 
bałkańskich. 

Tak samo jak z Turcyą, także z Buł- 
garyą stosunki Serbii nie były w ostatnich 
czasach idealnymi. W Belgradzie mówiono 
wiele o daleko sięgających  „aspiracyach* 
Bułgaryi, o planach ks. Ferdynanda dla uzy- 
skania niepodległości i tytułu królewskiego, o 
intrygach skierowanych przeciw Serbii, wre- 
szcie o zabiegach rządu książęcego, aby na- 
ruszyć sferę interesów serbskich. Tego ro- 
dzaju zacheiankom, wedle mniemania decy- 
dujących kół w Belgradzie, potrzeba było ko- 
niecznie postawić jakąś zaporę, a najodpo- 
wiedniejszem ku temu wydawała się manife- 
stacya pogotowia wojennego, która znalazła 
wyraz w uchwale skupczyny. 


Z Królestwa Polskiego. 


(Dalsza podróż inspekcyjna generał-gubernato- 
ra. — Strejk piekarzy w Warszawie). 


O dalszych objazdach generał-guberna- 
tora ks. Imeretyńskiego podają dzienniki war- 
szawskie następujące szczegóły : 

W dniu 3] lipca ks. Imeretyński przy- 
b-i do Siedlec. Na dworcu przyjmowali księ- 
ciu gubernator siedlecki Subotkin, władze cy- 
wilne i wojskowe, oraz przedstawiciele licznie 
zebranych obywateli ziemskich z p. L. Gór- 
skim, prezesem komitetu Towarzystwa kredy- 
towego ziemskiego na czele. Po przyjęciu ra- 
portów i warty honorowej książę udał się do 
soboru prawosławne'o, zkąd po odbytej mo- 
dlitwie zwiedzał ochronę, więzienie miejsco- 
we i koszary. — O godzinie 3'/, książę udał 
się do kościoła katolickiego, gdzie powitał go 
przemówieniem miejscowy ksiądz dziekan. 
O godzinie 4 książę przybył do rządu guber- 
nialnego, gdzie oczekiwało go przeszło 100 
obywateli ziemskich, w których imieniu prze- 
mówił p. L. Górski w języku francuskim, w 
następujących słowach : 


Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 cen- 
tów, kilkorazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza. 


Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie biuro dzienników Ludwika Piohna, 
ulica Karola Ludwika l. 9; we Francyi, w Paryżu 
wyłącznie agencya pana Adama, Boulevard Raspail 
Nr. 105 bis, 


„Właściciele ziemscy gubernii siedle- 
ckiej są szczęśliwi, że w osobie waszej ksią- 
żęcej mości mogą powitać nietylko przedsta- 
wiciela jego cesarskiej mości, ale także wier- 
nego i życzliwego tłómacza jego wielkodu- 
sznych zamiarów. 

„Przepełnieni niezachwianą wiernością 
i lojalnością zupełną, korzystamy ze sposobno- 
ści, aby uczucia te wyrazić wobec wa- 
szej książęcej mości, prosząc o stwierdze- 
nie ich u stóp tronu. Zwiedzanie licznych miej- 
scowości we wszystkich guberniach Królestwa 
Polskiego, połączone z sumiennem badaniem 
rzeczywistych interesów, pozwoliły waszej 
książęcej mości poznać najpilniejsze potrzeby 
kraju i charakter jego mieszkańców. Właści- 
ciele ziemscy innych gubernij mieli zaszczyt 
przedstawić niektóre z tych potrzeb ogólnego 
znaczenia. Łącząc się w zupełności z nimi, 
mniemamy, że jest zbytecznem powtarzać to, 
co już wyrazili. 

„Ale”ufni w szlachetne uczucia i ducha 
sprawiedliwości, którym wasza książęca mość 
jest ożywiony, mamy nadzieję, że badając 
szczególne potrzeby gubernii siedleckiej u- 
znasz włąściwem na podstawie zupełnej i 
rzeczywistej legalności wprowadzić odpowie- 
dnie poprawy. Oby wszyscy jej mieszkańcy, 
razem z całym naszym krajem, mogli korzy- 
stać z dobrodziejstwa sprawiedliwego i silne- 
go rządu, kierowanego szlachetnemi zasadami 
waszej książęcej mości pod dobroczynnem ber- 
łem pełnego potęgi i chwały monarchy, ce- 
sarza i króla“. 

O godzinie 7 odbył się obiad u guber- 
natora, który wzniósł toast na cześć ks. Ime- 
retyńskiego. Książę odpowiedział na to toa- 
stam na cześć obojga państwa gubernatorstwa. 
O godzinie 9 wieczorem książę, żegnany przez 
przedstawicieli władz, obywatelstwo ziemskie 
i tłumnie zebraną publiczność, odjechał nad- 
zwyczajnym pociągiem do Warszawy. 

Przed kilkoma dniami wybuchł w War- 
szawie strejk piekarzy. Czeladnicy piekarscy 
dowiedziawszy się, że od nowego roku 1898 
ma obowiązywać ustawa, która ograniczy czas 
godzin roboczych do 10 i pół, zażądali od 
właścicieli piekarń już teraz skrócenia liczby 
godzin pracy, wynoszącej obecnie 11, 12, a 
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POWIEŚĆ HISTORYCZNA 


PRZEZ 


HENRYKA SIENKIEWICZA. 


VIL. 
(Ciąg dalszy). 


Posłał więc Zbyszko jednego ze swoich 
Turczynków, darowanych przez Zawiszę, po 
Ziycha, który siadł na koń i przyjechał popo- 
ładniu, właśnie wtedy, kiedy młodzi wybie- 
rali się do Odstajanego jeziorka po bobry. 
Było z początku śmiechu, żartów i spiewania 
przy miodzie bez miary, ale później, starzy 
włodykowie poczęli rozmawiać o dzieciach 
i wychwalać każdy swoje. 

— (o to za chłop Zbyszko! — mówił 
Maćko: — to takiego drugiego na świecie 
niema. A mężne to, a wartkie, jako ryś, a 
Sprawne. Wiecie! jak go na śmierć w Kra- 
kowie prowadzili, to tak dziewki w oknach 
piszezały, jakby je kto z tyłu stojący szydłem 
kłół, i to jakie dziewki: rycerskie i kaszte- 
lańskie córki, o różnych cudnych mieszczkach 
nie wspominając. 

i — A niech ta będą i kasztelańskie 
1 cudne, a od mojej Jagienki nielepsze! — 
odrzekł Zych ze Zgorzelic. 


= — Albo ja wam mówię, że lepsze? 
Milszej dziewki ku ludziom, niże Jagienka, 
chyba nie znaleźć. 

— Ja też na Zbyszka nie nie powia- 
dam: kuszę ci bez pokrętki naciąga!... 

. — I niedźwiedzia sam jeden podeprze. 
Widzieliście, jak go ciął? Cały łeb z jedną 
łapą odwalił. 

— Łeb odwalił, ale podparł nie sam. 
Jagienka mu pomogła. 

Pomogła ?... Nie mówił mi nic. 

— Bo jej obiecał... że to dziewce wstyd 
po nocy do boru chodzić. Mnie zaraz powie- 
działa, jako było. Inne rade zmyślają, ale ona 
prawdy nie ukryje. Szczerze rzekłszy, nie by- 
łem rad, bo kto wie.... Chciałem ją skrzy- 
czeć, ona zasie powiedziała tak: „Jak ja sa- 
ma wianka nie upilnuję, to i wy, tatulu, nie 
upilnujecie, ale nie bójcie się, Zbyszko też 
wie, eo rycerska cześć”. 

Bo pewno. Przecie i dziś sami poszli. 

— Ale w wieczór wrócą. Po nocy dya- 
beł najgorszy, a wstydzić się dziewee nie po- 
trzeba, bo ciemno. 

Maćko pomyślał chwilę, poczem rzekł, 
jakby do siebie: 

— A wszelako, radzi się oni widzą.... 

— Ba! Żeby to innej nie był ślubował. 

— To, jak wiecie, jest rycerski oby- 
czaj.... Któryby z młodych swojej paniej nie 
miał, tego inni za prostaka uważają.... Slubo- 
wał on pawie czuby i te musi ze łbów po- 
ździerać, gdyż poprzysiągł na rycerską cześć; 
Liehtensteina też musi dostać, ale od innych 
ślubów może opat uwolnić. 

— Opat zjedzie lada dzień... 

— Myślicie ? — spytał Maćko, poczem 
ozwał się znów: — Wreszcie, co tam takie 
ślubowanie, kiedy Jurand wręcz mu powie- 
dział, że dziewki nie da! Czy ją innemu o- 


biecał, czy na służbę Bożą ochwiarował, 
tego ja nie wiem — ale wręcz powiedział, 
że nie da.... 

— Mówiłżem wam — zapytał Zych — 
że opat tak Jugienkę miłuje, jakby była jego. 
Ostatni raz to jej rzekłtak: „Krewnych mam 
jeno po kądzieli, ale z tej kądzieli więcej bę- 
dzie nici dla ciebie, niż dla nich“. 

Na to Maćko spojrzał niespokojnie, a na- 
wet podejrzliwie na Zycha i dopiero po chwili 
odpowiedział : « 

— Naszej krzywdy przeciebyście nie 
chcieli... 

— Za Jagienką pójdą Moczydoły — 
rzekł wymijająco Zych. 

Zaraz ? ~ e 

— Zaraz. Innejbym nie popuścił, a jej 
popuszczę. 

-— Bogdaniec i tak w połowie Zbyszków, 
a da Bóg zdrowie, to mu go zagospodaruję, 
jako się patrzy. Miłujecie-ż wy Zbyszka? 

Na to Zych począł mrugać oczyma i 
rzekł: 

— Gorzej to, że jakoś Jagienka, byle 
kto o nim wspomniał, zaraz się do ściany 
obraca. 

— A jak wspominacie innych? 

— Jak innego wspomnę, to jeno pry- 
chnie i powiada: „Czegoż ?* 

,. — A no widzicie. Da Bóg. że przy ta- 
kiej dziewce zapomni o tamtej. Ja stary, a 
teżbym zapomniał... Napijecie się miodu ? 

— Napiję się. 

— No, opat... juści mądry człowiek! 
Bywają między opatami, jako wiecie, całkiem 
świeccy ludzie, ale ten choć między mnicha- 
mi nie siedzi — przecie jest ksiądz — a 
ksiądz zawsze lepiej poradzi od zwykłego 
człeka, bo i na czytaniu się zna i z Duchem 
świętym jest w poblizkości. A wy, że dziew- 


czynie zaraz Moczydoły puścicie — to słu- 
szne. Ja też, byle Pan Jezus do zdrowia po- 
mógł, co będę mógł Wilkowi z Brzozowej 
kmieciów odmówić, to odmówię. Po żrebiu 
dobrej ziemi każdemu dam, bo w Bogdańcu 
ziemi nie brak. A Wilkowi niech się na Boże 
Narodzenie pokłonią i do mnie przyjdą. Albo 
to im nie wolno? Z czasem to i grodek w 
Bogdańcu zbuduję, godny kasztelik z dębów 
i z rowem wokół.... Zbyszko i Jagienka niech 
sobie ninie na polowiezko razem chadzają.... 
Myślę, że i śniegu niezadługo czekąć.... We- 
zwyczai się jedno do drugiego — i chłopak 
o tamtej zapomni. Niech sobie chadzają. Co 
tam długo gadać! Dalibyście mu Jagienkę, 
czy nie dali? 

— Dałbym. Zdawna my to przecie ura- 
dzili, żeby jedno było dla drugiego, a Moczy- 
doły i Bogdaniec dla naszych wnuków. 

— (rady! — zawołał z radością Ma- 
ćko. — Bóg da, że posypie się ich, jak gra- 
du. Opat będzie ich nam krzcił.... 

— Byle nadążył! — zawołał wesoło 
Zych. Ale was to już dawno w takiej rado- 
ści nie widziałem. 

— Bo mi pocieszno w sereu. Zadziora 
wyszła, a co do Zbyszka, wy się o niego nie 
bójcie. Wczoraj, jak Jagienka na koń siada- 
ła... wiecie... wiatr dął.... Pytam ja tedy 
Zbyszka: „Widziałeś?* — a jego zaraz cią- 
goty wzięły. I tom też zmiarkował, że z po- 
czatku mało ze sobą gadali, a teraz jak ra- 
zem chodzą, to ciągle jedno ku drugiemu szy- 
ję obraca, i tak uradzają.... uradzają!... Napij- 
cie się jeszcze. 

— Napiję się... 

— Za zdrowie Zbyszka i Jagienki! 

(Ciąg dalszy nastąpi). 


często i więcej na dobę. Nadto zażądano pod- | chodem naprzód wzmocnionej 
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tam armii 


niesienia płacy, która teraz przeciętnie wynosi! wschodniej. 


tygodniowo około 8 rubli. 

Majstrowie na razie nie chcieli się zgo- 
dzić na te żądania, w obec czego czeladnicy 
piekarscy rozpoczęli bezrobocie w środę wie- 
czorem. We czwartek piekarze chrześciańscy 
zebrali się na polach Mokotowskich, żydowscy 
zaś na tak zwanym „placu broni“ pod Po- 
wązkami w celu naradzenia się w sprawie 
swych żądań. Do zebranych na polach Moko- 
towskich przybył oberpoliemajster Gresser i 
po wysłuchaniu żądań polecił zebranym roz- 
dzielić się na grupy, stosownie do czrkulów, 
w których strejkujący mieszkają. Grupy te 
następnie odprowadziła polieya do odpowie- 
dnich cyrkułów, gdzie po spisaniu protokołów 
część ich wypuszczono, część zaś zatrzymano 
w areszcie cyrkułowym. To samo zrobiono z 
żydami. W ten sposób uwięziono przeszło 200 
osób. W piątek strejkujący ograniczyli swe 
żądania do pozwolenia na otwarcie napowrót 
zamkniętej poprzednio gospody, czego zresztą 
przed paru dniami zgromadzenie majstrów 
uchwaliło domagać się od władz, oraz do zo- 
bowiązania się majstrów, aby używali innych 
robotników do nocnej pracy, a innych do 
dziennej, pozostawiając dotychczasową płacę. 
Majstrowie okazują chęć zgodnego załatwienia 
sprawy, fo też bezrobocie można już uważać 
za zażegnane. Zydzi po większej części ugo- 
dzili się jeszcze w czwartek, tak że w piątek 
już stanęli do roboty. 


Wielkie manewry rossyjskie. 


Polit. Corr. podaje szezegóły o wielkich 
rossyjskich manewrach wojskowych, w któ- 
rych — jak wiadomo — car weźmie udział. 
Odbędą się one na przestrzeni pomiędzy rzeką 
Narwią i Bobra, wzdłuż linii kolejowej Ostro- 
łęka, Łomża, Białystok. Ponieważ na całem 
tem terytoryum znajdują się dobre gościńce, 
oraz droga żelazna, a ludność tamtejsza stoi 
pod względem kulturalnym wysoko, przeto 
rozmieszczenie, rozkwaterowanie i zaprowian- 
towanie wojska nie nastręczy trudności. Na- 
tomiast bagnista okolica spowoduje niejednę 
trudność przy przechodzeniu rzek i moczarów 
i przy oświetlaniu terenu. W manewrach we- 
zmą udział oddziały wojskowe okręgu war- 
szawskiego i wileńskiego, mianowicie z każ- 
dego po trzy korpusy piechoty i po jednym 
kawaleryi. Armię zachodnią będą tworzyć kor- 
pusy warszawskie i im przypadnie rola za- : 
czepna. Korpusy okręgu wileńskiego wystąpią 
zrazu mniej licznie i będą miały za feni 
defenzywę. Dopiero później pod Białymsto- 
kiem zostaną wzmocnione, to znaczy — z ar- 
mią zachodnią co do liczby zrównane i przej- 
dą do roli zaczepnej. Punktem zbornym dia 
armii zachodniej będzie Ostrołęka, armia zaś 
wschodnia zbierze się na południe od Łomży. 
Według planu manewrów, armia wschodnia 

ma się cofać aż po pod Białystok. W cofaniu 
tem będzie zasłoniona utarczkami tylnej straży 
i walkami kawaleryi. Pod Białymstokiem od- 
będzie się walna bitwa, która ukończy się po- 


Z O n- 


Przechadzka po naszym salonie 


PE PE 


(Dokończenie) 


Kilka większych i sporo mniejszych u- 
tworów wystawił artysta Mieczysław Rey- 
zner, który po dłuższym pobycie w Paryżu 
do I:wowa powrócił. Znane są jego prace 
lwowskiej publiczności, zwłaszcza pyszne pa- 
stele, głowy i popiersia kobiece, pełne ideal- 
nego ujęcia, miękkości i piękności. Dziś dwa 
większych rozmiarów olejne obrazy zwracają 
na siebie uwagę; jeden z nich treścią powa- 
żny przedstawia kilka kobiet modląć zych się 
w kościele; szezególnie twarze staruszek 0 
zwiędłej pomiętej skórze wykonane są z wiel- 
ką prawdą, w czem polega główna zaleta te- 
go obrazu. W drugim wprowadza nas artysta 
do wnętrza chaty wiejskiej w Krakowskiem, 
gdzie zastajemy dwoje dorodnych dziewcząt, 
zajętych obieraniem z liści wierzchnich głó- 
wek kapusty, której pełno w koszach i na 
ziemi. Ta praca nie przeszkadza im wcale 
flirtować po swojemn z chłopakiem, którego 
postać w białej siermiędze i wielkiej okrągłej 
czapie rysuje się na tle jesiennego krajobra- 
zu za okienkiem na podwórze wychodzącerm. 
Przybrawszy minę franta, z fajeczką w ręku 
prawi on żarty, wzbudzające uśmiech na okrą- 
głych, pulchnych twarzach dziewcząt. 

Twórcy obrazów z życia ludu wiejskiego 
często w podobny sposób przedstawiają zaloty; 
w ostatnich czasach widzieliśmy na lwowskiej 
wystawie bardzo treścią zbliżony obraz Je- 
zierskiego; w każdym razie ten utwór Rey- 
znera zaleca dobry smak estetyczny i staran- 

ne wykonanie, korzystnie wyróżniające go od 
innych. — Mamy jeszcze tegoż artysty wy- 
borny portret staruszki pani M., odznaczający 


„AU PÓŹ, 


Według doniesienia z Aten, rząd grecki 
zamierza stanowczo sprzeciwić się projektowi 
zaprowadzenia międzynarodowej kontroli nad 
finansami greckiemi, a król Jerzy postanowił 
podobno wystać w tej sprawie okólnik do 
mocarstw, w którym da do zrozumienia, że 
raczej minie się tronu, niż zgodzi się na ta- 
ką kontrolę, którą musi uważać za narusze- 
nie praw suwerenatu i niepodległości Grecyi. 
Na zgromadzeniu obywateli ateńskich uchwa- 
lono wysłać do króla deputacyę i prosić go, 
aby wytrwał w oporze przeciw zaprowadzeniu 
kontroli, gdyż już lepiej jest wojnę dalej pro- 
wadzić, niż zgodzić się na podobną poniżającą 
opiekę. 


Tymczasem ze strony ambasadorów pod- 
noszą, że bez zaprowadzenia tej kontroli Tur- 
cya nie zgodziłaby się bezwarunkowo na o- 
puszczenie Tessalii i z tego też powodu Gre- 
cyi nie pozostaje jak zgodzić się na ten wa- 
runek. Wszyscy z: reszta ambasadorowie uznali 
kontrolę międzynarodową za niezbędną i jako 
rękojmię punktualnego uiszczania kontrybucji 
wojennej. 


Z Konstantynopola donoszą do Polit. 
Corr.: że Organ pałacowy Malumat pomie- 
ścił w ostatnich dniach szereg artykułów o 
stanowisku Tureyi do mocarstw europejskich, 
oraz o zewnętrznej polityce Porty, które rzu- 
cają charakterystyeczne światło na prądy, pa- 
nujące obecnie w Yildiz-kiosku. Jeden z tych 
artykułów mówi: „Sułtan Abdul Hamid za- 
wsze uważał na to, ażeby uwolnić turecki 
rząd od potrzeby szukania sprzymierzeńców. 
Dzięki tej polityce, Porta zajmowała zawsze 
neutralne stanowisko, jakkolwiek pořożenie 
terytoryalne Tureyi ułatwiało jej niejednokro- 
tnie znalezienie sprzymierzeńców. Jeżeli więc 
teraz rząd ottomański, zamiast postępować 
samodzielnie, szuka współdziałania innych mo- 
carstw w celu zawarcia pokoju z Grecyą, czy- 
ni to wyłącznie w tym celu, ażeby podnieść 
swój wpływ polityczny*. W innym artykule 
zaznacza Malumat zamiłowanie pokoju u Tur- 
cyi. „Gdyby nie to zamiłowanie pokoju, to 
nieraz, w ciągu ostatnich łat dwudziestu, rząd 
turecki znalazłby był dość sposobności do pro- 
wadzenia wojny z Grecją. Tureya ma świa- 
dłomość swojej potęgi i wojskowej siły i 
każdej chwili jest przygotowaną wystąpić czjn- 
nie, jeżeli tego zajdzie potrzeba“. 


Co do Serbii znowu pisze Malumat, że 
jakkolwiek dzienniki europejskie przypisują 
jej nieprzyjacielskie zamiary względem Tur- 
cyi — wiadomości te nie zasługują na wiarę. 
Dzięki pokojowej polityce tureckiego rządu i 
lojalnym dyspozyeyom wielkich mocarstw — 
pokój Europy nie będzie zakłóconym. 


się dokładnością rysunku i trafnem "= 
światłocienia, dalej dobry obrazek rodzajowy, 
przedstawiający kilku Niemców gwarzących 
przy piwie w karezemce i wreszcie kilka stu- 
dyów rodzaju, który zdaje się być oso- 
bliwszą właściwością pędzla Reyznera t. j. 
główki i popiersia młodych dziewcząt i kobiet. 
Są to przeważnie kreacye idealne z wielkim 
wdziękiem i smakiem pastełą wykonane. Taką 
jest „Milntka* i dwie inne piękne blondynki, 
ozdobione lekkimi kapelusikami, utworzonymi 
z kwiatów, maków polnych, bławałów i róż. 
Lecz co się najbardziej podoba i co zdaje się 
b;yć przedmiotem szezególniejszych studyów 
tego artysty, to karnacya pełna życia i do- 
skonałego zrozumienia rozmaitych przejawów 
skóry, jej złożenia i odpowiedniego zabarwie- 
nia. 

Dział portretów jest dosyć słabo tym 
razem reprezentowany, a Żadna z prae nie 
wyrasta po nad średnią miarę. Na korzystniej- 
sze wyróżnienie zasługują p. Maryi Dulębiaa- 
ki portret dra Dulęby, odznaczający się do- 
brym układem i silnem podobieństwem, zbyt 
jednak jednostajny w kolorycie różowym, cie- 
listym, z pominięciem szczegółów dokładniej- 
szym rysunkiem wydobyć się dających — i 
podobizna p. Rewakowicza, pędzla Damazego 
Kotowskiego, wyborna w rysunku i uchwy- 
cemu charakterystycznych znamion, leez o sn- 
chym, za mało ożywiającya kolorycie. Ber- 
ginanna portret p. B. i matka bawiąca dziecko 
w porze noenej, to dwie podobizny jednej i 
tej samej osoby w rozmaitych warunkach 
wykonane, w ogólności nie zle, ehoć za surowe 
w kolorycie i za mało występujące z płótna. 
W reszcie Batowskiego Stanisława portret p. To- 
pferowej, pomimo niezaprzeczenych oznak ta- 
lentu w wykonaniuniektórych szczegółów, 
w całości grzeszy nie estetycznym układem 
bezwładnie zwieszonych ramion i jakąś nie- 
zrozumiałą napuszystością. Lepszym od po- 
przednich jest Tadeusza Kraszewskiego por- 


o 


ski zaś chętnie zgodził się na to żądanie ko- 
lonij angielskich, bo przemysłowcy i kupcy 
angielscy nie od dziś z zazdrością patrzeli na 
konkurencyę, jaką im stawiały Niemcy na 
tem polu. 

W Anglii i w koloniach angielskich 
przyjęto z wielkiem zadowoleniem wiadomość 
o tem wypowiedzeniu traktatów handlowych. 
Londyński Times pisze, że to wypowiedzenie 
jest odpowiedzią rządu angielskiego na pro- 
pozycyę, stawioną przez Kanadę, żądającą, a- 
by przez to ścieśnić bardziej stosunki han- 
dlowe między Anglią a jej koloniami. Może- 
my być na to przygotowani — tak pisze da- 
lej ten dziennik angielski — że prasa nie- 
imiecka gniewać się będzie na to wypowie- 
dzenie, może nawet będą tam głosili, że o 
nowym układzie handlowym między Anglią 
a Niemcami już mowy być nie może, ale my 
te odgrażania zniesiemy z charakteryzującym 
nas spokojem ! 

Natomiast gazety liberalne niemieckie nie 
szezędzą gorzkich wyrzutów agraryuszom nie- 
mieckim, twierdząc, że bezustanne pogarsza- 
nie stosunków handlowych Niemiec z innemi 
państwami, to owoe dążeń agraryuszów do 
zamknięcia granicy niemieckiej dla zboża za- 
granicznego. Przemysł niemiecki cierpieć musi 
za grzechy agitatorów rolniczych. Niektóre 
dzienniki pocieszają się, że jeszcze nie wszyst- 
ko stracone, że Anglia we własnym intere- 
sie starać się będzie o zawarcie nowego trak- 
tatu, który przyzna może Niemcom te same 
korzyści, co dotychczasowy, z wyjątkiem przy- 
wileju eo do kolonii angielskich. Tego przy- 
wileju chętnieby się przemysł i handel nie- 
miecki wyrzekł, byle tylko utrzymać się dały 
dotychczasowe stosunki z Anglią samą. An- 
glia bowiem otrzymuje rocznie wyrobów nie- 
mieckich za 600 do 400 milionów, wywóz do 
kolonii angielskich wynosi zaś mniej więcej 
tylko 100 milionów rocznie. Anglia jest na- 
przykład najlepszą odbiorczynią cukru niemie- 
ckiego, którego sprowadza za 150 milionów 
marek rocznie, a więc gdyby nowy traktat 
handlowy nie przyszedł do skutku, lub gdyby 
na cukier ustanowiono w Anglii wyższe eła, 
ucierpiałyby na tem najbardziej cukrownie w 
Niemczech. 

Poważne dzienniki niemieckie wyrażają 
też nadzieję, że w obec bliskich i rozległych 
stosunków handlowych, łączących oba pań- 
stwa, nastąpi niebawem „porozumienie. Ota, co 
pisze w tej kwestyi, zajmująca si specyal- 
r» sprawami ekonomicznemi, Frankfurter 

tg. : 


Wypowiedzenie traktatów han- 
dlowych przez Anglię. 


PADALI OO, 


W zeszły piątek, jak już donieśliśmy, 
wypowiedziała Anglia traktat handlowy za- 
warty z Niemcami przed 82 laty, oraz ró- 
wnocześnie traktat handlowy zawarty z Bel- 
gią. Za rok, t. j. z dniem 30 lipea 1898 r. 
traktaty te przestają obowiązywać. W dzie- 
dzinie międzynarodowej polityki handlowej i 
ekonomicznej jest to wypadek niezawodnie 
pierwszorzędnej doniosłości. Przemysł i han- 
del obydwu państw kontynentalnych odczują 
to postanowienie gabinetu angielskiego w spo- 
sób nader dotkliwy, a do pewnego stopnia 
musi ono oddziałać korzystnie na stosunki 
przemysłowe i handlowe innych państw eu- 
ropejskich, związanych jeszcze z W. Bryta- 
nią traktatami bandiowymi, gdyż otworzy im 
pole zastąpienia przemysłu niemieckiego w 
eksporcie do kolonij augielskich a wreszcie 
oznacza ono pewien zwrot dokonany przez 
Anglię, ojezyznę wolnego handlu na rzecz ceł 
ochronnych i systemu protekcyjnego. 

Prasa niemiecka przyjęła wiadomość o 
tem z pewnym spokojem, w rzeczywistości 
jednak, wypowiedzenie tego traktatu, na któ- 
rym przemysł i rolnictwo niemieckie zarabia- 
ły rocznie miliony, jest dla Niemiec ciężkim 
ciosem. Ostatnie daty statystyczne pochodzą 
z roku 1895, a z nich się dowiadujemy, że 
w tym roku wywieziono z Niemiee do Anglii 
za 678 milionów marek towaru; do kolonii 
angielskich wyszło w 1895 roku za sto mi- 
lionów towarn niemieckiego, a więc razem za 
778 milionów marek towaru niemieckiego 
przeszło do Anglii i przez Anglię. Jestto 
czwarta część ogólnego wywozu z Niemiec za 
granicę, a w tej sumie przeszło dwieście mi- 
lionów marek za wyroby i płody rolnicze: 
zboże, konopie, len, derki, skóry, drzewo, ma- 
sło i t. p. Agraryusze niemieccy ponieśli też 
zatem nową ciężką klęskę. Do Niemiec spro- 
wadzono w roku 1895 angielskiego towaru 
it. p. za 578 milionów marek. Tak więe 
eksport z Niemiec do Anglii jest o wiele wię- 
kszym od importu do Niemiec z W. Brytanii; 
cyfrowo wynosi ta przewyżka 200 milionów 
marek; spokój zatem prasy niemieckiej nie 
może być całkiem szczery. 

Postanowienie rządu angielskiego, które 
nawet dla City londyńskiej, gdzie koncentru- 
je się handel angielski, było zupełną niespo- 
dziauką, należy uważać za ustępstwo Anglii 
na rzecz interesów kolonij angielskich. Wy- 
powiedzenia traktatu z Niemcami domagała 
się już od dawna Kanada angielska, a nie- | 
wątpliwie i inne kolonie przyłączyły się do 
tego żądania. Kanada od dawna pragnęła od- 
płacić się Niemcom za wysokie cła ochronne, 
jakie rząd niemiecki nałożył na kanadyjskie 
zboże, bydło i drzewo. Celu swego dopięła 
Kanada w czasie jubileuszu królowej angiel- 
skiej. Na tę uroczystość zebrali się — jak 
wiadomo — wszyscy reprezentanci kolonij 
angielskich i przy tej to sposobności porozu- 
mieli się zainieyatywą premiera Kanady Lan- 
siera co do tego, aby Anglia zerwała układ 
handlowy z Niemcami i Belgią. Rząd Ad 


„Przez wypowiedzenie traktatów otrzy- 
mała Anglia swobodę działania, naturalnie 
swobodę do zawierania nowych traktatów, 
trudno bowiem przypuszczać, aby to państwo 
zwróciło się do polityki protekcyonistycznej. 
Starać się ono będzie zawierać traktaty, za- 
pewniające mu korzyści w stosunkach ekono- 
mieznych z koloniami, bez zrywania ze sta- 
łym lądem Europy. Na razie, eo prawda, tru- 
dno obliczyć korzyści, jakich się Anglia spo- 
dziewa po swoich koloniach. Kolonie doma- 
gają się uprzywilejowanego stanowiska dla 
swych produktów surowych na targach an- 
gielskich. Anglia nie może jednak podnosić 
een najniezbędniejszych artykułów żywności, 


tret panny K., nie mogę się jednak nad, Jest to piękna akwarela Juliusza Kossaka, 
z takim układem ciała i głowy, nie odsłania- przedstawiająca jedną z groźnych chwil wo- 
jącym nawet zupełnie profilu twarzowego. — | jennej przeszłości narodu — potrzebę Zbo- 
Wiedeński artysta N. Sichel przesyła rowską. Znakomity Nestor malarstwa polskiego 
w ostatnich czasach dosyć często na naszą | pełen jednak zawsze jeszcze niespożytej siły, 
wystawę swoje prace. Podobno uchodzi on za | zarówno świeżością pomysłów i wykonaniem 
wybornego malarza pięknych twarzy kobie- |ich prawdziwie imponuje młodszej braci. 
cych, cóż kiedy we wszystkich znanych nam | W tym wypadku chodziło mu o uświetnienie 
jego kreacyach, podobnie jak i w obecnie na- j rodu Gniewoszów, więc za wątek do obrazu 
desłanej „młodej cygance" nie ma nic natu- posłużył mu ustęp z Niesieckiego, opowiada- 
ralnego, wszystko wyidealizowane i z prze- | jący o bitwio pod Ziborowem 1649 roku, w 
sadną pretensyonalnością spotęgowane. Jako | której król Jan Kazimierz, otoczony przez boi) 
wyborne typy ludowe z wielkiem znawstwem | oswobodzony został przez chorągiew husarską 
i wprawą wykonane, przedstawiają się Obsta | Mikołaja Gniewosza, starosty radomskiego. 
Sewera, hucuł grający na trębicie i pendent | „Na zborowskiej także lubo w podeszłym 
do niego: hucułka w malowniczym stroju gó- | wieku tak: się jednak mężnie stawił, że go 
ralskim. król Jan Kazimierz salwatorem zdrowia swego 
Z krajobrazów zasługują na uwagę Ha- | nazwał, co mu i sejmik opatowski, dziękując 
rasymowicza obrazek wiejski, Fałata cmentarz | mu za jego odwagi, przyznał“. 
w Mont-Martre i studyum: Jarmark w Ula- Widzimy więc na obrazie, jak pohańcy 
szkowcach, będący dobrą próbką właściwej | zbitą masą otoczyli króla, którego broni garstka 
temu znakomitemu artyście oryginalnej me- | dzielnych rycerzy, opędzając się ordzie wa- 
tody techniezno-malarskiej, jako też szkie na | lecznie, lecz coraz ich mniej wśród dzikiego 
afisz do panoramy Berezyny, przedstawiający | tłumu, tak, że o przebiciu się już myśleć nie 
drogę usłaną trupami Indzi i koni wielkiej | można. Ażeby swoim dać znać o grożącem 
armii, wśtód bezmiernej śnieżystej pustyni. | niebezpieczeństwie podnoszą na kopii kapelusz 
Z licznych stadyów Antoniego Piotrowskiego | królewski z pióropuszem — jakoż pomoc nad- 
są niektóre weale udatne, jak zwłaszcza oko- chodzi. Z prawego boku w oddali szumią pro- 
lice górskie z Tatr n. p. Mnichy, wrota Oha- | porce i skrzydła hussarskie a na czele cho- 
łabińskiego, brzeg Czarnego stawu i inne, ale | tągwi cewalem pędzi rycerz o groźnej twarzy — 
zresztą widzimy tu także wiele mniejszych | to Gniewosz, starosta radomski, „salvator re- 
notatek bez wartości, które powinny były zo- | gis et defensor patriae“. Cały układ odznacza 
stać na zawsze w pracowni artysty. się wielką przejrzystością, a poszczególne grupy 
W ostatnim salomiku zwraca uwagę sze- | i postacie, pełne ruchu i życia, oddane s$% 
reg prześlicznych pomysłów obrazkowych Oze- |z wielką zamaszystością i werwą, właściwi 
sława Jankowskiego, jako illustracyj do Dzia- | manierze Kossaków. A co za konie, jakie py- 
dów Adama Mickiewicza. W reprodukcyi są | szne w ruchach, jakie prawdziwe w najdro- 
już one znane szerszej publiczności. bniejszych szczegółach ! Pod tym względem 
Tak przypatczywszy się najważniejszym | palmę pierwszeństwa dzierży jeszcze zawsze 
dziełom sztuki, zebrany m na wystawie, zabie- | między wszystkimi sędziwy artysta. 
ramy się już do wyjścia, kiedy niemal ostat- Michał Lityński. 
nim rzutem oka spostrzegamy rzecz bardzo PZ TR 
miłą i nęcącą jeszeze na chwilę do siebie. 


ani obciążać cłami materyałów surowych, po- 
trzebnych dla swego przemysłu. Z drugiej je- 
daak strony może rząd angielski nałożyć cło 
naprzykład na cukier i w ten sposóh dotknąć 
doraźnie państwa wywożące cukier, a jedno- 
cześnie zyskać sobie uznanie kolonij. Porozu- 
mienie jednak pomiędzy Anglią a Niemcami, 
na nowej podstawia nie bedzie połączone ze 
zbyt wielkiemi Wadnościami. Jesii się zważy, 
że wywóz Niemiee do Anglii i Anglii da 
Niemiec wynosi około 650 milionów marek. 
to zrozumieć łatwo, że żadne z tych państw 
nie odważy się z lekkiem sercem na walkę 
eelną*. 

Te ostatnią ewentualność przewidując 
Köln. Ztg. jest zdania, że: „Niemiecka ma- 
rynarka i handel dosyć posiadają energii, aby 
w danym razie podjąć walkę w handlu świa- 
towym. Anglia nie zdaje się jednak chcieć 
podobnej walki; po prostu próbuje usunąć 
przeszkody, dzielące ją pod względem ekono- 
micznym od własnych kolonij, a to za po- 
mocą nowego traktatu“. Bismarckowskie Bert. 
Neueste Nachrichten, korzystając ze sposobno- 
ści, wyrażają opinię, że winnym obeenego po- 
łożenia jest były kanclerz hr. Caprivi, (nie 
wiadomo z jakiego tytułu). i że „obecny, za- 
równo jak i każdy przyszły rząd niemiecki 
powinien wykazać. iż jest w stanie lepiej 
sprostać podobnym, jak obecna trudnościom, 
niż ś. p. „nowy kurs“, na szezęście pogrze- 
bany". Kreutz Ztg. wypowiada bez ogródek 
przekonanie, że Anglia powraca do protekcyj- 
nej polityki cłowej, a Vossische Zig., nie 
idąc wprawdzie tak daleko, przyznaje jednak, 
ża kolonie angielskie, przez ewentualne za- 
prowadzenie u siebie ceł różniczkowych, mo- 
gą zadać niemieckiemu przemysłowi cios do- 
ikliwy. 

Według ostatnich wiadomości z Lon- 
dynu, z kompetentnej strony objaśniają, że 
bezpośrednim powodem wypowiedzenia tra- 
ktatów handlowych z Niemcami i Belgią by- 
ta okoliczność, iż Kanada nie chciała poezy- 
nić pewnych ustępstw celnych dla towarów 
angielskich, ponieważ musiałaby je dać także 
Niemcom i Belgii ra mocy obowiązujących 
traktatów. Unoeznych celów wypowiedzenie 
nie ma, gdyż jeszcze nie zaproponowała An- 
olia tekstu nowwego traktatu. Koła ludności 
angielskiej przyjęły wiadomość o wypowie- 
dzeniu z zapałem, jako manifestacyę antinie- 
miecką. Prasa angielska w pierwszej chwili, 
jak z zaeytowanego wyżej głosu Timesa wy- 
pływa, pojęła sprawę również w ten sposób, 
obecnie jednak sąd jej jest już o wiele spo- 


kojniejszy i bardziej skłonny do ustępstw 
i do zawarcia nowego traktatu. Ten sam 
Times pisze obecnie w sprawie wypo- 


wiedzenia niemiecko - angielskiego traktatu 
handlowego: „Niemcy poznali, że na ekono- 
micznej walce z Anglią nia moga nie sko- 
rzystać. Stosunki handlowe między obu kra- 
jami są połączone z wzajemnym pożytkiem; 
oba zaś kraje tracą, gdy handel jest niepo- 
trzebnie krępowany, lub dłużej, niż to jest 
nieuniknionem, podlega chwiejnym stosun- 
kom“. Morning Post zaś podnosi: Jeśli Niem- 
cy chcą nowego traktatu, nie ma żadnego po- 
wodu, dlaezegoby nie mieli osiągnąć takiego 
traktatu, któryby nie był przeciwny intere- 
som handlowym Anglii i jej kolonij. Także 
Standard i Daily News przemawiają za ry- 
chłem zawarciem nowej umowy handlowej. 

Prasa niemiecka saina zresztą donosi, 
że minister angielski, wypowiadając stary 
traktat, wyraził zarazem chęć rozpoczęcia na- 
tychmiast układów o nowy traktat. Chciano- 
by jednak i ze strony niemieckiej skorzystać 
z nowego położenia rzeczy i nałożyć pewne 
ograniczenia na przywóz angielski, mianowi- 
cia eo do angielskich maszyn parowych i na- 
rzędzi rolniczych. 

Journal des Debats pisząc o wypowie- 
dzeniu traktatu, przewiduje, że w sierpniu r. 
1898 wybuchnąć musi wojna celna między 
Anglią a Niemcami, a w jej następstwie na- 
prężenie stosunków politycznych. Dla re- 
szty Europy zajście to ma znaczenie o tyle, 
iż świadczy, że Anglia zamierza zerwać z 
zasadą wolnego handlu. 

W Belgii wypowiedzenie traktratu han- 
dlowego z Anglią, opariego na tych samych 
zasadach, jak traktat z Niemeami, wywołało 
Stosunkowo jeszcze większe wzburzenie niż 
w Niemczech, ponieważ, szczególniej w osta- 
tnich czasach, wywóz belgijski do kolonij an- 
gielskich przybrał znaczne rozmiary, W tych 
dniach umyślnie zwołana rada ministrów ma 
obradować pod przewodnictwem króla nad u- 
życiem środków zaradczych. 

Opinia publiczna domaga się, aby Bel- 
gia w tej doniosłej, a drażliwej sprawie szła 
ręka w rękę z Niemcami. ewentualnie także 
wypowiedziała wojnę ełową. 


KRÖNIKA 


Lwów, 4 sierpnia. 


— JE. hr. Włodzimierz Dzieduszy- 
Cki, ordynat na Potnrzycy, znany ze swych dla 
kraju położonych zasług, z powodu ukazu cara 


Aleksandra ITI, dotąd w Królestwie Polskiem obo- 
wiąznjącega, mocą którego nie wolno dziedziczyć 
wajątków ziemskich, bedących w dotychczasowem 
posiadaniu obeokrajoweów, ich dzieciom i sukce- 
sorom, dobra swe Tarnawatkę, w gubernii lu- 
belskiej położone, jeden z większych majątków 
w Króbstwio, z obszernymi i pięknymi lasami, 
Z zaprowadzonem na wielką skalę rybołostwem, 
ze mamur plantacyą chmielu wzorowo prowa- 
dzoną, złożone z 6 folwarków, w tych dniach 
sprzedał hr. Tadeuszowi Miączyńskiemu, właści- 
cielowi dóbr Trąbczyn w Kaliskiem i Wielgie, 
w gub, płoekiej położonych. 

Za obywatelską zasłagę poczytujemy Wł. 
hr. Dziednszyckiemu — pisze z tego powodu 
Czas — że w tych warunkach znaczny obszar 
pięknej ziemi ojczystej oddał w ręce człowieka 
zacnego i przedsiębiorczego, z imieniem słusznie 
w kraju szanowanem, 

— Ks. Arcybiskup warszawski Popiel, 
wyjechał do W. Ks. Poznańskiego, gdzie jutro, 
d. 5 b. m. w Brodnicy pobłogosławi związek 
małżeński p. Pawła Popiela z Kurozwęk, zpanną 
Marya Mańkowską. 

— Konkurs. Magistrat m. Lwowa ogła- 
sza konkurs na posadę maszynisty dla obsługi 
walca parowego do ugniatania dróg i placów 
szutrowanych, z terminem do wnoszenia podań 
do 15 b. m. 

Ubiegający się o tę posadę winni wyka- 
zać: 1) Dowód przynajmniej £-letniej pracy w 
warsztatach lokomotywowych; 2) dowód samo- 
istnego kierowania parochodem, przynajmniej 
przez sześć miesięcy i 8) nieprzekroczony wiek 
45 lat. 

W podaniach należy podać wysokość żąda- 
nych dyet. Przyjęcie nastąpi na razie tylko pro- 
wizorycznie. 

— Z Tow. dziennikarzy polskich. 
Prezydyum Towarzystwa wystosowało do pana 
Włodzimierza Asnyka telegram następującej tre- 
ści: „W żałobie, jaka cały naród pokryła, bie- 
rzemy najszczerszy udział, łącząc głębokie współ- 
czucie dla syna“. 

Ne pogrzeb ś. p. Adama Asnyka, udają 
się do K'akowa pp.: Liberat Zajączkowski, pre- 
zes i Staaisław Schnür-Peplowski, sekretarz To- 
warzystv a. 

Posiedzenie wydziału odbędzie się dzisiaj, 
4 b. m. o godzinie 6 wieczorem. 

= powodu zgonu Adama Asnyka, 
zwołał wozoraj na godzinę 12 w południe pre- 
zydent miasta Krakowa nadzwyczajne poufne po- 
siedzenie Rady miasta w sprawie pogrzebu. Na 
posiedzenie to przybyli prawie wszyscy obeeni w 
Krakowie radey miejscy, poczem prezydent p. 
Friedlein zagaił obrady oznajmieniecm, że zaraz 
na pierwszą wiadomość o zgonie Adama Asnyka 
zebrało się u niego kilkn wybitnych członków 
Rady, celem obmyślenia programu uroczystego 
pogrzebu. 

Następnie wspomniał p. prezydent o wiel- 
kich zasługach zmarłego poety i dodał, że tylko 
dlatego zwołał poufne posiedzenie Rady, ponie- 
waż większa część radców miejskich rozjechała 
się, a zatem chciał uniknąć, żeby ktoś mylnie 
nie tłómaczył tego, że mogłoby na zwyczajne 
posiedzenie zabraknąć kompletu. 

Potem zabrał głos hr. Antoni Wodzieki i 
w kilku podniosłych słowach uczcił zasługi naj- 
większego z współczesnych poetów polskich, tu- 
dzież postawił wniosek, aby Rada uchwaliła 
uczcić Adama Asnyka pogrzebem na koszt miasta 
i pochować jego zwłoki w grobie zasłużonych 
na Skałce. 

Wniosek ten jednomyślnie został przyjęty. 
| Z kolei przemawiał dr. Ferdynand Weigel, 
który w gorących wyrazach sławił pamięć Ada- 
ma Asnyka, jako członka Rady miejskiej i posła 
na Sejm krajowy. 

Wreszcie zabrał głos radca m. dr. Ma- 
ksymilian Kohn i postawił wniosek wybrania 
komisyi z łona Rady, któraby się zajęła ułoże- 
niem programu i urządzeniem uroczystego po- 
grzebu w imieniu i na koszt miasta. 

Do komisyi tej jednomyślnie wybrano: hr. 
A. Wodzickiego, P. Górskiego, F. Weigla, K. 
Rottera, K. Pieniążka i prof. Domańskiego, jako 
kolegów zmarłego z Sejmu i Rady miejskiej. 
Poezem zamknął p. prezydent posiedzenie, kon- 
statując, że wszystkie wnioski zostaly jednomyśl- 
nie uchwalone i że Rada miasta zaraz się ze- 
brała na pierwszą żałobną wiadomość i pierw- 
sza wzięła inicyatywę w uezczeniu wielkiego 
zmarłego poety. 

Dr. Weigel będzie mistrzem ceremonii. 

Pogrzeb odbędzie się w piątek przedpołu- 
dniem po nabożeństwie z kościoła Najśw. Ma- 
ryi Panny, 

Zaproszenia rozeszle 
kowską. 

Związek sokoli wzywa wszystkie Towarzy- 
stwa okręgu krakowskiego, aby wzięły gremialny 
udział w pogrzebie Ś$. p. Asnyka, pod kierowni- 
ctwem wydziału okręgu krakowskiego. Innym 
Jowarzystwom wolno wziąć udział w tym po- 
grzebie przez delegatów w strojach sokolich; 
mają one również poddać się powyższemu kie- 
rownietwu. Zbór w „Sokole* krakowskim, 

Związek sokoli będzie reprezentowany na po- 
grzebieś. p. Asnykaprzez wiceprezesa krakowskiego 
„Sokola“, p. Władysława Turskiego, który ma 
przemówić nad grobem imieniem Sokolstwa pol- 
skiego. 

Syn poety otrzymał ze wszystkich stron 
wyrazy najgłębszego współczucia. Pospieszyły Z 
telegramami gratulacyjnemi przedewszystkiem re- 


Rada miejska kra- 


„Gazeta Lwowska“ z dnia 5 sierpuia 1897. 
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dakcye pism polskich z kraju, oraz pism war- 
szawskich i poznańskich. dalej wiele instytucyj 
krajowych i osób prywalnych. Niektóre telegra- 
my przytaczamy : 

„Zakład narodowy imienia Ossolińskich, 
biorąc żywy udział w powszechnej żałobie, prze- 
syła synowi znakomitego i nicodżałowanego poe- 
ty wyrazy głębokiego współczucia i składa wie- 
niee na trumnie jego ojca. Antoni Małecki, 
wicekurator. Władysław Bełza, sekretarz“. 

„Przy grobie poety, który w naszem po- 
koleniu umiał utrzymać poezyę polską na wy- 
żynie dawniejszej świetności, składa wyrazy czci 
i żalu Towarzystwo historyczne we Lwowie. 

„Towarzystwo literackie imienia A. Mi- 
cekiewicza składa u trumny najznakomitszego ze 
współczesnych poetów polskich wyrazy czci i 
serdecznego żaln”. 

„Wyrazy serdecznego współczucia i głę- 
bokiego żalu przesyłają dawni przyjaciele zga- 
słego, pełni ezci dla poety i człowieka. Wła- 
dysławowie Łostńscy*. 

Z powodu zgonu poety wysłał wiceprezy- 
dent miasta Lwowa do rodziny zmarłego nastę- 
pujący telegram: „Wielmożny Włodzimierz Asnyk, 
Kraków, 7 Łobzowska. — Imieniem Rady mia- 
sta Lwowa przesyłam WpPanu z powodu zgonu 
ś. p. Ojca, znakomitego poety narodowego i je- 
dnego z najlepszych synów Ojczyzny, wyrazy 
szczerego współczucia *. 

Prócz tego udał się p. wiceprezydent te- 
legraficznie do prezydenta miasta Krakowa, p. 
Friedleina, z prośbą o złożenie na trumnie zmar- 
łego wieńca z napisem : 

„Adamowi Asnykowi, znakomitetu mistrzo- 
wi słowa — Rada miasta Lwowa“. 

„Sokół“ lwowski wysłał następujący tele- 
gram: „Załobą okrywa nas wieść o śmierci 
Tego, który zastępom pierwszego zlotu polskiego 
Sokołstwa płomienną pieśnią wskazywał drogę. 
U zwłok Wieszcza stajemy myślą smutni, ale 
z wiarą, że przykazania Jego: 


Wieść do czystej życia krynicy, 
Aby się rzesze napiły 
Z źródeł młodości i siły... 


spełniamy wiernie. Cześć Twej pamięci, drogi 
nasz bardzie !* 

Wydział Kasyna miejskiego na wczoraj- 
szem nadzwyczajnem posiedzeniu uchwalił z po- 
wodu śmierci ś. p. dr. Adama Asnyka, złożyć 
na trumnie przez uproszonego w tym celu de- 
legata, p. Władysława Grubrynowicza — wie- 
niee — a nadto wysłać telegram kondoleneyjny. 


— Pogrzeb radcy tajnego dr. Alfreda 
Arnetha, odbył się w poniedziałek popołudniu w 
Wiedniu, po uroczystem pobłogosławieniu zwłok 
w kościele św. Szczepana w obecności Najd. 
Arcyksięcia Rainera, P. Prezydenta Ministrów hr. 
Badeniego, dygnitarzy P. Ministra bar. G'autscha, 
Najw. Dworu, dyplomaeyi, generalicyi, admira- 
licyi, wiedeńskiej Akademii Umiejętności, zagra- 
nicznych Akademij, Rady państwa, Uniwersytetu, 
Rady gminnej i wielu stowarzyszeń. Zwłoki 
przewieziono następnie na ementarz centralny, 
gdzie je złożono w honorowym grobie, ofiarowa- 
nym przez gminę m. Wiednia. Pomiędzy wień- 
cami, złożonymi na trumnie, znajdował się wie- 
niec krakowskiej Akademi Umiejętności, której 
zmarły był czionkiem, 


— Towarzystwo ratunkowe ochotnicze 
we Lwowie, udzieliło w lipeu pomocy w 808 
wypadkach, a to w dzień razy 234, w nocy 
69. W tych wypadkach było: nagłych za- 
słabnięć 95, obrażeń cielesnych 201, przy- 
padków obłąkania 3. Przewieziono 64 osób, 
a to: do szpitala 58, do mieszkania 5, do sta- 
cyi ratunkowej 5. Zachorowało mężczyzn 197, 
kobiet 74, dzieci 28. Fałszywych alarmów 3. 
Służbę na stacyi ratunkowej pełniło w tym mie- 
siącu lekarzy-doktorów medycyny 18. Liczba 
członków Towarzystwa : czynnych 18, wspiera- 
jących 500. Od założenia stacyi ratunkowej u- 
dzielono pomocy w 10.580 wypadkach. 


— Ślub hrabianki Zofii Braniekiej z don 
Pierro Strozzi księciem de Forano odbył się w 
Paryżu, w kościele Saint Pierre de Chaillot. 
Slub dawał proboszcz parafii ksiądz Ledein. 
Mszę św. odprawił ksiądz Czorba; kościół był 
wspaniale udekorowany prawdziwą powodzią świe- 
żych kwiatów i oświetlony à giorno. Sród obe- 
cnych znajdowali się: książę Leon Strozzi, Wła- 
dysławowa hr. Branieka, br. Mohrenheim, hr. 
Tornielli, książę Jerzy Radziwiłł, Mikołaj hr. 
Potocki, ks. Franciszek Sapieha, hr. Starzyński. 
Sprawozdawca Figara tak opisuje toaletę panny 
młodej: suknia z satyny koloru kości słoniowej, 
duża szarfa ze starych koronek nieocenionej war- 
tości, opasująca talię wpół i schodząca na dół 
aż na tren; stanik pokryty koronkami i ubrany 
kwieciem pomarańczy. Po ślubie udano się do 
pałacu Branickich przy ulicy Lubeck, który był 
od dołu do góry udekorowany świeżemi kwiata- 
mi; tu miał miejsce „lunch”*, w którym wzięło 
udział do stu osób. Państwo młodzi pojechali do 
Szwajcaryi, przepędzić miodowy miesiąc nad brze» 
gami jeziora Czterech kantonów. 


. — Z kolei nadwiślańskiej. Prawić. 
Wiestnik donosi, że inżynier Daragan został za- 
twierdzony na stanowisku naczelnika kolei nad- 
wiślańskiej, 

f Zmarli w ostatnich dniach: W Krako- 
wie, Marya z Gawęckich Ziętarska, wdowa po 
š. p. Józefie, żołnierzu z r. 1831, przeżywszy 
lat 90; 


Marceli Żminkowski, porucznik piechoty 
wojsk anstryackich, uczestnik walk w r. 1859 
i 1866, przeżywszy lat 59; 

Leon Budzynowski, uczeń VI kl. gimna- 
zyum Sobieskiego, w 19 roku życia. 


— Szezodra ofiara. Dyrekcya Towarz. 
wzaj. ubezpieczeń w Krakowie, złożyła w zarzą- 
dzie głównym Towarzystwa pedagogicznego na 
rzecz burs nauczycielskich kwotę 589 zł. 50 ct., 
jako 8 proc. od zaliezki, uiszczonej w r. 1896 
na ubezpieczenie budynków szkolnych w Galieyi. 

Za tak hojny dar składa zarząd główny 
'Tow. pedagogicznego Dyrekcyi asekuracyi kra- 
kowskiej imieniem obdarowanych  najszczersze 
podziękowanie, wyrażając nadzieję, że kierownicy 
szkół w interesie własnym dołożą wszelkich sta- 
rań, by budynki szkolne ubezpieczane były li 
tylko w krajowej instytueyi asekuracyjnej, która 
tak szezodrze zasila fundacyę bursową dla dzieci 
nauczycielskich. 


— Rabunek. Wezoraj w nocy napa- 
dnięto na Krowodrzy w Krakowie Kazimierza 
Szostaka w jego własnym domu. Nieznajomych 
dwóch, czy trzech sprawców po wyjęciu szyb w 
oknie domku parterowego wtargnęło do mie- 
szkania 86-letniego starca, pogrążonego w śnie 
twardym. Znalazłszy się w mieszkaniu, zadali 
leżącemu na łóżku kilkanaście ran nożami na 
całem ciele, które spowodowały silny upływ 
krwi. W ten sposób ubezwładniwszy Szostaka, 
zabrali się złoczyńcy do rabunku i zrabowali pe- 
wną część gotówki znajdującej się w domu, wy- 
noszącą około 2000 zł. W odwrocie uronili na 
podłodze kilkanaście banknotów 10-guldenowych. 
Monety srebrnej nie ruszali wcale, pomimo, iż 
była jej suma pokaźna. 

Pogotowie Towarzystwa ratunkowego, przy- 
bywszy na miejsce wypadku, zastało przy po- 
ranionym księdza, który udzielił mu ostatnich 
św. Sakramentów. Na miejsce wypadku przybyła 
też policya i komisya sądowo-lekarska. Stan na- 
padniętego Szostaka jest bardzo groźny. Winnych 
dotychczas nie wykryto. 


— Wiadomości o powodziach w kra- 
jach Monarchii, brzmią dzisiaj bardziej uspokaja- 
Jaco. Najj. Pan ofiarował z ‘wej prywatnej szka- 
tuły dla dotkniętych powodzą w Austryi Dolnej 
20.000 zł., dla powodzian w Morawii 5000 nt. 
Wezoraj wieczorem telegrafowano z Wiednia: 
Poziom wody w Dunaju pod Wiedniem podniół 
się nieco w godzinach popołudniowych. Grunta 
zalane są jeszcze pod wodą. P. Prezydent;ministrów 
hr. Badeni zwiedził ponownie zagrożone okręgi. 
Roboty ratunkowe nie ustają. 

Dyrekcya kolei państwowych doniosła: Od 
dnia 8 b. m. przywrócony będzie prawidłowy 
ruch na linii St. Pólten - Atzenbrugg. Zaprowa- 
dzono także ograniczony ruch pociągów osobo- 
wych na linii Krummnussbaum - Amstetten. Na 
linii Krummnussbaum Melk ruch przerwany. 

W Wiedniu krąży pogłoska, iż podczas 
ostatniej powodzi między Laufen a Ischlem zgi- 
nęło w falach około 60 wieśniaków. Wiadomość 
ta wymaga jeszcze potwierdzenia. 

Olbrzymie szkody wyrządziła powódź w 
Czechach. W Bodenbach zginął w falach na- 
ezelnik tamtejszej straży ochotniczej. Niosąc po- 
moc dotkniętym klęską powodzi, pośliznął się, 
wpadł we wzburzone fale i utonął. Ciała jego 
dotąd nie odnaleziono, 

W Benatku utonął pewien starzec w swo- 
jem mieszkaniu, które zalała woda. 

Z Litomierzyc, Owikowa, Turkau i Bu- 
dziejowie, oraz z innych miast nadchodzą wia- 
domości o znacznych wylewach. Wiele domów za- 
waliło się. Tamy w wielu punktach przerwane; 
komunikacye kolejowe utrudnione. Kilku ludzi 
zginęło. Na przystani towarowej w Bodenbach 
woda zniszczyła kosztowne roboty przybrzeżne, 

Z Ischl telegrafują: Rzeki Ischl i Traun 
powróciły do swego łożyska na przestrzeni po- 
między Anzenau i Ebensee włącznie z Ischlem. 
Wszystkie mosty — oprócz mostu kolejowego — 
zerwane. Linie kolei państwowych Ischl-Aussee 
i Ischl-Ebensee mocno są uszkodzone. Niepodobna 
jeszeze teraz oznaczyć terminu przywrócenia 
ruchu. 

W Ischłu espłanada, aleja Franciszka, wy- 
brzeże Stefanii, wybrzeże Traun i dzielnica Gries 
mocno opustoszałe. 

Zandarmerya, urzędnicy gminni, straż 
ogniowa są czynni bez ustanku. Pionierzy pra- 
eują około budowy mostu tymczasowego na rzece 
Traun. O ofiarach w ludziach niewiadomo. 

O powodziach donoszą także z Bawaryi i 
Saksonii. W dolinie weisserilskiej w Saksonii 
zginęło przeszło 60 osób. Kouunikacya kolejowa 
zupełnie przerwana, wszystkie mosty zerwane. 


— Strejk w Tryeście. Onegdaj popo- 
łudniu zawiesili pracę robotnicy „Stabilimento 
tecnico triestino“ i arsenału Lloyda. Nadto strej- 
kują czeladnicy stolarsey. Ogółem w bezrobociu 
bierze udział około 2300 robntników. Poczyniono 
zarządzenia w celu przeszkodzenia ekscesom, 

W nocy nie było z powodu strejku żadnych 
ekscesów. Wezoraj rano powrócili do pracy ro- 
botniey, którzy tylko demonstrowali przeciw are- 
sztowaniu przywódcy robotniczego Cambera. Stan 
strejku piekarzy i cezeladników stolarskich nie- 
zmieniony. 


_— W regatach urządzonych w niedzielę 
w Warszawie wzięli także udział wioślarze kra- 
kowscy, ze swym naczelnikiem p. Rudnickim, 
mianowicie w biegu t. zw. „gigów“, o którym 
Kuryer Warsz. pisze : 


„Ogólnie przepowiadano zwycięstwo Kra- 
kowowi, który przysłał rzeczywiście bardzo dziel- 
nych wioślarzy i wybornych sterników. Przyznać 
zaś trzeba, iż wioślarzom krakowskim pod wzglę- 
dem sportowym nic zarzucić nie można, gdyż 
wiosłowali wytrwale, silnie i równo, wykazując 
dobrą szkołę. Niemniej zwyciężyli Warszawiacy, 
na 2000 metrach wyprzedziwszy Krakowiaków 0 


dwie łodzie", 


Po tym wyścigu odbyły się jeszcze dwa, 
a regaty zakończył wyścig pair-oaredów na 4% 
krótkie wiosła, w którym ścigali się Krakowia- 
cy pod sterem p. Aleksandra Gędłka, z Warsza- 
wiakami, którym przewodził p. Zygmunt Kudel- 
ski. Pomimo bardzo pięknego wiosłowania osa- 


dy krakowskiej, zwyciężyli Warszawiacy. 


Rozdanie nagród zamknęło właściwą uro- 
Zwycię- 
zeów oklaskiwano z zapałem; gorąco również 
przyjmowano osady krakowskie, którym wręczono 
pamiątkowe kubki srebrne ze znakiem Towarzy- 


czystość sportową. Dopełniły go panie. 


stwa. 


Wieczorem o godzinie 10 siadło do wspól- 
nej biesiady około dwustu panów. Długi szereg 


przemówień rozpoczął serdecznem słowem wice- 


prezes komitetu p. Matecki. Po nim toastowało 
a przedstawiciel Towarzystwa krakow- 
skiego p. Józef Rudnicki wręczył p. Mateckiemu 
w imieniu swego Towarzystwa dla warszawskie- 
Ze- 
branie, o charakterze serdecznym, przeciągnęło się 


wielu, 


go Towarzystwa pięknie wykonane wiosło. 


późno w noc. 


— „Ulepszone“ fałszerstwo bankno- 
tów i monet, wykryto znowu w Tyflisie — jak 
donosi Syn Otiecz. Drukują banknoty rublowe, 
5-rublowe i 10-rublowe sposobem fotograficznym, 
robiąc matryce z żelatyny, nasyconej chromem. 
Wykryto także zbyt-półimperyałów zręcznie pod- 
robionych z bronzu. 


— Nowa Politechnika. Kurator ode- 
skiego ekręgu naukowego, poczynił starania u 
vładz w celu otwarcia w Odessie w przyszłym 
roku instytutu technologicznego z wydziałami 
mechanicznym i ekonomicznym. Zarząd miejski 
oddaje miejsce pod budowę projektowanego in- 
stytutu bezpłatnie, a nadto przeznacza na ten cel 
200.000 rubli. 


— Eulogiusz Georgiew. Z Bukaresztu 
piszą do jednego z pism węgierskich: Około r. 
1880 przybył bosy, ubogi chłopak bułgarski 
przez Dunaj do Rumunii, aby tutaj pracować 
na chleb codzienny jako posługacz — a przed 
kilku dniami pochowano go w Bukareszcie jako 
właściciela książęcego majątku, obliczonego na 
25—30 milionów. Eulogiusz Greorgiew zawdzię- 
czał olbrzymią swą fortunę przedewszystkiem 
własnej swej energii i niestrudzonej pracowito- 
ści. Główny jednak i ogólniejszy interes zape- 
wniają tej osobistości bliskie jego stosunki z 
bułgarskim ruchem niezależności. Georgiew bo- 
wiem, który w krótkim bardzo przeciągu czasu 
doszedł do stanowiska zamożnego i cieszącego 
się ogólnem zaufaniem kupca, wspierał radą i 
czynem przywódców bułgarskiego ruchu narodo- 
wego, gdy chodziło o zebranie pieniędzy, potrze- 
bnych na walkę o niepodległość, Eulogiusz Geor- 
giew i zmarły przed kilku laty brat jego, byli 
finansowymi doradcami i bankierami powstania 
bułgarskiego. Przez ich ręce przechodziły już w 
r. 1860 wszelkie sumy, zbierane przez żyjących 
na obczyźnie Bułgarów na oswobodzenie ojczyzny 
z pod jarzma tureckiego. Wybitny zaś udział 
brał zmarły świeżo bankier w przygotowywaniu 
bułgarskiego powstania z roku 1876, którego 
krwawe stłumienie przez W. Portę, pociągnęło 
za sobą interweneyę Rossyi i oswobodzenie Buł- 
garyi. Bułgarzy czcili go też jako wielce zasłu 
żonego dla sprawy ich wolności i wybrali go, 
pomimo że mieszkał stale w Bukareszcie, do 
Zgromadzenia narodowego. I po oswobodzeniu 
Bułgaryi, wymieniano Kulogiusza Georgiewa w 
pierwszej linii, gdy była mowa o fundacyach na 
cele narodowe i patryotyczne, Tak ofiarował on 
pomiędzy innemi, na założenie Uniwersytetu w 
Sofii 800.000 fr. Zmarły bezdzietnie milioner, 
uchodzący za najbogatszego obywatela Bukare- 
sztu, mianował uniwersalnym spadkobiercą swego 
ruchomego majątku bułgarskiego ministra skarbu 
Greszewa; większą połowę jednak tego majątku 
przeznaczył na rozmaite bułgarskie instytucye 
naukowe i dobroczynne. 


— Oprawa książki z brylantów. 
Między arcywspaniałymi darami, ofiarowanymi 
królowej Wiktoryi przy sposobności jej jubileu- 
szu, jednym z najwspanialszych jest oprawa 
książki, ofiarowana przez rodziny Cambridge, 
Cumberland, Meklemburg-Strelitz i Teck. Opra- 
wa ta przeznaczona jest dla objęcia życiorysu 
królowej, kreślonego obecnie przez bibliotekarza 
Windsoru, Holmesa. Dzieło to miało się ukazać 
już podczas jabileuszu, lecz wydawca wolał, by 
obejmowało i opis uroczystości jubileuszowych 
co musiało opóźnić wyjście. Oprawa jest całko- 
wita z ciężkiego szczerego złota. Wierzehnią 
stronę zdobi monogram V. R. I. (Victoria Regi- 
na Imperatrix) pod koroną królewską. Zarówno 
cyfry jak korona cała ułożone z brylantów, ru- 
binów i szafirów. W czterech rogach w prze- 
pysznem wykonaniu widnieją kwiaty herbowe 
Wielkiej Brytanii: róża, koniczyna i oset, do 
których dla kolonij przybywa kwiat lilii wodnej. 
Na stronie wewnętrznej widnieje wspaniałym 


haftem wykonany herb domów Stuart i Han- | chowieckiego. Z kolei znajdujemy w „Roczniku” 


nower. 


Księżna Teck przyjęła nadto udział w in- 
nym jeszcze darze — olbrzymim dywanie, jaki 
kobiety 60 hrabstw ofiarowały jubilatce. Dywan 
(tkanina Axminster) utrzymany całkowicie w ko- 
lorze ciemno-czerwonym, ukazuje pośrodku cyfry 
królowej w jej barwach (błękitne ze złotem), 
otoczona wstęgą orderu Podwiązki. Z korony ro- 
zwija się wstęga z datami 1837—1897. Całą 
tę dekoracyę otacza wieniec z liści dębowych. 
Brzegi dywanu tworzy, na tle żółtawo-białem, 
wieniec, w którym łączą się kwiaty herbowe: 
róża, koniczyna, oset i lilia. W czterech rogach 
przerywają go medaliony, które w otoczeniu li- 
ści dębowych okazują, jako godła kolonii: ty 
grysa (dla Indyi), słonia (dla Afryki), bobra 
(dla Kanady) i kangura (dla Australii). Ostatni 
brzeg tworzy wieniee dębowy ponsowy ze zło- 
tem. Cały dywan wspaniały wykończony ręcznie, 


pogląd na dzieje porozbiorowej Polski“ ; 


mnienie z podróży : 


rysta ściegów. 
z s dramatu ; 
— Kule papierowe. Chirurgia polowa m 


będzie miała w najbliższej wojnie do czynienia 
Z kulami, sporządzonemi z masy papierowej, we- 
dług pomysłu jednego z techników londyńskich. 
Kule te wyrabiane pod ciśnieniem prasy hydrau- 
licznej, powleczone będą cienką warstwą alumi- 
nium. Wyższość kul tych nad dawnemi, polega 
na tem, że wchodzą w ciało, nie rozrywając 
miękkich jego części i nie gruchocąc kości. 
Z punktu widzenia chirurgii polowej, nowe kule 
Są nieocenione, rany bowiem przez nie zadane, 
szybko się goją. Próby dokonywane na trupach 
izwierzętach, dały świetne w tym kierunku re- 
zultaty. Kule te odznaczają się nadzwyczajną lek- 
kością, 1000 sztuk waży niespełna pół klgr. 
(1 funt). 


wicza (wiersz) z cyklu 


geniusza Barwińskiego ciekawą „Kartę z dzie- 
jów sejmowania w Polsce“; dr. Witolda Barto- 
szewskiego „Wykształcenie polityczne u nas“; 
wiersz Kazimierza Tetmajera „Eviva larte!“ 
iii d. 

Już choćby najzwięźlejsze podanie treści 
„Rocznika“ wskazuje wyraźnie, że obok rzeczy 
słabszych, bez większego znaczenia, znajdują się 
w tym pierwszym tomie prace rzeczywiście cie- 
kawe. Artykuły wierszem i prozą, beletrystyka 
i rozprawki naukowe złożyły się razem na całość 
urozmaiconą i godną poznania. 


Notatki litoracko-artystyczne, 


nnr 


[-Mre-] Rocznik Kola literacko-ar- 
tystycznego we Lwowie. Lwów 1897. - 

Lwowskie „Koło“, pragnąc złożyć niezbi- 
ty dowód, że obok życia towarzyskiego, pamięta 
i o literaturze, uczyniło zadosyć powtarza- 
jącym się od lat kilku peryodycznie żądaniom i 
puściło w obieg swój pierwszy Rocznik, na któ- 
ry złożyła się bogata wiązanka prac prozą i 
wierszem licznego grona naszych pisarzy. 

Czy „Rocznik“ w zupełności odpowiedział 
pokładanym w nim nadziejom? Różnie można się 
na tę kwestyę zapatrywać. Rzecz najważniejsza, 
że początek — zwyczajnie najtrudniejszy — Z0- 
stał zrobiony, że zresztą — co przyznać każdy 
musi — strony dodatnie przewyższają tutaj zna- 
cznie pewne błędy, które wszędzie wkraść się 
mogą, mimo woli i chęci najsprężystszych komi- 
tetów redakcyjnych. 

Do błędów zaliczyć wypadnie n. p. brak 
zupełny dat przy licznych improwizacyach, wier- 
szach okolicznościowych i ciekawych nierzadko 
rozprawach i przemówieniach, wygłaszanych w 
„Kole“ w ciągu szesnastoletniego istnienia in- 
stytucyi. 

Tyle zamiast wstępu. Tom rozpoczyna zwię- 
złą i ciekawa kronika „Koła“, skreślona przez 
Leona Gustawa Dziubińskiego. Dowiadujemy się 
% niej o zawiązaniu i dotychczasowych, zmien- 
nych, jak zwykle, losach Towarzystwa. Z kolei 
umieszczono listę członków honorowych (17), 
prezesów, wiceprezesów i sekretarzy „Koła“. — 
Pierwsze prezydyum składało się z prof. dr. 
Ksawerego Liskego, Jana Aleksandra hr. Fre- 
dry i p. Władysława Bełzy, któremu siedm ra- 
zy powierzano godność sekretarską. W latach 
następnych przewodniczyli Towarzystwu: dr. L. 
Kubala, dr. Julian Ochorowiez, dr. Tadeusz Woj- 
ciechowski, Roman ks. Czartoryski, dr. Gustaw 
Roszkowski, JE. dr. Leon Biliński, dr. Roman 
Pilat, dr. Tadeusz Rutowski, Albert Wilezyński, 
Henryk hr. Skarbek, Wojciech hr. Dzieduszycki 
i inni. 

Na czele części literackiej Rocznika umie- 
szczono improwizacye trzech naszych najwybi- 
tniejszych poetek, a mianowicie: Deotymy, Se- 
weryny Duchińskiej i Maryi Konopnickiej. Z ko- 
lei, po aforyzmach ks. Arcybiskupa Isakowicza, 
J. I. Kraszewskiego, JE. Leona Bilińskiego, JE. 
Stan. Madejskiego, JE. Kdwarda Rittnera, Hen. 
Sienkiewicza i Alberta Wilczyńskiego, znajduje- 
my zgrabny wierszyk Karola Estreichera, wiersz 
Deotymy poświęcony Bohdanowi  Zaleskiemu ; 
Stanisława Kossowskiego poświęcony Zacharja- 
siewiczowi; Mikołaja Rodocia, napisany na uro- 
czystość półwiekowego istnienia sceny Skarb- 
kowskiej; Platona Kosteckiego; Aurelego Ur- 
bańskiego; „Fantazyę* rymowaną L. G. Dziu- 
bińskiego; dalej znowu myśli ulotne: Michała 
Bałuekiego, dr. Piotra Chmielowskiego, Wiktora 
Gomulickiego, Waleryi Marrenć Morzkowskiej, 
Jana Łady, Józefa Kotarbińskiego, Aleksandra 
Swiętochowskiego lub wiersze okolicznościowe 
A. Urbańskiego, Włodzimierza Zagórskiego, Ro- 
docia, Władysława Bełzy. Są to wszystko utwo- 
ry składające się na Album Koła, które stano- 
wi dla tego Towarzystwa cenną nader pamiątkę. 
W przyszłych Rocznikach — rzecz prosta — 
zajmą ich miejsce prace obszerniejsze, trwalszą 
posiadające dla literatury wartość. 

Prozę rozpoczyna „Bajka“ Adama Kre- 


W Paryżu umarł, przekroczywszy 90 rok 
życia, Stefan Vacherot, filozof z zawodu, długi 
czas przedstawiciel eklektycznej filozofii Oousin'a, 
potem spirytualista, pisarz, który swe nazwisko 
w nauce uwiecznił kilku pięknemi pracami. Od 
czasu, gdy się przerzucił na pole badań społe- 
cznych, a szezególniej gdy napisał książkę „O 
demokracyi*, stracił popularność i uważany był, 
niesłusznie. zresztą za orędownika reakcyi. 


Echa muzycznego, teatralnego i artysty- 
cznego nr. 31, rozpoczyna portret i wspomnienie 
pośmiertne, poświęcone Ludwikowi Français. 
Dalej znajdujemy tutaj W. Czajewskiego „Co to 
była pierwsza opera polska*; A. Langego „So- 
nety Wagnerowskie"*; Karola Estreichera wspo- 
mnienie o Teofilu Borkowskim i t. d. Jako do- 
datek nutowy, dołączyła redakcya Fantazyę na 
fortepian z motywów opery J. Offenbacha „ÓOpo- 
wieści Hoffmana", które właśnie w Warszawie 
wykonał personal teatru lwowskiego. 


JANÓW. 
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STANISŁAWA SCHNUR-PEPŁOWSKIEGO. 
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(Ciąg dalszy). 
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Wiosna 1809 roku przyniosła pewną od- 
mianę w losie Janowa, który znów ujrzał, 
acz na krótko, polskie znaki. Wojska księ- 
stwa warszawskiego posuwały się w zwycię- 
skim pochodzie na Jarosław, Przemyśl, Gró- 
dek w kierunku Lwowa i w dniu dwudzie- 
stym siódmym maja zajęły bez wystrzału 
stolicę Galicyi. Jakkolwiek pobyt korpusu pol- 
skiego był krótkotrwały, gdyż już w połowie 
czerwca t. r. rząd narodowy wraz z załogą 
przeniósł się do Lublina, ustępując miejsca 
nadciągającemu od strony Stanisławowa kor- 
pusowi wojsk cesarskich, mimo to jednak dro- 
bne komendy jazdy polskiej pozostały w Jano- 
wie, w Gródku i wZółkwi aż do pierwszych 
dni września t.r., kiedy to w myśl konwen- 
cyi z księciem Józefem zawartej, otrzymały 
rozkaz cofnięcia się w kierunku Brodów. Po- 
nieważ zajęcie Galieyi nasiąpiło w imieniu 
Napoleona, przeto też we wszystkich miejsco- 
wościach, obsadzonych przez wojsko narodo- 
we, zawieszano orły francuskie na budynkach 
rządowych. Dostąpił też i Janów tego zaszczy- 
tu, choć orły francuskie nie małym były kło- 
potem dla parafialnych malarzy. — W bia- 
łym polskim orle — pisze naoczny świadek 
owego przewrotu, Aleksander hr. Fredro — 
aczkolwiek częstokroć objawiającym się na 
tarczy w postaci tucznej gęsi, nie można było 
jednak przy trochę dobrej woli nie odgadnąć 
orła. Ale eo do francuskich rzecz miała się 


ciekawe wspomnienie z XVII. stulecia p. t. 


„Kazimierz Korsak", skreślone przez prof. L. 
Kubalę; Woje. hr. Dzieduszyckiego „Historyczny 
Biege- 
leisena: „Do genezy Nieboskiej* ; prof. Duni- 
kowskiego nader zajmujący odezyt: „Wyżyna 
Podolska“ ; zgrabne opowiadanie Kazimierza Ro- 
jana „Wróżba“; bardzo ciekawą rozprawę ks. 
Jana Gnatowskiego o „Quo Vadis“ p. t. „Rzym 
za Nerona*, którą poznać niechybnie zapragną 
wszyscy, tak liczni u nas, wielbiciele Sienkie- 
wicza ; interesujące studyum profesora Alberta 
Zippera o Henryku Nitschmannie; obrazek ma- 
lowany w cieniu przez takiego artystę, jakim 
jest Michał Bałucki, p. t. „Dobroczynna dama“; 
ks. Jana Badeniego „Kraków a Lwów“; Asny- 
ka (wiersz) „Fragment*; M. Lityńskiego wspo- 
„Na falach morza Jońskie- 
go“; Józefa Popowskiego rzecz nader ciekawą 


miary 16 stóp 9 cali długości i 18 stóp 5 cali|o „Solidarności narodowej“; nowelkę Adama 
szerokości. Wykonanie jego wymagało cztery mi- | Krechowieckiego „Pax“; Franciszka Konarskiego 
liony dwakroć sześćdziesiąt cztery tysiące czte- | humorystyczny wiersz „Plecy*; M. Frenkla 


„Wspomnienia*; J. K. Zielińskiego fragment z 
Anny Neumanowej bardzo ciekawe 
„Obrazki z życia kobiet wschodnich*; J. Kaspro- 
„Nad  przepaściami'; 
Adolfa Walewskiego wielkie tragiczne wspomnie- 
nie małego komika: „Żywy nieboszczyk"; Fran- 
ciszką Zwilkońskiego monolog „Wyjście drzwia- 
mi“; prof. Wysockiego, Lubowskiego, Rossow- 
skiego, Fredry, Bełzy, Dziubińskiego, Henryka 
Merzbacha, Rodocia, Wszelaczyńskiego, drobiazgi 
wierszowane i prozą; Jana Aleksandra hr. Fre- 
dry wiersz „Szachy“; A. Urbańskiego „Upiór“; 
Rodocia „List panny Heluni do panny Mani*; 
dr. Emila Dunikowskiego „Juliusz Payer“; Bu- 


inaczej — tylko podpis mógł oświecić, co to 
za dziwotwór, niby kogut, niby sowa.... 

Tymczasem wa Lwowie gospodarzył od 
końca czerwca generał Müller Zakomelski, 
dowodzący posiłkującym Francuzów korpusem 
rossyjskim. Zakomelski rządził się jak u sie- 
bie. Wybierał podatki, nakazy wał liwerunki i 
dla rozrywki urządzał sobie polowania w la- 
sach janowskich, tudzież w gródeekich la- 
sach. Dopiero w połowie grudnia t. r. skoń- 
czyły się samowolne rządy rossyjskie i przy- 
wrócono dawniejszy porządek rzeczy. Či- 
szą i spokój zapanowały znów w Jano- 
wie na długie lata. Zarząd kameralny po- 
zbył w roku 1820 lasek, zwany „Neuwald*, 
Michałowi Grafflowi za cenę 2600 złotych 
reńskich, w roku zaś 1868 nabyła dobra ja- 
nowskie od skarbu rządowego spółka kapita- 
listów: Simundt i Kirchmajer, od której je 
odkupił JE. Agenor hr. Gołuchowski. Nowona- 
bywea nosił się podobno z zamiarem wznie- 
sienia letniej rezydencyi na tak zwanej kró- 
lewskiej górze — tak przynajmniej głosiły 
pisma lwowskie w roku 1871 — ale do u- 
rzeczywistnienia tej myśli nie przyszło. 

Z przejściem dóbr janowskich na wła- 
sność prywatną zwinięto miejscowy zarząd 
kameralny, a równocześnie też przestał istnieć 
w Janowie tak zwany „becyrk*, to jest 
mięszany urząd polityczno - sądowy. Pozosta- 
wiono w mieście tylko sąd powiatowy, przy 
którym od roku 1890 przywrócono funkcyo- 
nujący dawniej przy urzędzie mięszanym od- 
dział podatkowy. Połączenie Janowa linią te- 
legraficzną ze Lwowem, ustanowienie nota- 
ryatu i otwarcie apteki datują się z roku 1887, 
lecz do wzrostu miasteczka w ostatnich cza- 
sach przyczyniły się głównie budowa kolei, 
która w dalszym ciągu połączyć ma stolicę 
kraju z Jaworowem i z Radymnem, tudzież, 
wzniesienie hotelu, will dla letników oraz za- 
łożenie plantacyj dokoła tych budynków, usku- 
tecznione kosztem galic. Banku hipotecznego. 
Nadanie koncesyi rządowej na budowę w mo- 
wie będącej linii kolejowej, nastąpiło w dniu 
17 kwietnia 1895 r. a już w dniu 21 listo- 
pada t. r. otwarto ruch na szlaku Lwów- 
Janów. Linia kolejowa Lwów - Janów zasłu- 
żyła na tem szczególniejszą uwagę, iż po- 
wstała wyłącznie siłami instytucji finansowej, 
jaką jest galicyjski Bank hipoteczny, bez ja- 
kiegokolwiek wsparcia z funduszów publi- 
cznych, bez pomocy nawet ze strony gmin, 
bezpośrednio w tem przedsiębiorstwie intere- 
sowanych. Jakkolwiek szlak ten pod wzglę- 
dem materyalnym opłacać się nie może, to 
przecież dzieło tego rodzaju stać się winno za- 
chętą i podnietą w kierunku rozbudzenia ducha 
przedsiębiorczości, którego nam tak bardzo w 
kraju braknie. 

Hotel i wille, budowane według planów 
architekty lwowskiego, Lewińskiego, wykoń- 
czone zostały w jesieni roku następnego. 
W roku przyszłym (1898) zamierza bank 
przystąpić do budowy dalszych sześciu will 
a i w miasteczku ruch budowlany ożywił się 
znacznie w ostatnich czasach. 

Stworzenie w Janowie stacyi klimaty- 
cznej było też w rzeczy samej myślą nader 
szczęśliwą. Miejseowość ta, położona na za- 
chodnim brzegu rozległego stawu, wznosi się 
terasowato na wysokości 316 metrów nad 
powierzchnią morza a 21 m. nad poziom stawu. 
Od Lwowa leży zatem Janów o całe sześć- 
dziesiąż metrów wyżej i posiada właściwy 
sobie klimat. Wiosna rozpoczyna się tu pó- 
źniej z powodu śniegów, leżących po leśnych 
wąwozach i topniejących powoli. A lato nie 
jest zbyt gorące i suche, jak to zdarza się w 
innych okolicach naszego kraju. Korzystny 
pod tym względem wpływ wywiera olbrzymia 
powierzchnia stawu o dnie piaszczystem, prze- 
puszczalnem, dzięki czemu suchość powietrza 
ulega znacznemu zmniejszeniu a brak sub- 
stancyi gnijących nie zatruwa bynajmniej są- 
siedztwa szkodliwymi wyziewami. Zamykające 
Janów w koło lasy sprawiają, iż od niepa- 
miętnych czasów burze i gradobicia, ciągnące 
z zachodu, omijają Janów lub go ledwie za- 
sięgają, ciągnąc półnoeną stroną stawu aż pod 
Lwów, gdzie zwykle we wsiach: Rzęsna ru- 
ska i polska największe sprawiają spustoszenia. 
Tego rodzaju stosunki klimatyczne przyczy- 
niają się znacznie — jak to słusznie zauważył 
dr. Maryan Udziela w swej cennej rozprawce 
o Janowie*) do podniesienia zdrowotności. 
Grunt piaszczysty, łatwo przepuszczalny, powie- 
trze balsamiczne, ezyste, nie zatrute żadnymi 
wyziewami, woda do picia miękka, bez przy- 
mieszek organicznych, nie sprzyjają rozwojowi 
chorób zakaźnych, które rzeczywiście należą 
tutaj do rzadkości. Powietrze w lecie niezbyt 
suche, dobrze działa na przewody oddechowe 
i szczególnie na zadawnione nieżyty oskrze- 
lowe, bez zmian anatomicznych. Dla dotknię- 
tych chorobami krwi, obok dobrego powietrza, 
spacerów po cienistych lasach, błogie wywie- 
rają skutki kąpiele w stawie janowskim, któ- 
rego woda nie posiada jak rzeki górskie tej 
niskiej temperatury, drażniącej skórę chorego 
i wywołującej za silną reakcyę ale wyższą, 
jednostajną a co więcej, posiada fale, przypo- 
minające morskie i wywierające podobny do 


*) „Janów jako latowisko przyszłości" — 
skreślił dr. Maryan Udziela. (Lwów 1896). 
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nich skutek. Janów jest także bardzo odpo- 
wiedni dla cierpiących nerwowo neurasteników 
1 histeryków, którym obok działania leczni- 
czego potrzeba także rozmaitości w otaczającej 
przyrodzie... 

(Ciąg dalszy nastąpi). 
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Przyszłość przemysłu naftowego 
w Galieyi. W bardzo zajmujących i cennych 
objaśnieniach, które prof. dr. Rudolf Zu- 
ber dodał do swej mapy obszarów naftowych 
w Galicyi, czytamy między innemi co do 
przyszłości przemysłu naftowego w Galicyi: 

„Ponieważ od szeregu lat mam wiele spo- 
sobności do studyowania nietylko rozległości 
karpackich obszarów naftowych, ale także ich 
produkcyi, przeto spróbowałem na podstawie 
bardzo rozległego i różnorodnego materyału 
obliczyć z możliwem przybliżeniem, ile ropy 
można jeszcze będzie co najmniej wydobyć 
z galicyjskich obszarów naftowych. Może nie 
będzie zupełnie bezpodstawnem dodatkowe przy- 
toczenie tutaj wyników, do jakich doszedłem. 

Wszystkie poznane dotąd i odkryte przez 
częściową eksploatacyę obszary naftowe pro- 
duktywne w Galicyi zajmują co najmniej 
8000 hektarów. 

Na hektarze zwykle liczy się 5 szybów 
dobrych, nie wpływających na siebie wzaje- 
mnie. To dałoby razem 40.000 szybów. Przyj- 
mijmy jednak, że już 25.000 szybów wyeks- 
ploatuje zupełnie ten obszar, i że każdy z nich 
da tylko po 200 cystern (1 cysterna zawiera 
10.000 kilogr.) ropy. Wtedy otrzymamy 
5,000.000 cystern, jako minimalną ilość ropy 
dającej się wydobyć z tych 8000 hektarów.*) 

Cała ilość wydobytej do końca r. 1896 
oraz straconej i zmarnowanej ropy mogła wy- 
nieść w Galicyi eo najwyżej 300.000 cystern. 
Zostaje więc jeszcze do wydobycia co naj- 
mniej 4,700.000 cystern. 


W r. 1896 wydobyto w Galieyi około 
30.000 eystern. Gdyby w następnych latach 
produkeya roczna jeszcze znaczniej wzrosła, 
to zawsze ilość owa wystarczy co najmniej 
na 50, a nawet na 100 lat! 

Wszystkie liczby powyższe są minimalne 
i odnoszą się do obszarów dobrze znanych. 
Nie ulega jednak wątpliwości, że jeszcze nie- 
jeden obszar naftowy dotąd zupełnie nieznany 
da się odkryć w Karpatach, a nadto coraz 
znaczniejsze pogłębianie szybów zwiększa bar- 
dzo wydatnie produkcyę terenów, uważanych 
nieraz już za prawie wyczerpane.* 


*) Wedle badań doświadczalnych J. F. 
Carll’a (The geology of the oil regions of War- 
ren ete. Harrisburg 1580) zawiera piaskowiec 
ropny w swych porach (pomijając zupełnie szcze- 
liny) 140—*/, swej objętości oleju skalnego (teo- 
retycznie wynoszą wolne przestwory między ró- 
wnemi i okrągłemi ziarnami piasku nawet 0-27 
całej objętości). Przyjmując, że pod owymi 8000 
hektarów (== 80,000.000 m*) jest tylko 10 m. 
piaskowca ropnego, w którym tylko "4, objęto- 
ści jest naftą, — otrzymamy: objętość piaskowca 
ropnego == 800,000.000 m.; objętość zawartej w 
nim ropy = 80,000.000 më. 1 m*. ropy waży 
około 800 kgr. Mamy więc 64,000,000.000 kgr. 
czyli 6,400.000 cystern ropy. Przyjęcie zatem, 
że z tego co najmniej 5,000.000 cystern da się 
wyeksploatować, z pewnością nie jest przesadzo- 
nem. 


Przemysł tkacki. Z Błażowej piszą 
do Kuryera Rzeszowskiego: Przed rokiem 
zwinięto u nas szkołę tkacką z braku uczniów. 
Kierownik tej szkoły p. Marcin Brzęk wpadł 
na bardzo dobrą myśl prowadzenia przemy- 
słu tkackiego na własną rękę, aby tym spo- 
sobem dostarczyć roboty uczniom wyszłym 
ze szkoły tkackiej. Przy pomocy Wydziału 
krajowego produkuje pan Brzęk z byłymi 
uczniami swoimi wyroby tkackie wszelkiego 
rodzaju w najlepszym gatunku i po cenach 
bardzo przystępnych, po jakich dawniejsze 
towarzystwo tkackie nie mogło towaru sprze- 
dawać z powodu znacznych kosztów admi- 
nistraeyi. 


Giełda zbożowa : Cukier surowy loco 
Aussig 11:15 do 11:20, loco Ołomuniec 
10:40 do 1050, loco Berno- Wiedeń 
10:60 do 10:70, na sierpień loco Aussik 
11:15 do 11:20, cukier w kostkach pri- 
ma 36-— do 36'25, secunda 35:75 do 36-—, 
Spirytus kotyngentowany loco Wiedeń 16:70 
do 16:80. Nafta kaukazka transito Tryest 
450 do 475, galicyjska przeźroczysta 17 — 
do 1725. 


Targ zbożowy. 


PRN 


Lwów, 4go sierpnia, pszenica 950 do 
10:— zł., żyto 7:26 do 7:50, jęczmień bro- 
warny — — do ——, jęczmień pastewny — 
do ——, owies 675 de 7—, rzepak 12*— 


do 13:—, groch 6— do8:—, wyka —*— do 


5 


—:—, nasienie lniane —-— do —'-—, nasie- 
nie konopne —:— do ——, bób —— do 
——, bobik —— do ——, hreczka —:— do 
do —'--, koniczyna czerwona galic. —— 
do ——-, szwedzka —— do ——, biała 
—— do ——, tymotka —— do ——, 
anyż —— do ——, kukurudza stara 525 
do 5:50, nowa —— do—'—, chmiel stary 
—— do ——, chmiel nowy na termina 
—— do ——, spirytus gotowy —— do 
——, na termin —— do -———, Waranty 
4 DER 


Usposobienie silne. 


OSTATNIA POCZTA 


Najd. Cesarzewiczowa- Wdowa Stefania 
jak donoszą z Petersburga — opuściła w nie- 
dzielę po południu Peterhof i udała się okrę- 
tem do Finlandyi, aby tam oglądnąć wodo- 
spad Imatra. Jej ces. i król. Wysokość odpro- 
wadzili do okrętu oboje carstwo i członkowie 
rodziny carskiej. 


P. Minister oświaty br. Gautsch zatwier- 
dził uchwały kolegium profesorów wydziału 
lekarskiego na Uniwersytecie we Lwowie, do- 
puszczające profesora dra Grzegorza Ziembi- 
ckiego i dra Wiktora Wehera, obu jako pry- 
watnych docentów dla chirurgii na medy- 
cznym wydziale tego Uniwersytetu. 


Dziennik ustaw państwa ogłosił rozpo- 
rządzenie całego gabinetu z dnia 80 lipea, na 
mocy którego ustawa z 80 sierpnia 1891 r. 
o wykonywaniu sądownictwa konsularnego ma 
wejść w życie z dniem 1 stycznia 1898 r. 
Zarazem dodane są do tego rozporządzenia 
dwa inne: jedno P. Ministra sprawiedliwości, 
normujące sposób wprowadzenia w życie; 
drugie bardzo obszerne P. Ministra spraw 
zagranicznych, które obejmuje przepisy orga- 
nizacyjne, dotyczące sądów konsularnych i 
toku spraw tych sądów. 


Cesarz Wilhelm udaje się dzisiaj w po- 
dróż do Petersburga. 

Nordd. Allg. Zig. oświadcza, że może 
stanowczo stwierdzić, iż pozbawione są wszel- 
kiej podstawy faktycznej pogłoski, jakie pra- 
sa łączy z wyjazdem do Kiel ministrów dr. 
Miguela i Reekiego. 

Pruski minister rolnictwa, baron Ham- 
merstein wygłosił na uczcie w Poppelsdorf 
pod Bonn nad Renem, wydanej z okazyi 
50-letn. jubileuszu tamtejszej akademii rolni- 
czej, mowę, która tak w kołach rolniczych, 
jak i w kołach politycznych niemałe wywo- 
łała wrażenie. Minister przyznał, że rolnictwo 
w Prusach i Niemezech ogromne posiada 
znaczenie i że rząd, któryby rolnictwem nie 
chciał się opiekować, zgrzeszył by ciężko wo- 
bee przyszłości Niemiec. Z drugiej atoli stro- 
ny nie powinni rolnicy żądać, ażeby rząd 
wszystko dla nich i za nich robił. Przede. 
wszystkiem powinni rolnicy dążyć do pole- 
pszenia dzisiejszego smutnego położenia swego 
jak najszerszą i najenergiczniejszą samo-po- 
mocą; dopiero gdy się wszelkie środki tej 
samo-pomocy wyczerpią bez skutku, wtedy 
dopiero może wkroczyć z nadzwyczajnymi 
środkami rząd. Kto bezczynnie ręce zakłada 
i tylko od rządu wymaga ratunku, ten nie 
jest ani dobrym rolnikiem ani dobrym Niem- 
cem. Rząd pruski czyni dla rolnictwa co może, 
a czyni dla tego, bo wie, że tylko przez ży- 
czliwe zaopiekowanie się stanem rolniczym 
zdoła spełnić swe ważne zadanie w Niemezech. 
A zadanie to tego rodzaju, że Prasy muszą 
być zawsze głową rzeszy niemieckiej. Niemcy 
południowe są sercem rzeszy, lecz dobrze, iż 
nad tem sercem czuwa trzeżwa i rozważna 
głowa. Rolnicy bywali zawsze bogobojnymi, 
więc też Bogu polecił minister w końcu 
swej mowy dalsze losy rolnictwa niemie- 
ckiego. 

Frazes, że Prusy są głową Rzeszy nie- 
mieckiej a Niemcy południowe jej sercem, 
wywołał wielkie wzburzenie w południowo- 
niemieckiej prasie, która pyta jakiem prawem 
minister pruski narzuca się południowym 
Niemcom na opiekuna i stróża ich serca? 

Przed kilkoma dniami ks. Bismarek po- 
dejmował we Friedrichsruhe kierowników i 
członków ściślejszego zarządu Związku rolni- 
ków niemieckich pp. Plótza, Rósieke i Hahna. 
Książę wyglądał bardzo dobrze i był w jak 
najlepszym humorze. Rozmowa toczyła się 
przeważnie o kwestyach ekonomiczno-polit - 
cznych. Ks. Bismarck podniósł z naciskiem 
potrzebę ochrony pracy narodowej i zaznaczył, 
że dla osiągnięcia tego celu członkowie roz- 
maitych. stronnictw politycznych powinni dzia- 


łać solidarnie pod jednem i tem samem ha- |g 


słem. 


Król serbski Aleksander wyjeżdża dzi- 
siaj za granicę. 

Wedle depeszy Kölnische Zeitung serb- 
ski poseł w Konstantynopolu oświadczył Por- 


cie, iż wojska serbskie w razie ponewienia 
napadu Arnautów ścigać będą napastników 
nawet na terytoryum tureckie i że w skutek 
tego rząd serbski musi wzmocnić swe straże 
pograniczne. Oświadczenie to miało wywołać 
w Petersburgu niepokojące pogłoski w skutek 
czego w ostatnich dniach wysłano poufne o- 
strzeżenie z Petersburga do Belgradu. 


Z Belgradu donoszą, że rząd zamierza 
w jesieni zwołać skupczynę na dłuższą sesyę 
zwyczajną, na której przedłoży ważne pro- 
jekta ustaw. 

Minister spraw wewnętrznych, Georgie- 
wiez, wyjechał za urlopem na kuracyę. Za- 
stępuje go prezydent ministrów Simicz. 


Z Cetynii dowiaduje się Poł. Corr., że 
książę Czarnogóry zamierza w jesieni złożyć 
wizytę sułtanowi. 


Austro- węgierskię attaché wojskowy w 
Konstantynopolu pułkownik bar. Giesl i sekre- 
tarz legacyjny Otto, jakoteż lekarze „Czerwo- 
nego krzyża“ Baylon i Irtl byli przedwczoraj 
na obiedzie w Yildizkiosku a następnie przyję- 
ci zostali przez sułtana na prywatnej au- 
dyencyi. 


W rokowaniach pokojowych zaszedł o 
tyle zwrot niepomyślny, że król grecki wzbra- 
nia się podpisać traktat pokojowy, gdyby w 
nim znajdował się ustęp o zaprowadzeniu kon- 
troli międzynarodowej nad finansami greckimi, 
co uznała konferencya ambasadorów za nie- 
odzowne. Rząd ateński wręczył zastępeom mo- 
carstw notę protestującą przeciw takiej kontroli. 

Jednemu z oddziałów floty tureckiej w 
Bosforze dano rozkaz, aby odpłynął do Kanei. 
Druga turecka eskadra wczoraj przez Darda- 
nelle wypłynęła na morze Śródziemne. 


Papież wystosował z okazyi rocznicy 
śmierci błog. Canisiusza, de episkopatu au- 
stryackiego, niemieckiego i szwajcarskiego 
encyklikę, w której podnosi działalność Cani- 
siusza przeciw nauce luterskiej. Zaleca bisku- 
pom staranie się o religijne wychowanie mło- 
dzieży, przez zakładanie szkół wyznaniowych 
z wyborowemi siłami nauczycielskiemi. 


Donieśliśmy już o podróży prezydenta 
Francyi p. Faure'a na południe Rzeczpospo- 
litej i o przemowie Loubeta do p. Faure'a 
wygłoszonej w Valence przy przedstawianiu 
się członków Rady generalnej departamentu 
Dróme. Ustęp tej przemowy, tyczący się bli- 
skiej podróży p. Faure'a do Rossyi, opiewa: 
„Nasze serca — oświadczył — towarzyszyć 
panu będą, bijąc w naszych piersiach rado- 
śnie i silnie, w chwili, gdy ciebie otoczy za- 
pał całej Rosyi. Wiemy, że te odwiedziny 
zacieśniają po wieczne czasy przyjacielskie 
węzły, łączące dwa wielkie ludy i że w tem 
tkwi rękojmia bezpieczeństwa ojczyzny i po- 
koju świata“. Prezydent Faure odpowiedział, 
że poparty tak patryotycznemi uczuciami, tem 
łatwiej spełnić może swoje zadanie. Podczas 
bankietu w Izbie handlowej wygłosił Faure 
jeszcze drugą mowę, w której zwracał uwagę 
na handlowe zdobycze Niemiec, a zarazem 
apelował do prywatnej inicyatywy, by starała 
się 0 otwarcia nowych zagranicznych dzie- 
dzin zbytu. Następnie udał się Faure w dal- 
szą drogę w dół Rodanu. 


dAgencya Havasa donosi z Madrytu: 
W skutek ponownych spisów podatku spożyw- 
czego, przemysłowcy i kupey w okolicy Ma- 
drytu pozamykali sklepy. Próby wywołania 
zaburzeń natychmiast stłumiono. Zarządzono 
środki ostrożności. 


TELEGRANY GAZETY LWOWSKIEJ 


Ischl, 4 sierpnia. Najj. Pan odjechał 
dzisiaj o godzinie 4 rano osobnym pociągiem 
przez Salzburg, Bisehofshofen i Leoben do 
Wiednia. 


Ischl, 4 sierpnia. Dochód z wczoraj- 
szej składki w tutejszym Parku cesarskim wy- 
nosi ogółem 8.200 zł. Stosownie do intencji 
Najj. Pani, kwota ta zostanie użyta na zapo- 
mogi, dla dotkniętych katastrofą w wewnę- 
trznej części Salzkammergutu. 


Wiedeń, 4 sierpnia. Na przestrzeni ko- 
lei państwowej z Wiednia do Voecklabruck 
z odgałęzieniami między Prinzersdorf-Losdorf- 
Asten, Klein-Miinchen, St. Poelten oraz St. 
Poelten-Herzogenburg-Atzenburg, ruch pocią- 
ów na nowo podjęty. Na linii Klein Rei- 
fiing-Selzthal, ruch dzienny będzie mógł być 
otwarty prawdopodobnie pojutrze (w piątek), 
przez co napowrót otwartą zostanie komuni- 
kacya przez Amstetten-Selzthal ze Salzbur- 
giem i Tyrolem, oraz z dalszą siecią dróg 
żelaznych w tym kierunku, tudzież z Aussee. 


Wiedeń, 4 sierpnia. W ciągu nocy 
opadły po części wody Dunaju, jak również 
w kanale Dunaju; oczekiwać można dalszego 
obniżania się poziomu wody. 


Berlin, 4 sierpnia. Kanclerz rzeszy ks. 
Hohenlohe wyjechał o godz. 11 w nocy do 
Petersburga. 


Ateny, 4 sierpnia. Agencya Havasa do- 
nosi: Prezes gabinetu greckiego Ralli oznaj- 
mił, że ze słów, wypowiedzianych do dzien- 
nikarzy przez ministra spraw zagranieznych, 
Skuludisa, nie można wyciągać tego rodzaju 
wniosków, jak to obecnie zrobiono. 

Paryż, 4 sierpnia. Figaro donosi, że 
ks. Orleański wybrał hr. Leontiewa i towa- 
rzysza podróży, Mourichon, na świadków w 
znanej sprawie honorowej z gen. Albertone' m. 


Wiedeń, 4 sierpnia. Wykaz banku au- 
stryacko-węgierskiego za tydzień ubiegły z 
dnia 2 sierpnia: Banknotów w obiegu było za 
628,655.00U zł. czyli o 25,810.000 złr. więcej 
niż w poprzednim tygodniu; zapasu kruszeo- 
wego było 521,966.000 zł. (więcej o 2,695.000 
zł.), w portfelu wekslowym 109,606.000 
zł. (więcej o 15,262.000 złr.), w lombardzie 
24,764.000 (więcej o 2,116.000 zł.), banknotów 
Rieopodatkowanych w zapasie 97,002.000 zł. 
(mniej o 28,019.000 zł.). 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 4go sierpnia 1897, godzina 
10 minut 40 Akcye kredytowe 37050, Akcye 
kolei paustwowej 3846.15, Akeya tytoniowe 
——, Anglo-austryackie ——, Union- 
bank ——, Południowej 84:50, Renta pa- 
pierowa —-—, Akcya banku dla krajów ko- 
ronnych 24050. 4-pre. listy zastawne banku 


krajowego 97:50, 4-pre. pożyczka krajowa 
z r. 1898 9760, Napoleondor —:—, Rubel 
papierowy —'—, 4-pre. węgierska renta 


złota —'— za 100 marek 58:67:—, Alpine 
140:20. Usposobienie silne. 


Wiedeń, 4go sierpnia 1897, godzina 
2 minut 10. Alpejskie Towarzystwo górnicze 
141:30, Węgierskie akcye kredytowe 405'—, 
Akcye anglo-austryackie 162:50, Akcye ban- 
ku Union 304—, Akcye kolei południowej 
84:50, Losy tureckie 64:60, Akcye kolei pań- 
stwowej 346—, Akcye kolei Lwowsko-Ozer- 
niowieckiej 284—, 4-procentowe galic. obli- 
gacye propinacyjne z 1889 r. 98—, Akcje 
tytoniowe 161-—, węgierskie obligacye inde- 
mnizacyjne 97:60, Akcye kolei  Ebental 
259—, Akcye banku dla krajów koronnych 
240—, 4-procentowa węgierska renta złota 
122-70. Akcye banku związkowego 260 50, 
Rubel papierowy 1:27:—, Węgierska renta 
papierowa 100:25, Kredytowe ziemski 456 —, 
Kredyty 370:—, Rimamurania 269 —. Uspo- 
sobienie słabsze. 

Giełda zagraniczna, dnia 3 sierpnia 
1897 r. godzina 4 minut 45. Paryż: 3-pre. 
renta 104:92, lombardy ——,  Usposobie- 
nie —, Berlin: ruble rossyjskie 21625, 
Akcye kredytowe 23%2'10, Polskie listy zasta- 
wne ——, Papiery galicyjskie —'—, No- 
wa rossyjska pożyczka —'—, Austryackie 
banknoty 17045, Lombardy 36:60. Usposo- 
bienie —. 

Telegramy zbożowe z dnia 8 sierpnia 
1897 r. Wiedeń: okowita per 10.000 
liter prompt 17-30 do 17835 złr. Buda- 
peszt: Pszenica na jesień 999 do 1001 
zł. Berlin: przeniea na wiosnę —'— gł. 
—— zł, żyto —— do —— zł., spiry= 
tus 41-70 zł. Paryż: mąka na bieżący mie- 
siąc 54:80 zł. 


Odpowiedzialny radzktor Alam Krechswiecii, 


zaproszenie da przedpiaby, 

Przedpłata na „Gazetę Lwowską“ 
wynosi półrocznie (od 1 lipca do końca 
grudnia) w miejscu 6 zł, pocztą 8 
zł.; ćwierćrocznie (od 1 lipca do koń- 
ca września) w miejscu 3 zł., poeztą 
4 zk; miesięcznie od 1 do końca każ- 
tego miesiąca w miejscu 1 zł., poczią 
t zł. 35 et. 

W colu ustalenia nakładu prosimy 
wczesne nadsyłanie prenumeraty. 


6 
Nadesłane, Ruch pociągów kolejowych obowiązujący z dniem 1. maja 1897. 


(Przyjazdy i odjazdy pociągów podane są podług zegara średnio-europejskiego). 


| bociąs | _ Pociąg” E 
posp. | osob. do Lwowa I | posp. | osob. ze Lwowa 


Lr Zaklad 
Mar] ówk wodoleczniczy 
poczta Lwów. 949 
Urocza miejscowość. — Wzorowo nrza- 
dzenie. —- Znakomity wikt. — Pensya 
Z kuracyą począwszy od 3 zł. dziennie. 
Paosrona: bez kuracyi odpowiednio taniej, 


POP 2 


odch. o g. 


MAMEET EEEE T AE E 


| Do Krakowa (Wiednia), Chyrowa, Sambora, Rozwadowa i Nad 
brzezia, Orłowa przez Tarnów, Mezó Iaborezę (Pesztu), 
Sanoka, Rymanowa, Iwonicza, Krosna przez Przemyśl, Rawy 
rus. przez Jarosław, Jasła przez Rzeszów i 


Z Podwołoczysk na dworzec główny 
Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia, Warszawy), z Orłowaj 
przez Tarnów od 25 ezerwca do 15 września włącznie jj 


Z Podwołoczysk na dworzec Podzamcze | 
a 


z Orłowa, Chabówki, Jasła przez Rzeszów; z Orłowa Do Ławocznego (Munkacsa, Pesztu), Chyrowa 


m 


Ohabówki, Jasła, Iwonieza, Rymanowa, Sanoka, Samborai ij i á ; 
Lekarz chorób kobiecych i akuszer oma: e Przem Al y i Do CERA aa Odessy) i Brodów z dworca głównego. 


"30| Z lekan (Bukaresztu, Gałaeu, Jass), Snezawy, Kimpolunga, Rad 610 | — | Do Ickan (Gałacza, Jass, Bukaresztu), Kozowy, Radowiee, Kim 
dowiee, ; i 


dr. Leopold Schellenberg 


ordynuje przy ulicy Kopernika 1. 22 od godz. 3—4 
po poładnin. Dla ubogich od godz. 9—10 przed po- 
łudniem bezpłatnie. 539 


Serethu, Berhomethu, Nowosielicy, Husiatynaj polunga, Suczawy 
i Kałusza 6-15 — Do Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów z dworca Podzamcze, 
750| Z Janowa Podwysokiego 


":52| Z Tarnopola i Brodów na dworzec Podzamcze — 645| Do Ickan, Körösmezö, Husiatyna, Nowosielitzy, Berhomethu, Ra 


pes — 8:05| Z Ławocznego (Pesztu) Kałusza, Chyrowa, Stryja dowiec, Suczawy 

— 815) Z Tarnopola i Brodów na dworzec główny 840 | — | Do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina), Rozwadowa, Nad- 

— 825 | Ze Sokala i Rawy ruskiej Í brzezia, Orłowa przez Tarnów 

= 910) Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia, Warszawy), Wieli- — 8:55| Do Krakowa (Wiednia, Warszawy, Wrocławia, Berlina), Chy- 
czki, z Orłowa przez Tarnów od 15 ezerwca do 15 wrze- rowa, Mezó Laborez, (Pesztu), Sanoka, Rymanowa, lwo 

śnia włącznie; z Mezó Laborcz, (Pesztu), Chyrowa przezś nieza, Stróże przez Przemyśl i przez Tarnów 

Przemyś l — 9-26 | Do Skolego, do Hrebenowa od 10 lipca do 31 sierpnia włącznie 

— |1085| Z Jarosławia 

— 115) Z Janowa 

130 | — | Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia), Chabówki, Nowego 

Sącza przez Tarnów, Rzeszów lub Przemyśl, Rawy ruskiej 

przez Jarosław, Sambora przez Przemyśl 

— 1:40 | Ze Skolego i Stryja (z Hrebenowa tylko od 10 lipea do 31 

sierpnia włącznie;) Kałusza, Chyrowa 

150 | — | Z Czerniowiee, (Bukaresztu, Gałacza, Jass, lekan, Suczawy, 

Radowiec, Berhomethu, Szeparowiec-Kn: Kórosmezó, Hu- 

siatyna, Kałusza 

215 | — | Z Pedwołoczysk (Kijowa, Odessy) Kopyczyniec, Husiatyna Bro- 

dów na dworzec Podzamcze 

2:80 | — | Z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) Kopyezyniee, Husiatyn 

Brodów na dworzee główny 

— 525 | Ze Sokala, Bełzea i Jarosławia przez Rawę ruską 

— 5:35 | Z Podwołoczysk (Kijowa Odessy) Podwysokiego, Brodów n 

dworzec Podzamcze 

— | 5%5| Z lekan (Bukaresztu, Gałacu, Jass), Suezawy, Radowiec, Reho- 

methu, tylko w poniedziałek, Serethu, Kozowy 


— | 6004 Z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) Podwysokiego, Brodów. na 
dworzec główny 
i 


Lekarz dr. K. Zgórski 
mieszka obecnie ul. Kopernika |. lô. 
Telefon nr. 17. 395 


e e = > DIOE ANNIG 


L Kałusza-Chyrowa 
| — 9:25] Do Sokala, Rawy ruskiej, Bełzea Jarosławia 


= 9-40 | Do Janowa 

— |10:05| Do Podwołoczysk i Brodów z dworea głównego, Kopyczyniee 
Husiatyna, Podwysokiego ` ( 

— | 1027| Do Podwołoczysk i Brodów z dworca Podzamcze, Kopyczyniec 

Husiatyna, Podwysokiego i j 

— | 1045; Do lekan (Jass, Gałacza, Bukaresztu), Kozowy, Sopowa, Serethu 

— 104 | Do Janowa od 15 czerwca do 31 sierpnia włącznie tylko w nie- 

dziele i święta 

1-55 — Do Podwołoczysk (Kijowa, Odessy)i Brodów z dworca głównego 

2:08 — | Do Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów z dworca Podzamcze 

SS) 281 | Do Brzuchowiee od 9 maja do — włącznie eo niedziele i świeta 

2:40 — | Do Czerniowiec Kałusza, Husiatyna, Körömözö, Serethu, Iekan 

(Jass, Gałacza, Bukaresztu 

250 | — | Do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina), Rawy ruskiej przez 
Jarosław, Jasła przez Rzeszów, Chabówki przez Rzeszów 

lub Tarnów 

4 305| Do Skolego tylko od 1 maja do30 września włącznie ze Stryja, 

zF 315| Do Janowa od 1 maja do 14 czerwca wi. i od 1 września do 

30 września włącznie codziennie o! 15 czerwca do 31 

sierpnia wł. tylko w dnie powszednie. 

a 3:27 | Do Brzuchowie tylko od — do — włącznie. 

= 340 | Do Zimnej wody tylko od — do — włącznie. 

= 440 | Do Jarosławia. 

|" 6:45 | De Krakowa (Wiednia, Warszawy, Wroclawia, Berlina), Mezó, 

Laborcz (Pesztu) Orłowa przez Tarnów od 15 czerwca do 

15 września włącznie. 

70. Do Sokala Rawy ruskiej. 

7:25 || Do Tarnopola z dworca głównego. 

7-30 || Do Ławocznego, (Munkaesa, Pesztu) Chyrowa, Kałusza. 

Tarnopola z dworca Podzamcze. 

1:48 || Do Janowa tylko od 1 października do 30 kwietnia włącznie. 

8:50 || Do Janowa od 1 maja do 30 września włą:znie. 

10:30 || Do Iekan, (Jass, Głałacza, Bukaresztu) Husiatyna, Kałusza, Sze- 

parowicz, k 


Hotel „Erzherzog Garl“ 


Wiedeń, Kärntnerstrasse. 
Hote! ten pierwszorzędny zupeźnie odnowiony 
z elektrycznem oświetleniem, wspaniałemi sa- 
lami restauracyjnemi i jadalnemi, chambres 
particuleres, winda osobowa, łazienki, telefon 
i wszelkie iune  komfortowi odpowiednie 
wymogi. 285 
Pokoje od zł. 1.50 i wyżej. 
Francuska, wiedeńska i polska knchnia, pi- 
wnice w stare wina rozlieznych gatunków 
zaopatrzone. Schwechackie i pilzneńskie mie- 
szczańskie piwo, usłnga nader szybka, a ceny 
umiarkowane, 
Przez P. T. Gości z Polski nader uczęszezany. 


m". ZA AT IETA cu WISKO . ESE OAA A O RISYZYY 0 


Wrzyjechzeii do Lwowa 
dnia 3 sierpnia 1857. 
HOTEL GEORGE. 

PP. K. Romański z Wołynia, K. hr. Ledo- 
chowski z Podola ros., M. dr. Fedorowicz, K. Zeno- 
wiez z Wołynia, K. hr. Roztworowski z Hrehorowa, 
K. Peruts z Jasła. 

HOTEL IMPERIAL. 

PP. L. hr. Dębicki z Jaworowa, F. hr. Łu- 
bieński ze Stryszowa, K. dr. Kirchmajer z Krakowa, 
W. Zeidler z Kronstadt, K., Waliński z Baranowa, 
F. Reiche z Drezna. 

HOTEL «'UROPEJSKI. 

PP. Ks. S. Herwann ze Stuligłów, D. Nazar- 
kiawiez z Rossyi, A. Dunajewski z Jatwienga, Ks. 
D. Ciemnieniowski ze Stanisławowa, W. Jaworski 
z Przemyśla. 


— | 655 || Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia), Wieliczki, Orłowa, 
Rozwadowa, Nadbrzezia, Sambora i Chyrowa przez Przemyśl 

— | 800]| Z Janowa od 1 maja do 14 czerwca wł., od 1 września do 80 

września wł. codziennie, zaś od 15 czerwea do 31 sierpnia 

tylko w dnie powszednie 

— | 815 || Z Brzuchowiee tylko od 9 maja do 30 czerwca włącznie 
— || Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia) z Jasła przez Rze- 
szów, z Rawy ruskiej przez Jarosław, z Jasła, Krosna 
Iwonieza, Rymanowa, Sanoka, Miezó-Laborea, (Pesztu) 
przez Przemyśl 

— | 649 || Z Brzuchowiec tylko od 1 lipea do 22 sierpnia włącznie 

— | 901 f Z Janowa od 15 czerwca do 81 sierpnia wł 

i święta. 

— |910]| Z lekam, Suczawy, Radowiec, Berhomethu (z wyjątkiem ponie- 

działku) Nowosielitzy, Kałusza 

— | 930 || Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia, Warszawy) Wieliczki, 

Rawy ruskiej przez Jarosław, Orłowa, Mszany, Jasła, 

Krosna, Iwonicza, Rymanowa, Mezo- Laboreza przez Przemyśl 

943| — M Z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) Brodów, na dworzec Podzan- 

cze, Kopyczyniee, Podwysokiego 

950| — || Z Tekan (Bukaresztu, Jass, Gałaca) Suczawy, Kimpolunga, Ra- 


tylko w niedzielę 


i dol 
£ 
4 


u Nowosielitzy, Berhomethu, Serethu, Rados 
| wiec, Kirm Suczawy. 

10:50| — || D Krakowa, (Wiednia, Warszawy, Wrocławia, Berlina) Chaubó- 
bówki, Orłowa (przez Rzeszów), Chabówki, Orłowa (przez 
Tarnów), Rozwadowa, Chyrowa, Sambora, Sanoka, Ryima- 
nowa, lwanicza (przez Przemyśl). Jasła, 

— |11:06 || Do Podwołoczysk i Brodów z dworca głównego, Kopyczyniec 


HOTEL BELLEVUE 


PP. K. Malinowski z Sambora, W. Sychta z 
Nowego Sącza, S. Parnes z Podwołoczysk, F. Hau- 


Stanisławowa. dowiec, Słobody rung., Kórósmezó, Husiatyna, Kozowy Husiatyna. | 
Ea Ek FRANCUSKI. | ZNZ Podwołoczysk Kiori, Odessy) Brodów, na dworzee główny, | — {11:27 || Do I oozysk i Brodów z dworca Podzameze, Kopyczyniee, 
dzio odnowiony (F. Prokseh). RK op dot daw A kw: « usiatyna. 
% PP. J. G wistośliki s Krwiaki, D. KR: l — 11020 || Ze Skolego (tylko od 1 maja do 30 września) ze Stryja, Chyj IU WAGA: Czas średnio-europejski różni się od: czasu lwowskiego © 36 


rowa, 


: i K. Piot HK 7. Piat- ' r minut, a mianowicie 12 godz. w czasie średnio-europejskim,- 12 
komki z Kolomyi, K, Pigtrovski krakowa Z. Piat- || —_|i210 || z Ławoemego (Postu), Stryja, Kułusza E aaa wo okicct Bi 
Stankiewicz z Jarosławia. Notne godziny od 6 wieczór do 559 rano objęte są tłustemi ramkami. — Biuro informacyjne e. k. kolei państwowych przy ulicy Trzeciego Maja w Hotelu 

udziela wyjaśnień w sprawach koleiowych, sprzedaje wszelkiego rodzaju bilety jazdy i rozkłady jady w formacie kieszonkowym. 
3 płacą żądająĵ E płacą żądają laog Żydają 
Cennik Losy z roku 65 po SP a 5 W kg TE galie. poż kraj.z r. A A Ea, —— | —— EŃ krzyża węg. a SELU ME hoas TL3 
PE PP : E po 500 zł. wa. 5pr. 146.— 147.— a ar E ra O 57 yy 57 —,— f Losy fund. are. Rudolfa 10 zł. . 26.— 27.— 
wowskiej izby handlowej i przemysłowej Ą $ 1860 po 100 zł. 5 pr. E a e CEE 1893 radd kor Ay. 97.70 28-70 Salma 40 zł. mk. . aE T250 73.50 
Ą . : ; 7 zm ma - k 564 po 106zł. . . . 188.50 190.56 „ oblig. prop. z r. 1889 za zł.4pr.98.— 38.75] Pożyczka m. Saizburga 20 zł. . . 2675 2775 
Lwów, dnia 4 sierpnia 189 praen ¿adaig | „ > 1884 po 50zł. . . . 188.50 190.50| Pożyczka miasta Lwowa zr. 1896 a St. Grenois 40 zł. mk. . . . | . TB— 1850 
1. Akcye za sztuke, ae sł cj] Listy zast. domen. państw. po 120 100 zł. 4 pre. . . . . . . . 91.— 9750} Pożyczka m. Stanisławowa 20 zł. , 43.— 45— 
ADU i a . 157.60 158.20] Renta włoska za 100 kor. 4 pre. . -—.=- —.— „ im. Tryestu100zł. mk.41j pr. 149.— 153.— 
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. mk. 215 50 218 5i É ] ; i b Pożyczka serb. prem. za L00 frank. 2 pr. 37.45 38.25 £, m, 5 50 zł. & pr. . 68.—  72.— 
Kol. lwów.-Czern.-Jassy po 200 8. Dług państwa (wszystkich w Radzie państwa | "rreekie obl. prem. kolej.zaś400frank. 6530 6680] Waldstein 20 zł mk. . . o 00 a ua 
zł. wa. w srebr. . . . . {288 — 287 — reprezentowanych krajów koronnych). i : 

Banku hip. gal. po 200 zł. w. a. {380 — 390 —|] Austr. renta złota wolna od podatkn E. Liaty uastawno, Oblig. hipet. i listy dłużne d. Akcye banków (za sztukę). 
~ „ kred. gal. po 200zł.w.a. |— — 2340 —J] za 100 zł. & pre . . . . . . 12980 12350 (za 100 zł. Nem.). Banku Anglo austr. 120 zł . . . 16175 162.25 
Garbarni w Rzeszowiepo200zł.wa. [200 — 240 —|| Aystr. renta w wal. xor. wolna od Anglo Austr. banku los. w 30lat4*/4pre. 101.50  ——] Peszt. banku handi. 500 zł. . . . 1405.— I407.-— 
Fabryki wagonów w Sanoku przed- podatku za 200 kr. 4 pre. . . . 106135 101.55) Austr zakł.kred. ziem. los.w50latåpr. 99.70 100.70) Zakł. kred. dla handlu i przem. . 369.— 36950 


temLipińskiego po500 koronwa. |250 — #60 — 5 A „ obi.prem.zr.18803pr.123.25 1247x| Weg. banku kredyt. 200 zł. . . . 38650 397.50 
Ua Obligacye kolejowe. ie PROGI go o.g 12893 s 117.75 118.50| Dolno austr. tow. esk. 500 zł. . JAH ,-— 750, — 
Kol. Arcyks. Albrechntaza100zł.4 pr. 9940 10540] Bukowiński zaki. kred. ziem. los.5 pr. 105.— 105830] Gal. banka hipot 200zł . . , . 384.— 385 -.- 
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Tow. kredyt. galie. ziemsk. 4°/ Z À [| Kol Karola Ludwika po 200 zł. mk. ky 4 „  „ %pr.zaż00kor. 57.10 97.50] Bukow. kol. lok. (ske. pierwsz. 200zł. 202.50 210.— 
los w 41>/ą lat . . . . 97 60 28 3Ć (ostempl. akcye) 5 prej . . . 21650 217.—| Banku krajowego dla Galicyi Ladom. (ukcyezakład. 200zł, —— — 


z: LJ n n = 
49, los w 56 lat = |9720 97 90 > 4'lą pr. 51, lat zwrotne . . . 100.30 101.19 f Kolei półn. ces. Ferdyn. 1000 zł. mk. 3410.— 3425 — 
= Obligacye pierwszeństwa: (kolejowe). Banku krajowego oblig. komun. 2 Kołomyj. kol. lokal. (ake. pierw.) 200zł. —.—  —— 
IO. Obligi za 100 zł. Fi Kolej Are. Aibrechta za 360 zł. 5pr. 113.60 —.— Emissya ppr . .. .% . 101.75 10%.50| Kol. Lwów-Bełzec (ake. pierw.) Z56zł. ——  —— 
à © n w złocie za 200 zł. £ pr. . 133,—  —.,—| Banku krajowego oblig. koman. 3 n awów-Ozern.-Jassy 209 zł. . . 263.50 284,50 
Gal. funduszu propinac. 4% w.a. af 98 — 98 70H] Kol. Czeskiej zach. za 200, 1000 i Emissya 42 lat za 209 kor.4t4 pr. 100.— 101.— „ wsshodn.-galic.-lokaln. 200 zł, . 198.— 200.— 
Bukow. funduszu propin. 5°/, w. ®. = [103 5 — —|]| 5000 zł. 4 pre. . . . . . . 99.60 19060, Bankukraj. los. 57, latza200kor.4pr. 27.50 38.25] n państwowych 200ał . . . . =.= mea 
Komunalne Banku kr. 5*/, (2. em.) „|102 20 — —]] Kol. Czeskiej emisa. z r. 18495 za 200 » n obl kol los. za 200 kor. 4pr. —.=  —.—|  „ południowej 200 zł. . . . . 44550 346 — 
” n, n Ahah (8.6m) F100 :0 100 90 kor. 4 prend, . © © « . 89.85 10085] Austre węg. bauzn40%/, lat los, 4 pr. 100.10 10L. md ERACEHCyJ. 1. 20020 0. 20] = 2J7R= 
Kolej. lokalne dito 4, po200kr. S | 96 50 97 20i] Kol. bukowińskiej lokaln. za 20% „o w „ 50 jat los 4 pr.  ——  ——.| Austr. Pow.żegl.na Dunaju 500 zł. mk. 458 — 460 -- 
Pożyczki kraj. 6%, wa.zroku 1873 * |108 — — —]| kor. ś pre . . . . . . . . 99.10 100.10 l 
i 5 c LE —= —=-—]]| Kol. gal. Karola Ludwika za 200 4 i Q. Ohligacye z prawem pierwszeństwa za 190 zł. nom, | L. Akeyo Przedsiębiorstw przemysłowych 
n lo. po oron A 100 zł. 4 pr. 059 0 ama FOG LOCHAN Czesak. volei późn. za 300 zł. 5 pr. —.— —.—| Tow. kopalń węgla w Briix 100zł. . 264.— 266. — 
z roku 1893 . . . . . 97 80 98 50]| Kol, Ilwowsko-czern. jasskiej z r. 1894 Tow. tegi. par. po Dunaju za 160 i 200 Galie. karpackie naft, tow. 500 kor. . —— — 
Pożycz.m.Lwowa4ś'/,po200koron |97 — 977i] za 200 kor. śpr. . . . . . . 9970 ——| z 6pr . 2 . ; « « . . . 108.25 | Austr. tow. górnicze Alpine 100zł. . 13675 13725 
Kel. Areyks. Rudolfa (Sałzkamiaer- Tow. żeg!. par. po Dunzjo Em.z18864pr.118.— —.— Į Prazkiego tow. żelazn. przem. 200zł. 710— 714 — 
IY. Losy. gut) za 200 marek á pre. . . . 12125 122.—] Kolei półn.ces. Ferd. em. zr. 15864 pr. 109.75 101.75 f Schodnicy 500 kor. . . . . . . 600.— 610-— 
: A : E = AES MF” n»n „ 18874pr. 100.75 101.75] Tureck. zarz. tytoniow. 500 frank. , —— — — 
Miasta Krakowa . . . . . . 2725 292 C. Dług państwa (krajów korony węzierskisj). Ę Kr 1, n „ 18884pr. 100.76 101.70] Frifail. tow kop. wegla 70 zł, . . 167.— 169. -- 
„ Stanislawowa . . . . $-—  — —|| Weg. złota renta za 100 zł. 4 pre. —— —=——| a 3 , po s „ J8Jl4śpr. 10L.-- 101.60 
V. Monety St; » - w wal. kor. za 200 Kol. Lwów-Ozer.-Jassy z r. 1884 za 300 M Weksle. ń 
ps 2 kor. Apres . -.%. a.) MOARA zł. £m . « . « . - « «. «. 938.25 8425] Berlin za 100 marek5 pr . . . 5865 58,80 
Dukat cesarski "Jen O. 5 60 5 „  9bl. prop. za 100 zł. 4*ją pr. 10085 193.306] Kolei Uwow-ezern. z r. 1884 za 300 Londyn za 10 funt. szt. 4 pr. . . (1945 119.85 
Napoleondor . . . . . . . 947 8 » Obl. pr. regul. Cisy za 100 zł. 40/, 141 — 141.75] nt. 4p. . . . . . . . . . 3945 10045] Paryż za 100 fran. a DND TeS 
Pół imperyał . . . . . . . 948 9 „ poż. premiowa za 100 zł. . 15375 154.75 Gal. Kol.lek. wsehodn.za 100zł. 4pr. 22.50 100.--| Petersburg za 100 rubli 6 pr. . . ——  ——- 
Rubel rosyjski srebrny . . . 130 12: 5 za 50  . 153.— 154,—| Weg. gal kolei em. 1870 za200 zł. 5pr. 108.25 109.25 f Niemieckie banki . . . . . . «. —— — 
` papierowy . . . | 60 127 60 = » a „ I8T8za200zł.5pr. 108.— 109 —| Włoskie banki . . . . . . . . 4535 454) 
100 marek niemieckich 58 45 58 D. Obligacye indemnizacyjne. mo w  „ J88Txa200zł.Apr. 89.10 10010] Eraneuzkie banki . . |. - sa == — 
Kroaeyi i Slawonii za 109 zł. å pre. 38.—  —— , Nuwajearskie banki . . . - . . 47425 4747.5 a 
Kurs giełdy wiedeńskiej. Węgiei za 100 zł. 4pr.. . . Pe Stm gams H. Losy (za sztukę). 
do E E Rudapeszteńskie (Bazilica) 5 zł. . 620 1.39 N. Waluty. f 
SL (0 ah > i E. Inne pubiiezne pożyczki. Zakł. kred. dla h. i p 100 zł. . . 200.50 a202 — | Dukat cesarski . . . u . . a5 E 50? 
A. Ogólny ding państwa. płacą żądają) rosy regul. Dunaju z r. 1870 za 100 Clary 40 zł. mk. . . - . . . . ===  —,—| Austr. węg. 8 guld. złota moneta , —— — 
Jednolity dług państwa w banknot. zł. 5 pre. . - . - . - . . . 129.— 129.50] Tow. żegl. na Dunaju 100 zł. mk. 4pr. 147.— 158—| %0-frankówka . . . . . . . . 9.51.5 BR 
maj-listopad . . . . . 102.10 102.30] Pożyczkareg. Dunaju zr.1878 los. 5 pre.168,50 109.—| Pożyczka m. Insbruku 30 zł. . . . 27.75 28.75] 20-markówka . . . . . . . . 1178  Itiy 
luty-sierpień . . . . . . . . 102.10 102.30] Poż. kraj. Bukowiny z r. 1893 los. Losy m. Krakowa 20 mł. . . . . 27.75 28.75] Rossyjski półimperyał . . . . . =m -~ — 
Jednolity dług państwa w zrebrze za 200 kor. ś pre. . . . . . 98.50 399.50] Pożyczke m Lutnliany 2C sł a2.25 28.25) Niemieckie banknoty za 100 marek 58.65 58.72.5 
styczeń-lipiee |. - EM 10220 102.40] Bekowińskia cbl. propinaryjne lss Patita Mirol sb. 81.50 6250| *3oskie hazknsiy za 100 lir „ 4540 4550 
kwiecień-październik ME 102.20 102.40 za 100 zł. 5 pro. _._. - «108.40  —.—f Czetw. krzyża austr. tow. 10 zł.. . 19.50 20.59 iRuble *. x . å so a ale LUB 


Jako korzystną lokżeję kapitałów polecamy : Listy zastawne Tow. j L opi aa Dom bankowy 
kred. ziemsk., Listy zast. Banku krajowego, Listy zast. Soka d Lilien „i kantor wymiany. 
Banku hipoteczn., Obligacye te kupujemy i sprzdajemy najkorzystniej. Zlecenia z prowineyi wykonywujemy odwrotną pocztą. 2 
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L. 5242 (5705 2—3) 

W dniach 24 września 1897 i 29 paż- 
dziernika 1897 każdym razem o godz. 10 ra- 
no odbędzia się w tnt. sądzie liczytacya 1/8 
niew ydzielonej części realności dłużnika Petra 
Lukienycza własnej w Słobódee położonej 
wyk. bip. 1. 115 i 240 ks. gr. čla tejże gm. 
objętej 257 zł. 92 et. w. a. oszacowanej ce 
lam zaspokojenia pretensyi E:siga Jurana w 
kwocie 36 zł. w. a. z pn. 

Cena wywołania 257 zł. 92 et. w. a. 

Wadyum 25 zł. 80 et. 

Kurator niewiadomych wierzycieli adw. 
dr. Daniłowicz w Kutach. 

Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 
warunki licytacyjne przejrzeć można w tus. 
registraturze. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Kuty, 16 czerwca 1897. 


L. 11074 (6246 2—8) 

W e. k. Sądzie powiatowym w Busku 
adbędzie się publiczna sprzedaż ciała hipo- 
tecznego l. wyk. hip. 100 księgi gr. Milatyn 
stanowiącego spółwłasność lwana Kota w 
46/60 częściach, Anny Raczkowskiej w 2/60 
częściach, Rozali Kot zam. Czuczman w 7/60 
częściach, i Jana Czuczmana w 5/60 częściach 
a to dnia 22 września 1897 tylko za lub wy- 
żej ceny wywołania, zaś nia 27 października 
1897 także niżej tej ceny. 

Licytacya rozpocznie się każdym razem 
o godz. 10 przed południem. 

Cena wywołaria wynosi 1146 zł. 

Wadyum 114 zł. 60 ct. 

Dalsze warunki licytacyjne przeglądnąć 
można w registraturze sądowej. 

Busk, dnia 29 grudnia 1896. 


L. 2187 (5925 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Dubiecku ogła- 
sza, że w tymże przeprowadzoną zostanie w 
dwóch terminach to jest dnia 24 września 
1897 i dnia 25 października 1897 każdym 
razem o godz. 10 rano egzekucyjna publicz- 
na sprzedaż realności wyk. hip. l. 222 ks. 
gr. gm. Dubiecko objętej dłużnika Stanisława 
Sokołowskiego własnej celem zaspokojenia 
wierzytelności Towarzystwa zaliczkowego w 
Dubiecku w kwocie 1129 zł. a. w. z pn. 

Cna wywołania 2050 zł. w. a. 

Wadyum 205 zł. 

Resztę warunków sprzedaży, wyciąg hi- 
poteczny i protokół oszacowania tej realności 
można przeglądnąć w tut. sąd. registraturze. 

Dubiecko, dnia 31 maja 1897. 

L. 12286 (6302 2—3) 
SPROSTOWANIE. 

Zamieszczony w Nr. 175, 166 i 167 
tus. edykt z 26 czerwca 1897 1. 10265 pro- 
stuje się o tyle, iż licytacya takowym ogło- 
szona dotyczy połowy realności wyk. hip. l. 
2647 ks. gr. gm. kat. Tarnopol a nie 1. 2047 
objętej. 

Tarnopol, 31 lipca 1897, 


L. 8238 (6293 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Ropczycach o- 
głasza, że na zaspokojenie wierzytelności ka- 
Sy sierocej w kwocie 2000 zł. odbędzie się 
w dniu 9 września 1897 o godz. 10 rano w 
drodze relicytacyi egzekucyjna sprzedaż re- 
alności lwh. 120 ks. gr. gm. Ropczyce obję- 
tej dłużnej masy spadkowej Abrahama Sand- 
hausa własnej. 

Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
cunkowa 5234 zł. 

Wadyum 523 zł 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony został dr. Strzelbieki. 

Ropczyce, 22 lipca 1897. 


L. 1750 (6297 2—3) 

W tut. sądzie odbędzie się o godz. 10 
rano dnia 12 sierpnia 1897 powyżej, dnia 
16 września 1897 poniżej ceny szacunkowej 
lcytacya realności iwh. 1389 Załośce Józefa. 
dzawłowskiego własnej na rzecz Banku kra- 
Jowego pto 351 zł. 42 et. z pn. 

Cena wywołania 1039 zł. 

Wadyum 104 zł. 

Resztę warunków, akt i opisanie przy- 
«ależności wolno przejrzeć w tusąd. registra- 
turze, 

Kuratorem wierzycieli hipotecznych e. k. 
Notarynsz Mojseowicz. 

Załośce 5 kwietnia 1897. 


L. 3242 (6289 2—3j 

. 0. k. Sąd posiatowy w Obertynie po- 
daj do wiadomości, że w celu ściągnięcia 
“Mat 285 koron, 285 kor., 285 kor. i 5551 kor. 

+;grajearów a. w. z pn. na rzecz Banku 
«zajowego Królestwa Galicyi i Lodomeryi z 
Wielkiem Księstwem Krakowskiem we Lwo- 
Wie odbędzie się dnia 20 sierpnia 1897 i 

la 17 września 1897 o godz. 9 rano w za- 
budowaniu sądowem egzekucyjna sprzedaż 


realności dłużnika Mendla Szulima Neuber- 
gera w Ozortowcu położonej. 

Crna wywołania poniżej której realność 
ta na pierwszym terminie sprzedaną nie bę- 
dzie wynosi 12.600 koron. 

Wadynm 1280 koren. 

Bliższe warunki przejrzeć można w re- 
gistraturze sądu. 

Dis wierzycieli, którzyby pe wystawie- 
niu wyciągu tabularnego to jest po dniu 6 
września 1896 prawa zastawu uzyskali, lub 
którymby uchwała niniejsza względem dozwo- 
lenia licytacyi z jakiegokolwiek powodu do- 
ręczoną być nie mogła, ustanawia się na ich 
koszt i niebezpieczeństwo kuratora ad aetum 
w osobie p. Teodora Pawluka, kandydata no- 
taryalnego z Obertyna. 

Obertyn, dnia 25 czerwca 1897. 


L. 4886 (6278 2—38) 

C. k. Sąd powiatowy w Dobczycach o- 
głasza, iż celem zaspokojenia wierzytelności 
Galic. Zakładu kred. włość. w likwidacyi 
we Lwowie dziewięciu rat po 12 zł. a. w. 
z pn. odbędzie się w tut. sądzie w dniach 
28 sierpnia i 9 października 1897 o godz. 9 
rano egzekucyjna liecytaeya realności lk. 28 
w Żerosławicach położonej iwh. 21 objętej 
masy ś. p. Jakóba Pająka własnej. 

Cena wywołania 350 zł. 

Wadyum 35 zł. a. w. 

Resztę warunków i wyciąg hipoteczny 
przejrzeć można w tusąd. registraturze. 

Kuratorem niewiad. mych wierzycieli p. 
Jan Glesera zastępcę c. k. notaryusza w Dob- 
czycach ustanowiono. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Dobczyce, 19 lipea 1897. 


L. 7126 (6275 2—3) 
W tut. sądzie odbędzie się o godz. 10 
rano w dniu 24 sierpnia 1897 powyżej ceny 
szacunkowej, zaś w dniu 30 września 1897 
nawet poniżej takowej licytacya 1/5 części 
z połowy realności l. 76 według whl. 87 ks. 
gr. gm. Brzozów objętej Jana Futery własnej 
na rzecz Salamona Schertza pto 3 zł. 12 et. 
z pn. 
j Cena wywołania 43 zł. 60 ct. 

Wadyum 4 zł. 36 ct. 

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolo przejrzeć w tus. re- 
gistraturze. 

Dla nieznanych z życia i miejsca poby- 
tu wierzycieli hipotecznych ustanawia się ku- 
ratorem adw. dr. Dańca z Brzozowa. 

(. k. Sąd powiatowy. 

Brzozów, 19 czerwca 1897. 


L. 3304 (6296 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy ogłasza, że w 
sprawie egzekucyjnej Ewy lo Petranek 20 
Olszowskiej przeciw masie spadkowej ś. p. 
Anieli Stasica i spól. o 100 zł. rozpisaną zo- 
stała egzekucyjna sprzedaz 2/8 części posia 
dłości wh. 108, 2/120 części posiadłości wh. 
225, 3/384 części posiadłości Iwh. 227, 1/16 
Części posiadłości lwh. 289 i 2/16 części po- 
siadłości lwh. 325 ks. gr. gm. Świmna egze- 
kutów własnych na dzień 1 września 1897 
o godz 10 rano. 

Wadyum 4 zł. 

Cena wywołania 40 zł. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli u- 
stanowiony adw. dr. Jungier w Zabłociu ad 
Zywiec. 

Resztę warunków lieytacyjnych, wyciąg 
bipsteczny i protokół oszacowania można 
przejrzeć w tusąd. registraturze. 

Zywiec, dnia 6 maja 1897. 


L. 2708 (5554 2--8) 
„0. k. Sąd powiatowy w Kopyczyńcach 
podaje do wiadomości, że na zaspokjenie pre- 
tensyi Tauby Gelles w kwocie 5U zł. z pa. 
odbędzie się w tut. Sądzie dnia 30 września 
1897 i dma 28 października 1897 zawsze o 
10 godzinie rano przymusowa sprzedaż real- 
ności whl. 869 gminy Kopyczyńce objętej 
spadkobierców Wolfa Nussbanma własnej. 
Cena wywołania wynosi 680 zł. a. w. 
Wadyum 68 zł. 

-Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
hipoteczny 1 akt oszacowania przejrzeć można 
w zegisiraturze. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Kopyczynce, 27, maja 1897. 


L. 4796 (6279 2—3) 

U. k. Sąd powiatowy w Dobczycach 
ogłasza, iz celem zaspokojenia wierzytelności 
e. k. uprzyw. galie. Zakładu kredytowego 
włości.ńskiego w  likwidacyi we Lwowie 
trzech rat po 24 zł.a. w. z pn. odbędzie się 
w tut. Sądzie w dniach 28 sierpnia i 9 pa- 
ździernika o godzinie 10 z rana egzekucyjna 
licytacya a) realności Iwh. 231 gm. Gdów 
Józefa Kucia własnej, b) realnosei iwh. 13 
gm. Gdów Marcina i Józefa Kuciów własnej 
1 e) realności twh. 330 gm. Gdów Marcina 
Kucia własnej. 

Cena wywołania dla realności a) 252 


Gazetą Lwowska Nr. 176 z dnia 5 sierpnia 1897. 


zł., dla realności b) 1180 zł. dla realności e) 
700 zt. 

Wadyum 25 zł. 20 et. dla realności ad 
a), 118 zł. dla realności ad b), 70 zł. dla 
realności ad e). 

Resztę warunków i wyciągi hipoteczne 
przejrzeć można w tusąd. registraturze. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych p. Jan Glaser zastępca e. k. 
notaryusza ustanowiony w Dobczycach. 

C. k. Sąd powłatowy. 
Dobczyce, dnia 19 lipca 1897, 


L. 11169 (6164 2—3) 

Kałuski e. k. Sąd powiatowy ogłasza, 
iż celem zaspokojenia sumy 25 zł 73 et. 
z pn. odbędzie się na rzecz Borucha Frank- 
furtera w tut. Sądzie sprzedaż posiadłości 
wul. 494 gm. Nowica objętej dłużnika ś. p. 
Mikołaja Korszowskiego Hryniowego własnej 
w dniu 15 września 1897 i 18 października 
1897 każdym razem o godz. 10 rano. 

Wadyum wynosi 27 zł. 50 et. 

Wyciąg hipoteczny, akt ocenienia i re- 
sztę warunków można przejrzeć w registra- 
turze sądowej. i 

Kuratorem wierzycieli ustanowiony adw. 
dr. Kos z Kałusza. 

Kałusz, 13 lipca 2897. 


L. 696 (6224 2—3) 

Zawiadamia się chęć kupna mających, 
że w tut. Sądzie powiatowym odbędzie się 
przymusowa sprzedaż połowy reałności pod 
nk. 244 whl. 29 gm. Kańczuga na pokrycie 
wierzytelności Kasy zaliczkowej i oszezędno- 
sei stowarzyszenia zarej. z nieogr. poręką w 
Łańcucie w dniu 15 września 1897 o godz. 
10 rano. 

Cena wywołania 263 zł. 

Wadyum 26 zł. 30 ct. 

Resztę warunków licytacyjnych w Są4- 
dzie można przejrzeć. 

U. k. Sąd powiatowy. 
Przeworsk, 18 lipca 1897. 


L. 9606 (5883 2—3) 

„ C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu po- 
daje do wiadomości, że w celu sciągnięcia 
sum 1500 zł. 2366 zł. 66 et. i 2366 zł. 66 ct. 
z pn. na rzecz Sary Sisserman odbędzie się 
w dniach 16 września 1597 i 14 październi- 
ka 1897 o godz. 9 przed południem w biurze 
nr. 6 egzekucyjna sprzedaż dóbr Sieniawa w 
powiecie Zbarazkim położonych weale wyk. 
hipot. 1. 448 Szczęsnego Irzeińskiego wła- 
snych. 

(Cena wywołania poniżej której dobra 
te na pierwszym terminie sprzedane nie będą 
wynosi 212.037 zł. 337, ct. 

Wadyum 21203 zł. 738 et. w. a. 

„Bliższe warunki przejrzeć można w re- 
gistraturze sądu. 

Dla wierzycieli, którzyby dniu 15 kwie- 
tnia 1597 prawa zastawu uzyskali, lub któ- 
rymby uchwała niniejsza względem dozwo- 
lenia licytacyi z jakiegokolwiek powodu do- 
ręczoną być nie mogła, ustanawia się na ich 
koszt 1 uiebezpieczenstwo kuratora ad actum 
p. adw. dr. Tzcimeckiego a p. adw. dr. Usil- 
iika zastępcą tegoż. 

Tarnopol, 26 czerwca 1897. 


Zl. 6730 (6023 2—3) 
„ Vom K. k. Bezirksgeriehte in Lisko wird 
hiemit bekannt gemacht, das behufs Einbrin- 
gung der Forderung pr. 236 fi. 16 kr.6. W. 
s. Ng. zu Gunstea der, kurma E. Lichtwitz 
& Uomp. in Troppau die exekutive Feilbie 
tung des der Uhaje Zimmet eigenthimlichen 
1/4 Anteiles an der Realnśt Nr. 170 in Li- 
sko E. Z. 145 am 16 September 1897 und 
am 14 October 1897 jedesmal um 44 Uhr 
vormittags durchgeführt werden wird. 

Der Ansrufspreis belauft sich auf 1015 f. 
6. W. und 1007, Vadrum beträgt 101 dl. 50 kr. 

Dieser Kealitatsanteil wird beim ersten 
Termine nicht unter dem Ausrufspreise an 
den Meistbietenden hintangegeben. 

Die ibngen  Felbietungsbedingnisse 
kóunen in der Lg. Registratur eingesehen 
werden. 

Lisko, 28 Juni 1897. 


L. 9157 (8082 2—3) 

U. k. Sąd obwodowy w Stanisławowie 
podaje do wiadomości, że w celu Zaspokoje- 
ma wierzytelności Kuasza Sterna w kwocie 
47 2i. 39 et. z pn. odbędzie się w zabudo- 
waniu tegoż Sądu w sali Nr. IV. w dniach 
20 września 1597 i 20 października 1897 każ- 
dym razem o godż. 10 rano publiczna przy- 
musowa sprzedaż realnosci objętej wyk. bp. 
l. 1852 ks. gr. gm. Stanisławów własność 
Aleksandra i Anny Lisiewiczów stanowiącej 
a to przy pierwszym terminie powyżej lub 
za cenę wywołania, przy drugim zaś poniżej 
takowej. 

Cena wywołania wynosi 1050 zł. 10 et. 

Wadyum ustanowiono na kwotę 105 zł. 
01 et. 

Szczegółowe warunki lieytacyjne wolno 
przejrzeć w Sądzie tut. 


O rozpisaniu licytacyi uwiadamia się 
strony interesowane a niewiadomych wierzy- 
cieli, którzyby dopiero po dniu 2 marca 1897 
jako dniu wystawienia extraktu tabularnego 
hipotekę uzyskali, lub którymby uchwała ni- 
niejsza lub późniejsze w tej sprawie zapaść 
mające z jakiegokolwiek powodu nie mogły 
być doręczone do rąk ustanowionego niniej- 
szem kuratora w osobie adw. dr. Melitona 
Buczyńskiego z substytueyą adw. dr. Herma- 
na Falka jako też za pomocą niniejszego 
edyktu. 

Stanisławów, 26 czerwca 1897. 


L. 10736 (6229 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Tłustem podaje 
do wiadomości, że celem zaspokojenia wie- 
rzytelności w kwocie 100 zł. w. a. z pn. od- 
będzie się dnia 16 września 1897 i dnia 21 
października 1897 każdym razem o godzinie 
10 przed południem egzekucyjna sprzedaż 
przez licytacyę realności wyk. hip. 1. 679 ks. 
gr. gm. Torskie objętej dłużnika Iwana Bie- 
lawskiego względnie tegoż nieobjętej masy 
spadkowej własnej. 

Cena wywołania 80 zł. 

Wadyum 8 zł. 

Resztę warunków licytacyi i akt osza- 
cowania przejrzeć można w tutejszej regi- 
straturze. 

Tłuste, 31 stycznia 1897. 


L. 7732 (5829 2—3) 

Celem zaspokojenia pretensyi Samuela 
Baraneńki w kwocie 850 zł. a. w. z pn. od- 
będzie się w tutejszym Sądzie w sali rozpraw 
Nr. 8 w dniu 21 wrześni:. i 28 listopada 1897 
o godzinie 10 rano przymusowa publiczna 
sprzedaż ciała hipotecznego iwh. 90 gminy 
Radziechów stanowiącego własność Michała 
Burgharda. 

Cena wywołania 458 zł. 

Wadyum 45 zł. 30 et. w. a. 

Resztę warunków, protokoł oszacowania 
i wyciąg hipoteczny przejrzeć można w tu- 
tejszej registraturze. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest adw. dr. Bernard Alter w Radziechowie. 
C. k. Sąd powiatowy. 

Radziechów, 26 maja 1897. 


L. 7936 (5828 2—3) 

(elem zaspokojenia pretensyi Abrahama 
Kranza w kwocie 100 zł. a. w. z pn. odbę- 
dzie się w tut. Sądzie w sali rozpraw Nr. 8 
w dniu 21 września i 23 listopada 1897 o 
godz. 10 rano przymusowa publiczna sprze- 
daż połów ciał hipotecznych a) lw. 388, b) 
lw. 486 gm. Suszno, Adama Berga własnych. 
m Cona wywołania a) 890 zł, b) 218 zł. 

ct. 

Wadyum a) 39zł, b) 21 zł. 85 et. 
austr. wal. 

Resztę warunków, protokół oszacowania 
i wyciąg hipoteczny, przejrzeć można w tut. 
registraturze. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest Zdzisław Więckowski e. k. notaryusz w 
Radziechowie. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Radziechów, 26 maja 1897. 


L. 5306 (6223 2—3) 
W sprawie egzekucyjne) Banku krajo- 
wego Królestwa Galieyi i Lodomeryi etc. 
przeciw Mikołajowi Soroczyńskiemu o 38, 88, 
58 i 719 koron 26 gr., odbędzie się w tut. 
Sądzie o godzinie 10 rano dnia 22 września 
1597 tylko za lub wyżej ceny szacunkowej, 
zaś dnia 21 października 1897 także poniżej 
takowej przymusowa lieytacya realności pod 
lk. 145 w Dobrowodach położonej wyk. hip. 
l. 276 ks. gr. gm. kat. Dobrowody objętej. 

Cena szacunkową oraz wywołania 2800 kor. 

Wadyum 280 koron. 

Wyciąg hipoteczny i protokół opisania 
przynależnosti przejrzeć można w tusądowej 
registraturze. 

Dia niewiadomych wierzycieli hipotecz- 
nych ustanowiony kurator adw. dr. Roth w 
Podhajcach. 

Podhajce, 10 lipca 1897. 


L. 2730 (6290 2—3) 

w celu zaspokojenia pretensyi Towa- 
rzystwa zaliczkowego w Złoczowie w kwocie 
BƏ zł. 60 ct. a. w. z pn. odbędzie się w Są- 
uzle tutejszym dora 30 sierpnia i dnia 4 paź- 
Uzlerbika 1897 zawsze o godzinie 10 rano 
przymusowy publiczny przetarg realności w 
Uszni połozonej według whl. 596 ks. gr. 
gm. kat. Uszmia dłużnika Jacka Petelickiego 
1 realnoęci objęiej wyk. hip. L. 1111 Mate- 
usza Goldewicza własnych. 

poręczne wynosi LU*/, ceny wywołania 
to jest kwoię 18b zł. 80 et. 

Bliźsze warunki, akt ocenienia i wyciąg 
hipoteczny przejrzeć mozna w tusądowem ar- 
eniwum. 

0. k. Sąd powiatowy. 

Olesko, 24 maja 1897. 


L. 3365 (6060 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Grzymałowie 
zawiadamia, że w tymże Sądzie odbędzie się 
przymusowa publiczna sprzedaż połowy re- 
alności w Toustem położonej wyk. hip. 1. 441 
tejże gminy dłużnika lzaaka Kupfermana wias- 
nej na zaspokojenie pretensyi Banku dla 
handlu i przemysłu w Stanisławowie w kwo- 
cie 240 zł. a. w. z pn. dnia 10 września 1597 
i dnia 13 października 1897 każdym razem 
o godz. 10 rano a to na pierwszym terminie 
tylko za lub wyżej ceny szacunkowej, na dru- 
gim zaśi poniżej takowej. 

Poręczne wynosi 20 zł. w. a. 

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
tabularny i akt oszacowania można w tut. 
registraturze przejrzeć. 

Wreszcie ustanawia Sąd dla wierzycieli, 
którymby uchwała licytacyjna przed terminem 
z jakiegokolwiekbądź powodu doręczoną być 
nie mogła, lub którzyby po wydaniu wyciągu 
tabularnego to jest po dniu 14 kwietnia 1697 
do tabuli weszli, kuratorem p. dr. Hermana 
adw. Koftlera 

Grzymałów, 30 czerwca 1897. 


L. 4677 (5845 3—3) 

C. k. Sąd obwodowy w Brzeżanach u- 
wiadamia, że w celu zaspokojenia wierzy- 
telności Galicyjskiego towarzystwa kredytowe- 
go ziemskiego we Lwowie w kwocie 229 zł. 
z przyn. odbędzie się w zakudowaniu tegoż 
Sądu w sali Nr. 12 w dniach 23 września 
1897 i 21 października 1897, każdym razem 
o godzinie 10 rano publiczna przymusowa 
sprzedaż dóbr „Folwark Tura“ w powiecie 
przemyślańskim położonych wedle wyk. hip. 
1. 609 ks. gr. gm. Lipowce własność Anto 
niny z Dzikowskich Kozarskiej stanowiących. 

Cena wywołania wynosi 21420 zł. niżej 
której na pierwszym terminie sprzedaż nie 
nastąpi. 

Wadyum ustanowiono na kwotę 2142 zł. 

Nabywca obowiązany będzie te wierzy- 
telności, których zapłatę wierzyciele przed 
terminem zapłaty lub umówionem wypowie- 
dzeniem przyjąćby nie chcieli, przyjąć do za- 
płaty z hipoteki za potrąceniem z cenyjkupna 
o ileby z takowej wedle porządku tabularnego 
do zapłaty przypadały. 

Resztę warunków licytacyjnych, wolno 
przejrzeć w sądzie tutejszym. 

O rozpisaniu licytacyi uwiadamia się 
strony interesowane, a tych wierzycieli, któ- 
rzyby dopiero po dniu 12 lipca 1896 jako 
dniu wystawienia extraktu taebularnego hipo- 
tekę uzyskali, lub którymby uchwała niniej 
sza lub późniejsze w tej sprawie zapaść ma- 
jące, z jakiegokolwiek powodu nie mogły być 
doręczone, do rąk ustanowionego nimiejszem 
kuratora w osobie p. adw. dr. Schatzla ze 
substytucyą p. adw. dr.Schiissla jakoteż za 
pomocą niniejszego edyktu. 

Brzeżany, dnia 10 lipca 1897. 


L. 3462 (6261 3—38) 

C. k. Sąd powiatowy w Winnikach po- 
daje do wiadomości, że celem zaspokojenia 
wierzytelności w kwocie 50 zł w. a. z pn. 
odbędzie się dnia 2 sierpnia 1897 i dnia 30 


sierpnia 1897 każdym razem o godz. 10 ra-| 


no egzekucyjna sprzedaż przeż licytację re- 
alności 1l. wyk. hip. 257 w Mikłaszowie po- 
łożonej dłużnika Borucha Adlera własnej. 

Cena wywołania 211 zł. 

Wadyum 21 zł. 10 ct 

Resztę warunków licytacyi i akt osza 
cowania przejrzć można w tut. registraturze. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Winniki 2 czerwca 1897. 


L. 4217 (6251 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Kalwaryi za 
wiadamia, iż celem zaspokojenia wierzytel- 
ności 1660 zł. z pn. odbędzie się na rzecz 
Bogumiła Bihy w tut. sądzie przymusowa 
sprzedaż posiadłości wyk. hip l. 9 gm. Zs- 
brzydowice objętej dłużnika Józefa Bihy włas- 
nej w dwóch terminach mianowicie dnia 9 
sierpnia i dnia 18 września 1897 każdym ra- 
zem o godz. 10 rano. 

Wyciąg hipoteczny, protokół oszacowa 
nia i resztę warunków licytacyjnych można 
przejrzeć w registratu:ze. 

Kuratorem wierzycieli niewiadomych 
ustanowiony p. adw. dr. Bresiewicz. 

Wadyum wynosi 188 zł. 

Kalwarya, 5 czerwca 1897, 


L. 9855 (6245 3—3) 

Celem zaspokojenia wierzytelności gal. 
funduszu propinacyjnego w kwocie 86 zł. 
25 ct. z pn. rozpisuje się relicytacyę realności 
Szymona Mexsczla wyk. hip. l. 65 ks. gr. 
gm. Skała w jednym terminie dnia 14 wrze- 
śnia 1897 o godz. 10 rano tutaj odbyć się 
mającą. 

Cena wywołania wynosi 850 zł. 

Wadyum 85 zł. 

Przy terminie pierwszym realność bę- 
dzie sprzedaną także poniżej ceny wywołania. 

Dla wierzycieli hipotecznych ustanowio- 
ny kuratorem pan Teofil Witosławski w Bor- 
szczowie. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Borszczów, dnia 20 czerwca 1897. 
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L. 6232 (6352 3—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Leżajsku poda- 
je do wiadomości, że eelem zaspokojenia wie- 
rzytelności Salan:ona Kirschnera w kwocie 
5 zł, 26 ct. w. a. z pn. dozwolona została 
sprzedaż sumy 100 zł. z pn. karcie ciężarów 
połowy tealnceści whl. 349 ks. gr. ga. Dem- 
bno objątej Maryanny Choma własnej na 
rzecz Sebestyana Misiąga zaintabułowanej. 

Sprzedaż ta odbędzie się przez pubiiczną 
lieytacyę w tut. sądzie w dwóch terminach 
dnia 7 września i 12 października 1897 każ- 
dym razem o godz. 10) rano. 

Ceng wyw:łania stanowić będzie kwota 
100 zł. 

Wsdyum wyaosi 10 zł. 

Resztę warunków przejrzeć można w 
tut. sąd. registraturze w godzinach urzędo- 
wych. 

Leżajsk, dnia 10 lipca 1897. 


L. 6015 (5827 3—3) 

Celem zaspokojenia pretensyi Hermana 
Bauma w kwoci: 100 zł. a. w. z pn. cdbę- 
dzie się w tut. sądzie w sali rozpraw Nr. 8 
w dniu 21 września i 23 listopada 1897 o 
godz. 10 rano przymusowa publiczna sprze- 
daż ciała hipotecznego iwh. 241 gm. Krzywe 
dłużników nieletniego Michała i Wasyla Ste- 
faniuków własnych. 

Cena wywołania 85 zł. 

Wadyum 8 zł. 50 et. a. w. 

łesztę warunków, protokół oszacowania 
i wyciąg hipoteczny przejrzeć można w tut. 
registraturze. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest adw. dr. Bernard Aiter w Radziechowie. 
C. k. Sąd powiatowy. 

Radziechów, 6 maja 1897. 


L. 8094 (6228 3—3) 

Celem zaspokojenia wierzytelności Matli 
Aberdam w kwocie 100 zł. zostanie realność 
Iwh. 105 ks. gr gm. Spas Etli Lehrer włas- 
na dnia 21 września 1897 o godz. 10 przed 
południem nawet niżej ceny wywołania 125 zł. 
na relieytacyi sprzedaną. 

Zakład wynosi 12 zł. 50 et. w. a. 

O tem zawiadamia się niewiadomych 
wierzycieli do rąk kuratora p. Maryana Wła- 
dyczyńskiego w Staremmieście i przez edykta. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Staremiasto, dnia 15 marca 1897. 


L. 11102 (6250 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Kałuszu ogla 
sza, że celem zaspokojenia sumy 934 zł. 80 et. 
z pn. odbędzie się na rzecz Powiatowej kacy 
oszczędności w Kałuszu w iut. Sądzie sprze- 
daź posiadłości whl. 1608 gm. Kałusz obję- 
tej dłużnika ś. p. Michała Buraka syna Dmy- 
tra własnej w dniu 22 września 1597 i 27 
października 1897 każdym razem o godz. 10 
rano. 

Wadyum wynosi 531 zł. 

Wyciąg hipoteczny, akt ocenienia i 
resztę warunków można przejrzeć w registra- 
turze sądowej, 

Kuratorem wierzycieli ustanowiony adw. 
dr. Kos z Kałusza. 

Kałusz, 12 lipca 1897. 


L. 12854 (6191 3--3) 

Celem zaspokojenia wierzytelności To- 
warzystwa zaliczkowego w Stryju w kwocie 
291 zł. a. w. z pn. zostanie 6/12 części re- 
alności Jana Rudnickiego pod lk. 220 na 
Łanach w Stryja dzia 21 września i 21 paź 
dziernika 1897 o godz. 10 rano, na pierw- 
szym terminie tylko wyżej lub za cenę wy- 
wołania 1018 zł. 75 et., na drugim zaś ni- 
żej tejże sprzedaną, 

Wadyum wynosi 102 zł. 

O tem zawiadamia się wierzycieli, któ- 
rzy po dniu 24 maja 1897 prawa rzeczowe 
do powyższej realności nabyli, inb którzyhy 
o lieytacyi uwisdomieni nie zostali do rąk 
kuratora adw. dr. Falka w Stryju. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Stryj, 9 lipca 1897. 


L. 25378 (6270 2—3) 

W Sądzie delegowanym miejskim w 
Krakowie odbędzie się celem zaspokojenia 
wierzytelności powiat. Kasy Oszs:ędnośei w 
Wieliczce w kwocie 170 zł w dniu 380 sier- 
puia i 6 października 1897 zawsze o godz. 
10 rano przymisowa sprzedaż całej realności 
lwh. 408 i 1/2 realności lwh. 384 ks. gr. 
gm. Zwierzyniec objętych Klemensa Guwina 
Maryanvcy Gawinowej, Tomasza Gawna wia- 
snych. 

Cena wywołsnia pierwszej w ynosi 2 :2 zł. 

Wadyum 22 zł. 50 et , a drugiej 500 zł. 

Wadrum 50 zł. 

Warunki licytacyjne przejrzeć można w 
Registraturze sądowej. 

Kuratorem  piewiadomych wierzycieli 
jest adw. dr. Jan Jakubowski zastępcą sdw. 
dr. Doboszyński. 

raków, 26 czerwca 1897. 


L. 40990 (6120 2—3) 

C. k. Sąd krajowy dla spraw eywilnych 
we Lwowie podaje do publicznej wiadomości 
że w sali rozpraw tegoż sądu celem zaspoko- 
jenia wierzytelności Wincentego Kuźniewicza 


jako eessyonaryusza Sydonyi Kroch przeciwko 
Abrahamowi Simche 2 im. Feiertag z życia 
i pobytu niewiadomemu w sumie 3! zł. a. w. 
z pn. odbędzie się w dniu 16 września 1897 
i w dniu 14 pażdziernika 1897 każdym ra- 
razem o godz. 11 przed południem przymu- 
sowa publiczna lieytacya 1/6 części z zabez 
pieczonej na realności |. 4823, w poz. 14 
liczba wyk. hip. 348 III. miasta Lwowa, 1/4 
części sumy 1808 zł. mk. z pn. na rzecz A- 
brahama Simche Feiertag zaintabużowej z tem, 
że na pierwszym terminie suma ta tylko za 
cenę lub wyżej ceny wywołania 79 zł. a. w., 
ns drugim zaś terminie także poniżej tej ceny 
wsielako nie poniżej trzeciej części takowej 
sprzedaną będzie. 

Zakład lieytacyjny ma być złożony w 
kwocie 7 zł. 90 ct. 

Akt opisania i ocenienia i warunki li 
cytacyjne w tus. registraturze do przejrzenia 
lub odpisu. 

Dls wszystkich tych wierzycieli, którzy- 
by po dniu 26 czerwca 1897 jako dniu wy- 
dania wyciągu tabularnego prawa rzeczowe 
na majętności na sprzedaż wystawionej nabyli, 
lub którymby uchwały w tej sprawie egze- 
kucyjnej z jakiegokolwiekkądź powodu albo 
nie dość weześnie albo wcale doręczone być 
nie mołgy, zamianowaliśmy kuratora w osobie 
adw.kraj. dr. Frenkla z zastępstwem adw. 
kraj. dr. Białogórskiego. 

Lwów, dnia 10 lipca 1897. 


L. 7078 (6315 1—3) 

C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu po- 
daje do wiadomości, że celem zaspokojenia 
wierzytelneści e. k. uprz. galic. akc. Banku 
hipotecznego we Lwowie w kwotach 1328 zł. 
13 ct. a. w. i 1328 zł. 13 et. a. w. Z pn. 
sprzeda w drodze przetargu przymusowego w 
dniu 12 sierpnia 1897 i w dniu 9 września 
1897 zawsze o godz. 10 przed południem do- 
bra Orzechowce wyk. hip. | 581 i Czerni- 
szówka wyk. hip. |. 582 objętych dotąd na 
imię Witołda hr. Zawadzkiego; zaintabulowa- 
nych. 

Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
eunkowa tych dóbr 300.000 zł. a. w. 

Wadyum 30.000 zł. a. w. 

Warunki licytacyjne przejrzeć można w 
tus. registraturze. 

Kuratorem dla wierzycieli hipotecznych, 
którym nie można było doręczyć uchwały li- 
cytacyjnej ustanowiono adwokata w Tarno- 
polu p. dr. Łmczakowskiego. 

Tarnopol, 29 maja 1897. 


L. 8711 (6341 1—8) 

C. k. Sąd powiatowy miej. deleg. we 
Lwowie rozpisuje celem ściągnięcia, na rzecz 
e. k. uprz. gal Zakładu kredytowego wło- 
ściańskiego w likwidacyi wierzytelności 14 
rat po 9 zł. w. a. z pn. licytacyę połowy re- 
alności Jana Maksymowa własnej wyk. hip. 
385 gminy kat. Jaryczów nowy objętej na 
dzień 28 sierpnia 1897 i na dzień 1 paź 
dziernika 1897 zawsze o godzinie 10 rano 
w biurze II 

Cena wywołania 111 zł. 

Wadyum 11 zł. 50 et. 

Na pierwszym terminie realność tę na- 
być można za lub wyżej ceny wywołania, ns 
drugim i poniżej. 

Resztę warunków, protokół spisania przy- 
należności, ocenienia, tudzież wyciąg hipot., 
przejrzeć można w tus. Registraturze. 

Kurator niewiadomych wierzycieli adw. 
dr. Łoziński we Lwowie. 

Lwów, 80 czerwca 1897. 


L. 3133 n (6334 1—3) 

Celem przymusowego ściągnięcia wie- 
rzyte'nsci Związku kredytowego zaliczkowego 
i oszczędności w Kutach w kwocie 270 zł. 
a. w. z pn. odbędzie się w dniach 1 wrze- 
śnia 1897 i 21 października 1897 o 10 godz. 
rano leytacya 3/4 części posiadłości lwh. 
546 w Nadwórnie Jossla Zauderera własuej. 

Wadyum 100 zł. 

Cena wywołania 960 zł. 

Kurat rem niewiadomych wierzycieli 
adw. dc. Bardach w Nadwórnie. 

O. k. Sad powiatowy. 

Nadwórna, 28 czerwca 1897. 
L. 12805 m — (6335 1—3) 

Celem przymusowego ściągnięsia wie- 
rzytelności Izaka Leiby Qtodheima w kwocie 
20 zł. a. w. z pn. odkędzie się w dniach 22 
września 1897 i 27 października 1897 o 10 
godzinie rano lcytacya posiadłosei lwh. 211 
w Fitkowie objętej Katarzyny z Koszuków 
Baranowej własnej. 

Nadwórns, ż7 czerwca 1897. 


L. 2874 (6280 1—5) 

(. k. Sąd powiatowy w Du:iecku ogła- 
sza, że w tymże przeprowadzoną zostanie w 
dwóch terminach to jest dnia 13 września 
1837 i dnia 13 października 1697 każdym 
razem o godz. 10 rano egzekucyjna publiczna 
sprzedaż realności wyk. bip. l. 204 ks. gr. 
gm. Dubiecko objętej dłużniczki Teresy z 
Pindów Miśniakiewicz (żony Floryana) wła- 
snej celem zaspokojenia wierzytelności Me- 
chla Małameda w kwocie 42 zł. 54 et. a. w. 
z przyn. 


Cena wywołania 100 zł. a. w. 

Wadyum 10 zł. a, w. 

Resztę warunków sprzedaży, wyciąg hi- 
poteczny i protokół oszacowania tej realności 
można przeglądnąć w tut. sąd. registraturze. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych jest p. Włodzimierz Witoszyń* 
ski e. k. notaryusz w Dubieckn. 

Dubiecko, 6 czerwea 1897. 


L. 4137 (6291 1—3) 

Celem zaspokojenia wierzytelności Na- 
tana Bettera w kwocie 41 zł. 50 et. z pn. 
odbędzie się w tut. Sądzie w dniu 18 wrze- 
śnia i 18 października 1897 każdym razem 
o godzinie 9 z rana egzekucyjna lieytacyjna 
sprzedaż połowy realności lwh. 82 i 1/4 czę- 
ści realności lwh. 84 ks. gr. gm. Brzeszcze 
objętych Maryanny Wawrowej własnych. 

Cena szacunkowa połowy realności lwh. 
82 wynosi 1012 zł. 50 et. a 1/4 części real- 
ności lwh. 84 w kwocie 267 zł. 50 et. 

Wadyum 10°% ceny wywołania. 

Reszta warunków licytacyjnych w tat. 
registraturze do przejrzenia. 

Kuratorem niewiadomych jest p. Wła- 
dysław Dolais zastępca notaryusza. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Oświęcim, 30 czerwca 1897. 


L. 5261 (6292 1—3) 

W celu wydobycia na rzecz Isaaka 
Aekermana kwoty 125 zł. a. w. z pn. cdbę- 
dzie się w tut. Sądzie egzekucyjna publiczna 
sprzedaż do dłużnika Seńka Bojeznka należą- 
cej jednej trzeciej części realności whl. 25 
ks. gr. gm.Borszów objętej na 465 zł. a. w. 
ocenionej i całego ciała hip. lwh. 549 tej 
samej ks. gr. na 80 zł. ocenionego i ciała 
hip. whl. 86, 3 tej samej ks. gr. w dmu 21 
września i 22 października 1897 każdym ra- 
zem o 10 godz. z rana z tem, że na pier- 
wszym terminie sprzedaż tylko powyżej lub 
za cenę szacunkową, na drugim także poniżej 
takowej nastąpi. 

Wadyum wynosi 10%, ceny szacun- 
kowej. 
. Resztę warunków można w lusąd. re- 
gistraturze przejrzeć. 

Kuratorem wierzycieli jest p. Bron'sław 
Zamorski. 

Przemyślany, 30 czerwca 1897. 


L. 46562 (6338 1—3) 

C. k. Sąd krajowy dla spraw cywilnych 
we Lwowie podaje do publicznej wiadomości, 
że w sali rozpraw tegoż Sądu, celem zaspo- 
kojenia wierzytelności e k. uprz. galie akc. 
Banku hipotecznego we Lwowie w sumie 4 
razy po 1320 zł. a. w. z po. odbędzie się w 
dniu 23 września 1897 i w dniu 21 paździer- 
nika 1897 każdym razem o godz. 11 przed 
południem przymusowa publiczna licytacya 
majętności Lipowiec i Lindenau w powiecie 
Cieszanowskim położonej według wyk. hip. 
l. 228 i 229 ks, gr. dla większych posiadło- 
ści, własność Aleksandra Juchnowicza stano- 
wiącej z tem, że na pierwszym terminie ma- 
jętnosć ta tylko za cenę lub wyżej ceny wy- 
wołania 80.780 zł. w. a., na drugim zaś ter- 
minie także poniżej tej ceny, wszelako nie 
poniżej trzeciej części takowej sprzedaną 
JC kład 1 

skład lieytacyjny ma być złożony w 
kwocie 8078 z cu ý ; 

Akt opisania i ocenienia i warunki li- 
eytacyjne w tusądowej registraturze do przej- 
rzenia lub odpisu. 

Dla wszystkich tych wierzycieli, któ- 
rzyby po dniu 4 lipca 1897 jako dniu wy- 
dania wyciągu tabularnego, prawa rzeczowe 
na majętności, na sprzedaż wystawionej na- 
byli, lub którymby uchwały w tej sprawie 
egzekucyjnej z jakiegokolwiekbądź powodu, 
albo nie ćość wcześnie, albo wcale doręczone 
być nie mogły zamianowaliśmy kuratora w 
osobie adw, krajowego. p. dr. Witołda Świę- 
ciekiego. 

Lwów, 24 lipca 1897. 


L. 4246 (6256 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Szezereu przed- 
sięweźmie celem zaspokojenia samy 100 zł. z 
pn. Towarzystwa kasy zaliezkowej w Szezer- 
cu przeciw Kazimierzowi i Maryi Gdłabów 
wywalezonej w dniach 24 września i 28 paź- 
dziernika 1897 każdym razem o godzinie 10 
przed południem przymusową licytacyę real. 
ności wyk. hip. l. 159 ks. gr. gminy Serdyca 
«bjęt-j. 

Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
eunkowa 225 zł. 

Wadyum wynosi 22 zł. 50 et. w. a. 

Na pierwszym terminie realność rzeczo- 
na tylko za lub wyżej, na drugim zaś także 
niżej takowej sprzedaną zostanie. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli hi- 
potecznych ustanowiono p. Filipa Simona ze 
Szczerca. 

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
hipoteczny 1 protokół oszacowania przejrze Ć 
można w tus. registraturze. 

Szczerzec, 24 czerwca 1897. 
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L. 24475 (6274 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy miej. del. podaje 
do wiadomości, że na zaspokojenie Mindii 
Wolf cesyomaryusiki Beili Kurz przyznanej 
w sumie 80 zł. w. a. z należytościami dodst- 
kowemi dozwoloną zostsła sprzedeż egzeku- 
cyjna realności lwh. 481 ksg gr. gm. kat. 
Skrzyszów i 8/48 części realności lwh. 482 
ks. gr. gm. kat. Skrzyszów objętych małol. 
Katarzyny Stanisława, Heleny Jana Kapustków 
własnych. 

Sprzedaż odbędzie się przez licytację 
publiczną w Sądzie tym w dwóch terminach 
dnia 7 września 169% i dnia 15 październi- 
ka 1897 kużdym razem o godzinie 10 przed 
południem. 

Cenę wywołania stanowić będzie wartość 
szacunkowa 271 zł. 72 ct. w.a. poniżej któ- 
rej w terminie pierwszym reaincóči sprzedane 
nie będą. 

W drugim terminie nastąpi sprzedaż 
za jakąkolwiek najwyżej ofi:rowaną cenę. 

Wadyum przy lieytacyi złcżyć się ma- 
jące wynosi 27 zł. w. a. 

Resztę warunków, wyciąg hipoteczny i 
akt szacunkowy przejrzeć można w registra- 
turze e. k. Sądu powiatowego miejsko de- 
legowanego. 

Tarnów, dnia 20 września 1896. 


L. 1098 (6333 1—38) 

C. k. Sąd powiatowy w Leżajsku poda- 
je do wiadomosci, że celem zaspokojenia wie 
rzytelności Abrahama Taubera w kwocie 11 zł. 
z pn. dozwoloną została sprzedaż 24 części 
realności lwh. 947, 2/4 części realności lwh 
948 i 2/4 części realności lwh. 949 gm. kat 
Staremiasto Zrfii Sowa własnych. 

Sprzedaż ta odbędzie się przez publiez- 
ną lieytacyę w tut. Sądzie w dwóch termi- 
nach dnia 7 września i 12 października 1897 
każdym razem o godz. 10 rano. 

Cenę wywołania stanowić będzie co do 
realności lwh. 24% kwota 316 zł, co da re- 
alności lwh. 948 kwota 30 zł., eo do real- 
ności lwh. 949 kwota 247 zł. 

Wadyum wynosi 100/, ceny wywołania 

Resztę warunków przejrzeć można w 
tut, registraturze w godzinach urzędowych. 

Leżajsk, dnia 27 lutego 1897. 


(6332 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Leżajsku podaje 
do wiadomości, że celem zaspokojenia wie- 
rzytelności Abrahama Taubera w resztującej 
kwocie 5 zł. 32 ct. w. a. z pn. dozwoloną 
została sprzedaż realnosci lwh. 34 gm. kat. 
Kuryłówka objętej Jędrzeja Sałuka własnej. 

Sprzedaż ta odbędzie się przez publiczną 
licytacyę w tut. Sądzie w dwóch terminach 
dnia 7 września i 12 października 1897 każ- 
dym razem o godz. 10 rano. 

Cenę wywołania stanowić będzie kwota 
350 zł. 

Wadyum wynosi 35 zł. 

Resztę warunków przejrzeć można w 
tut, registraturze w godz. urzędowych. 
Leżajsk, dnia 15 stycznia 1897. 


L. 4386 (6226 1—3) 

Dnia 21 wrześai» 1897 i dnia 26 paź- 
dziernika 1897 c godz. 10 ranó odbędzie się 
W tut. sądzie publiczna sprzedaż realności 
W Okocimie wyk. hip. 261 ks. gr. gm. Oko- 
Gim objętej Michała Zydronia własnej na 
rzecz Leizora Gottlieba celem zaspokojenia 
Sumy 14 zł. 27 ct. z pn. 

Cena wywołania 300 zł. 

Wadyum 50 zł. 

Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 
Warunki lieytacyjne przeglądnąć można w re- 
Slstraturze. 

l Kur¿torem niewiadomych wierzycieli 
Jest ustanowiony adw. dr. Górski w Brzesku. 
Brzesko, dnia 81 maja 189%. 


L. 81 


L. 2275 (5926 1—3) 

0. k. Sąd powiatowy w Dubiecku ogła- 
Sza, że w tyn:że przeprowadzeną zostanie w 
wóch terminach to jest dnia 24 września 
1897 i dnia 25 psździernika 1897 każdym 
Tazem o godz. 10 rano egzekucyjna pubiiezna 
Sprzedaż należącej do dłużnika Dmytra Masz- 
Cząką (po Jerzym) pełowy realności wyk. hip. 
«106 gm. Przedmieście Dubieekie objętej 
telem zaspokojenia wierzytelności  Pinkasa 
Ńchimmia w kwocie 46 zł. 60 et. a. w. z pn 

Cena wywsłania 2175 zł w. a. 

Wadyum 217 zł. 56 ct, w. a. 

Resztę warunków sprzedaży, wyciąg bi- 
boteczny i protckół oszacowan'a tej realności 
Można przeglądnąc w tut. sądowej regi- 
straturze. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli hi- 
Dotecznych jest p. Włodzimierz Witoszyński 

. notaryusz w Dubiecku. 

Dubliecko, dnia 10 maja 1897. 


L. 4361 (6131 1—3) 
„. . W dniach 24 września i 29 pażdzier- 
tyka 1897 o godz. 9 rano odbędzie się w 
Be, sądzie licytacya realności Josla i Freidy 
Ra Temanów własnej pod nk. 285 w Kutach 
wK. bip. |. 988 objętej na 8000 zł. w. a. 
keńeowanej celem zaspokojenia pretensyi gal. 
p tadu kred. ziemskiego w likwidacyi w 
Wocie 2200 zł. w. a. z pn. 


Cena wywołania 8000 zł. 

Wadyum 800 zł. 

Kurator niewiadomych wierzycieli Sta- 
nisław Danek w Kutach. 

Akt opisania, wyciąg hipoteczny i wa- 
runki lieytacyjne przejrzeć można w tusąd. 
registraturze 

C. k. Sąd powiatowy. 

Kuty, 22 czerwca 1897. 


L. 2754 16196 1—8) 

Celem zaspokojenia należytości Skarbu 
Państwa w kwocie 20 zł. odbędzie się w są- 
dzie tut. w dniach 24 września i 25 paź- 
dziernika 1897 o godz. 10 rano publiezna li- 
cytacya połowy realności nr. 573 w Sokoło- 
wie wyk. hip. 1. 673 tejże gm objętej Chaji 
Kaufman własnej 

Cena wywołania 225 zł. 

Wadyum 22 zł. 50 et. 

Resztę warunków lieytacyjnych w są- 
dzie można przejrzeć. 

Kuratorem wierzycieli jest p. Piotr Pod- 
stawski burmistrz w Sokołowie. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Sokołów, dnia 16 czerwca 1897. 


Konkursa. 


(6304 1—38) 
KONKURS. 
Na posadę ekspedyenta przy e. k urzę- 
dzie pocztowym w Gelsendorf Komarowie w 
powiecie Stryjskim za kontraktem służbowym 
i kaucyą w kwocie 200 zł. 
Płaca rocznych 150 zł. 
i ryczałt kancelaryjny — , : 40 , 
Podania należy wniesć najpóźniej do 12 
sierpnia b. r. w e. k. Dyrekeyi poczt i tele- 
grafów we Lwowie. 
Lwów, dnia 31 lipea 1897. 


Upadłości. 


L. 7227 (6265 2—3) 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Rzeszowie na zasadzie $. 68 ord. konk. ze- 
zwolił na otwarcie konkursu na majątek 
nieprotokołowanego kupca Salomona Briin- 
nera w Rzeszowie, a mianowicie na mają- 
tek ruchomy, gdziekolwiekby się takowy 
znajdował, a na majątek nieruchomy o tyle, 
o ile takowy położonym jest w tych krajach, 
w których ord. konkur. z 25 grudnia 1868 
obowiązuje. 

Komisarzem konkursowym ustanawia się 
p. c. k. Radeę sądu krajowego Antoniego 
Gabryszewskiego, a tymezasowym zarządcą 
masy p. dr. Samuela Reicha, adwokata kra- 
jowego w Rzeszowie z substytueyą p. dr. Gu- 
stawa Holtzera, adwokata kr. w Rzeszowie. 

Wierzycieli wzywa się niniejszem, aby 
na terminie dnia 18 sierpnia 1897 o go- 
dzinie 4 po południu przed komisarzem kon- 
kursowym wyznaczonym za przedłożeniem do- 
kumentów, któreby ich pretensye wykazy- 
wały, oświadczyli się eo do potwierdzenia 
tymczasowego zarządcy masy, lub co do u- 
stanowienia innego, tudzież, aby wybrali wy- 
dział wierzycieli. 

„0. k. Sąd obwodowy wzywa tych wie- 
rzycieli, którzy swych  pretensyj przeciwko 
masie konkursowej chcą dochodzić, aby ta- 
kowe nawet w tym przypadku, gdyby się 
proces w toku znajdował do dnia 20 paź- 
dziernika 1897 w ek. sądzie obwodowym w 
Rzeszowie, podług przepisu ordynacyi kon- 
kurs, unikając szkodliwych skutków prawa 
zgłosili, a na terminie na dzień 19 listopada 
1897 o godzinie 10 rano w biórze komisarza 
konkursowego oznaczonym wywierzytelnili, i 
swoje wnioski eo do oznaczenia pierwszeń- 
stwa swych pretensyi poczynili. 

Wierzycielom, którzy pretensye swoje 
zgłoszą, a na owym terminie będą obecni, 
przysłuża prawo na miejsce tymczasowego 
zarządcy masy, jego zastępcy i wydziału 
wierzyceli. którzy dotąd obowiązki te spra- 
wowali, powołać ostatecznie osoby, w których 
zaufanie pokładają. 

Wierzyciele, którzy w Rzeszowie lub 
w jego pobliżu nie zamieszkują, winni są przy 
zgłoszeniu wymienić pełnomoznika w Rze- 
szonie zamieszkałego w celu doręczenia 
uchwał sądowych, w przeciwnym bowiem 
razie na wniosek komisarza konkursowego, 
wierzycielom  rzeczonym na ich niebezpie- 
czeństwo i koszt kurator ustaaowionym zo 
stałby. 

Dalsze ogłoszenia w toku postępowania 


L. 62959 


konkursowego umieszczone będą w urzędo- 
wej „Gazecie Lwowskiej“. 

Termin do likwidacyi oznaczony jest 
zarazem terminem eo do układów z wie- 
rzycielami. 

Rzeszów, dnia 30 lipca 1897. 

L. 41877 (6340) 


Zawiadamia się wierzycieli masy roz 
biorowej Simona Hermana, że przedłożony pro- 
jekt podziału masy u zawiadowcy masy lub 
u komisarza konkursowego przejrzeć lub od- 
pisać i swe zarzuty ustnie albo pisemnie u 
komisarza konkursowego do 14 sierpnia 1897 


9 


wnieść mogą i że do rozprawy nad możliwe- 
mi zarzutami wyznaczono termin na 20 sier- 
pnia 1897 godzina 11 przed południem w 
biórze drzwi Nr. 2 tut. Sądu. 
Lwów, 31 lipca 1897. 
Komisarz konkursowy. 


Kuratele. 
L. 53800 (6249 3—3) 


Iwana Dydę z Rogóźna uznano umysło- 
wo chorym, Mikołaja Romaniuka z Rogóżua 
ustanowiono kuratorem. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Jaworów, 29 maja 1897. 


L 4387 (6253 3—3) 
Michał Tymo syn Stefana rolnik z 
Małnowa uznany marnotrawcą, kuratorem dla. 
niego ustanowiony Michał Husiak z Małnowa. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Mościska, 24 kwietnia 1897. 


L. 2446 (6254 8—3) 

Pilzneński e. k. Sąd powiatowy ogłasza, 
iż Jan Kos starszy ze Słotawy z powodu 
choroby umysłowej pod kuratelę oddanym 
został. 

Kuratorem jego ustanowiono Michała 
Bocheńskiego ze Słotowy. 

Pilzno, dnia 10 maja 1897. 


L. 199 (6227 3—3) 
Stefan Kost Łepecki z Wołoszynowej 
uznany marnotrawcą. 
Kuratorem ustanowiono Mikołaja Kosta 
z Wołoszynowej. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Staremiasto, dnia 6 lutego 1897. 


L 5626 (6187 1—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Husiatynie na 
podstawie uchwały e. k. sądu obwodowego 
w Tarnopolu z dnia 10 lipca 1896 do 1. 10196 
uznaje małoletniego Markusa Pohorylesa za 
umysłowo chorego i pozostawia się pod opieką 
matki i opiekunki Chaji Pohoryles 20 Szapira 
i współopiekuna Herscha Pohorylesa. 
Husiatyn, dnia 19 października 1896. 


L. 1001 (6387 1—3) 
Stefan Łazor Hryńków z Łobozwi uzna 
ny został marnotrawcą, a kuratorem jego jest 
Kazimierz Girąziowski gospodarz z Łobozwi. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Ustrzyki dolne, dnia 22 lutego 1896. 


L. 29754 (6308 1—3) 
C. k. Sąd krajowy w Krakowie uznał 
dr. Stanisława Paszkowskiego właściciela re- 
alności w Krakowie umysłowo chorym i usta- 
nowił dla niego kuratorem dr. Ludwika W1- 
szniewskiego. 
Kraków, 16 lipca 1897. 


L. 33208 (6271 1—38) 
Jentel z Eliaserów Süsserowa z Krako- 
wa uznana za umysłowo chorą, kuratorem 
ustanowiony ojciec jej Schabse Kiiaser. 
C. k. Sąd pow. miej. deleg. 
w Krakowie, 14 lipca 1897. 


Wyroki prasowe. 


gr. 172 (6237) 
3m Namen Seiner Wajejtit des Natjerż! 

„. Dag f. f. Lanbesgericht Wien als Prep- 
gerichł hat auf Antrag der t. £. Staatsan= 
walijchaft erfannt, bag der Jnhalt des in der 
Nummer 13 ber periodijhen Drudjdrijt : 
„doliśruj* vom 5 Juli 1897 enthaitenen 
Yrtifel mit der Mufjchnit: 1. (auf Seite 2 und 
3) „wie Mómlinge Beichte hören“ in feiner 
Gänze, 2. „gidzjad” a. im der Stelle auf Seite 
5, Spalte 1, von „Allerdingś an die höhere 
Politi“ big „Wórterbuche ftreichen* b in Dem 
Ubjage mit der Aufjchrift: „Abonnement auf 
Gebete“ in der Stelle (auf Ścite 6, Spolte 3) 
von „woju aber" big „gu referiren* bag Ber- 
gehen nah $. 3808 St. ©. begründe und 
e8 wird nadh 3. 493 St. P. O. Das Verbot der 
Wreiterverbreitung diejer Drudjdgrijt ausgejpro- 
hen, die vom der f. f. Staatsanwalfchajt ver- 
fügte Befhlagnahjme nah §. 489 St P. ©. 
bejtätigt und gemag §. 37 Wr. ©. auf die Ber- 
nichtung der jaijirten Cremplare erfannt. 

Wien, am 27 Juli 1897. 


Ju Namen Seiner Majeftät beż Kaifers ! 

Das f. f £andeg: als Prepgeriht Wien 
gat auf Antrag der É E.  Staatsanwaltjhajt 
ertannt, bag der Jugalt deg in der Rummer 14 
der periobijchen Drudjchrijt: „greie Lehrerftim- 
men“ vom 23 Juli 1597 enthaltenen Mrtifel 
mit der Aufjcgrijt: „Kritifġe Stimmen“ 1. in 
bem mit den Worten „Obwobl der Beztrt8= 
und der Sanbesjchulrat$* beginnenden 11. Mb- 
jage (auf Gette 241) in der Stelle von „Da 
e8 min“ biS „für die MAujllórung" und 2. in 
dem 12 Abjage (auf Seite 241) mit der Auf- 
jdrift: „Der Ujcanti:Erlag" dag Vergehen 
nah $. 800 St. ©. Degriinde, und e3 wird 


nah $. 498 St. P. O. das Verbot der 

Weiterverbreitung Diejer Drudjchrifjt ausgejpro= 

hen, die von der f. t. Staatgantwalt|hajt ver- 

fügte Bejdjlagnahme nad$. 489 St. P. D. 

bejtatigt und gemäh $. 87 Pr. G. auf die Ber- 

niġtung der faifirten Cremplare erfannt. 
Wien, am 27 Juli 1897. 


Sm Namen Seiner Majeftät des Kaiferg ! 
Dag f. f. Sandeżgeriht Wien al8 Prek- 
gericht Bat auf Antrag der T. t. Staatsanwalt- 
jhaft erfannt, bag des inder Jnhalt der Nummer 
30 der periobijchen Drudjchrijt: „Oefterreichi- 
jġer Bolfsfreund" vom 25 Juli 1897 enthal- 
tenen Wrtiłelg mit der Nufihrift: „Unkeilvolle 
Dradenjaat* in dem Sdhlugabjage (auf Seite 6, 
Spalte 3) in der Stelle von „Badeni verftand 
e8* bis „Gefahr und Berberbnig" das Berbre= 
ben nach $. 63 St. ©. begriinde, und eg wird nach 
$. 493 Gt. P. ©. dag Berbot der Weiterwerbrele 
tung biejer Drudjdhrijt ansgejprochen, die von 
der f. f. Staatganwaltjchaft verfügte Bejchlage 
nahme nah $. 489 Gi P. O. bejtdtigt. 
Wien, am 27 Juli 1897. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. 2969 (6257 3—3) 

0. k. Sąd powiatowy w Skolem zawiadamia 
niewiadomą z życia i miejsca pobytu Annę 
Zieńkiewicz, że przeciw niej wytoczyli Kata- 
rzyna Byłeń córka Jana i Andrzej Byłeń Jana 
Kurowskiego, Rozalii z Kurowskich Karpinco- 
wej i Maryi 1o Kurowskiej 20 Drzymałowskiej 
jako matki i opiekunki niel. Julii i Andrze,a 
Kurowskich z Skolego pozew de pr. 17 marca 
1897 1. 2969 o uznanie i wpis prawa własności 
do 18/24 części realności pod 1. k. 208 whl. 
818 gm. Skole objętej i że dla niej kuratora 
ad actum w osobie pana adw. dr. Gabla ze 
Skolego ustanowiono, któremu potrzebnych 
środków obrony dostarczyć, lub sądowi innego 
pełnomoenika wskazać ma, wreszcie, że termin 
do rozprawy na 2 sierpnia 1897 na 9 godzinę 
rano wyznaczonym został. 

Skole, dnia 15 czerwca 1897. 


L. 5171 (6255 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Rymanowie 
uwiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Stefana Haransa, iż Stefan Lenczak i tow. 
wnieśli przeciw nismu pozew o zniesienie 
współwłasności realności pod Nk. 26 w Wulee, 
na który wyznaczono termin na dzień 4 sier- 
pnia 1897 o godz. 9 rano, oraz, iż dia ochrony 
praw jego kuratorem adwokata dr. Janotę 
w Rymanowie ustanowiono. 

Wzywa się zatem Stefana Haransa, aby 
temuż  kuratorowi potrzebnych informacji 
udzielił, iub innego pełnomocnika sobie usta- 
nowił, gdyż inaczej skutki tego zaniedbania, 
sam sobie przypisze. 

Rymanów, 28 crerwca 1897. 


L. 4471 , (6189 3 —3) 

Zawiadamia się nieznanego z pobytu 
Wincentego Depę, że Katarzyna z Depów Ja- 
błońska, wniosła przeciw niemu i spóln. pozew 
de praes. 1 maja 1897 1. 4822 o uznanie 
wpisu hipotecznego pozwanych za właścicieli 
6/7 części realności lwh. 162 ks. gr. gm. kat. 
Cmolas za nieważny itd., kuratorem Wincen- 
tego Depy ustanowiony adw. dr. Bryk z Kol- 
buszowej a termin do obrony na 15 wrzesnia 
1897 wyznaczony. 

Jest tedy rzeczą Wincentego Depy, temuż 
kuratorowi stosownej informacyi udzielić, ewen- 
tualnie innego pełnomocnika sobie ustanowić, 
w przeciwnym bowiem razie szkodliwe skutki, 
sam sobie przypisze, 

C. k. Sąd powiatowy. 

Kolbuszowa, 1 lipca 1897. 


L. 6412 (6051 2—3) 

C. k. Sąd obwodowy jakó handlowy 
w Rzeszowie, zarządza z dniem dzisiejszym 
wpisanie w rejestr dla firm spółkowych firmy: 
„Wilhelm Zangen i sp. dzierżawa rządowego 
podatku konsumcyjn=go od mięsa w okręgu 
Rzeszowskim* z tem, że jawnymi spólnikami 
tejże firmy są Wilhelm Zangen i Hersch 
Zangen, z których każdy uprawnionym. jest 


do podpisywania firmy pod stampilią : „W. 
Zangen et Oomp.*. 

Rzeszów, 28 maja 1897. 
L. 10699 (6039 2—2) 


Zawiadamia się niewiadomą z miejsca 
pobytu Marumię Zn. iż celem doręczenia jej 
uchwały z 24 września 1894 1. 7544, kura- 
torem ad acium Stefana Zin ustanowiono i 
temuż tę uchwałę doręczono. 

; C. k. Sąd powiatowy. 

Żółkiew, dnia 6 grudnia 1896. 


L. 2086 i (6038 2—2) 
Zawiadamia się niewiadomego z miejsca 
pobytu Iwana Szezura, iz celem doręczenia 
mu uchwały z 16 listopada 1896 1. 11739, 
kuratorem ad actum M:chała Głodkowskiego 
ustanowiono i temuż tę uchwałę doręczono. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Żółkiew, dnia 30 marca 1897. 


L. 5312 (6026 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Mostach wielkich 
ogłasza, iż w jesieni 1888 zmarł w Batiaty- 
czach Mojżesz Leisor Katz bəz pozostawienia 
ostatniej woli rozporządzenia. 

Poniaważ sądowi nie jest wiadomem czy 
i która osoby do spadku po nim prawa po- 
siadają, przeto wzywa się wszystkich, którzy 
z jakichkolwiek powodów do spadku tego prawa 
sobie rościć mogą, aby w przeciągu roku od 
dnia niżej podanego licząc, tam pewniej do 
tutejszego sądu się zgłosili i swe oświadczenia 
się do spadku powyższego wnieśli, ileże po 
bezskutacznym upływie tego terminu tylko 
z tymi pertraktacya spadku, dla którego e. k 
notaryusz Józef Tabiński z Mostów wielkich 
ustanowionym został, przeprowadzoną zostanie, 
tudzież tym tylko w miarę ich praw spadek 
przyznanym zostanie, którzy się do spadku 
oświadczyli i swa prawa do spadku wykazali, 
a względnie gdyby się nikt nie zgłosił, cały 
spadek jako bezdziedziczny Państwu wydanym 
zostanie. 

Z e. k. Sądu powiatowego. 
Mosty wielkie, dnia 4 listopada 1895 


L. 8246 (6001 3—3) 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
w Rzeszowie zarządza z dniam dzisiejszym 
zarejestrowanie do rejestru dla stowarzyszeń 
zarobkowych i gospodarczych, że statutem 
z daty Rzeszów 27 czerwca 1897 zawiązał się 
Bank związkowy w Rzeszowie, stowarzyszenia 
zarejestrowane z ograniezoną (podwójną) po- 
ręką, po niemiecku: „Union Bank registrirta 
Genossenschaft mit beschrankter Haftung“, 
że ealam stowarzyszenia jest udzielanie człon- 
kom swoim kapitału czyli kredytu potrzebnego 
do handlu, że dyrektorami Towarzystwa są 
Artur Allerhand jako dyrektor przewodni- 
czący, Henryk Brust jako dyrektor zastępca 
przewodniczącego, Salamon Teitelbaum, Fewel 
Schneawaiss i Alter Kornraich wszyscy w Rze- 
szowie zamieszkali, ża ci podpisywać będą 
firmę spółki w ten sposób, ża pod wyciśniętą 
stampilią : „Bank związkowy, stowarzyszenie 
zarejestrowane z ograniczoną poręką*, lub po 
niemiecku „Union Bank registrirta Genossen- 
schaft mit beschränkter Haftung“ podpiszą 
dwaj członkowie dyrekcyi, lub też jaden członek 
dyrekeyi i urzędnik na prokurzystę zamiano- 
wany. 

Rzeszów, 8 lipca 1897. 


L. 4091 6037 3—2) 
©. k. Sąd powiatowy w Żółkwi zawia- 
damia niewiadomego z miejsca pobytu Ozyasza 
Pessel, iż celem doręczenia mu tus. uchwały 
z dnia 14 września 1896 do 1. 9773, kura: 
torem ad actum p. Ignacego Cukra ze Żółkwi 
ustanowił i temuż tę uchwałę doręczył. 
Zółkiew, dnia 25 kwietnia 1897. 


L. 17780 (6002 3—38) 

Stanisławowski e. k. Sąd obwodowy jako 
handlowy zawiadamia z miejsca pobytu nie- 
wiadomego Józafa Druckera, że na prośbę 
Berischa Horowitza, wydano przeciw niemu 
dnia dzisiejszego nakaz zapłaty sumy wakslo- 
waj 99 zł. 91 et. w. a. z pn. doręczono ta- 
kowy ustanowionemu dla niego kuratorowi 
tutejszemu adwokatowi Komarniekiemu, z za- 
stępstwem tutejszego adwokata dr. Hordyń- 
skiego z wezwaniem, aby w czasie należytym 
udzielił ustanowionemu kuratorowi potrzebną 
do zarzutów informacyę, lub innego zastępcę 
sobie obrał i takowego sądowi wymienił, ina- 
czej bowiem skutki prawne z jego zaniadbania 
wynikłe, sam sobie przypisze. 

Stanisławów, 17 lipca 1897. 


L. 7408 (6066 3—3) 

Radziechowski c. k. Sąd powiatowy za- 
wiadamia niewiadomych z miejsca pobytu 
Feigę Barlach i Beilę Barlach, ża 16 września 
1894 zmarł w Witkowie nowym bez ostatniej 
woli rozporządzenia Isak Josel Barlach. 

Zatem wzywa się ieh, by do roku oświa- 
dezania wnieśli, inaczej spadek z oświadczo- 
nymi dziedzieami i ustanowionym kuratorem 
dr. Alterem z Radziechowa przaprowadzony:m 
zostania, 

Radziechów, 22 maja 1897. 


L. 3688 (6065 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Radomyślu za 
wiadamia niawiadomego z miejsca pobytu 
Antoniego Bukowego, 1ż odnośnie do edyktu 
tut. sąd. z dnia 23 grudnia 1896 1. 18251 
w miejsca zmarłego Franciszka Moskalewicza 
Wawrzyniec Kalita z Radomyśla kuratorem 
dla niego ustanowiony zostaję, 

C. k. Sąd powiatowy. 
Radomyśl, dnia 15 maja 1897. 


L. 43970 (6071 3 - 3) 

C. k. Sąd krajowy we Lwowie ustanawia 
w sprawie Zofii Piechowicz i Józefy Haber- 
noga we Lwowie przeeiw nieznanym z życia 
i miejsca pobytu Antoniemu Siedmiograj i 
Józefowi Chodorowiezowi o uznanie prawa za- 
stawu dla zaintabulowanych w poz. 1 i3, 
względnie 2 i 4 karty C. whl. 298 i 929 dz. 
TI. prawa zastawu dla obowiązku Mikołaja 
Siedmiograj wypłacania małoletniamu Józefowi 
Chodorowiczowi kwoty 120 zł. m. k., tudzież 
dla obowiązku zamiast uiszczania odsetek do 
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ntrzymywania tego małoletniego aż do osią- 
gnięcia pełnoletności i prawa zastawu dla 
sumy poeżyczkowej 105 zł. w. a. z odsetkami 
po 80/, edpłatnej za sześciomiesięcznem wy- 
powiedzeniem. za zgasła adw. dr. Marynow- 
skiego ze zastępszwam przez adw. dr. Frenkta, 
kuratore:n dla nieznanych z miejsca pobytu 
pozwanych Antoniego Siedmiograj i Józefa 
Chodorowicza i zawiadamia ich z wezwaniem, 
aby temu kuratorowi potrzebną informacyę 
udzielili, do swej obrony służące kroki uczynili 
i o tem sądowi donieśli. 
Lwów, dnia 17 lipca 1897, 


L. 5275 (6021 3—3) 

Zawiadamia się z miejsca pobytu nie- 
wiadomego Jędrzeja Kosiorowskiego, że z po- 
wodu intabulacyi egzekucyjnego prawa zastawu 
dla kwoty 26 zł. 50 et, w. a. z pn, na re- 
alności lwh. 54, 24, 265 w Kolbuszowej dolnej 
na rzecz Towarzystwa zaliczkowego w Gło- 
gowie, dla niego kuratorem ad actum adw. dr. 
Bryk w Kolbuszowy ustanowionym został, któ- 
romu rezolucyę z dnia 5stycznia 1897 1. 11341 
doręczono. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Kolbuszowa, dnia 13 czerwca 1897. 


L. 22220 (6062 3—3) 

Kałuski e. k. Sąd powiatowy, ustanowił 
celem doręczenia uchwały z dnia 16 sierpnia 
1892 1 10488, dla niewiadomej z miejsca 
pobytu Itty Małki Drelling, kuratorem p. Sa- 
muela Ber Tannenbauma o czem ją w celu 
strzeżenia swych praw uwiadamia. 

Kałusz, 18 grudnia 1896. 


L. 2039 (6053 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy miej. del w spra- 
wach cywilnych w Rzeszowie w sprawie ta- 
bularnej Hermana Saxa przeciw Samuelowi 
Staubowi pto 80 zł. zawiadamia p. Józefa 
Hanfta z życia i miejsca pobytu niewiadomego, 
że Herman Sachs uzyskał na podstawie re- 
zolueyi tutejszosądowej z dnia 18 marca 1897 
1. 2089, dla sumy 360 zł. w. a. zpn. prano- 
tacyę prawa zastawu na sumie 1400 zł. inta- 
bulowanej w stanie biernym realności 120 
gm. kat. Rzeszó v a Józefa Hanfta własnej, jak 
równiez w stanie biernym administrowania i 
użytkowania wiecznego 2|8 części tejże real- 
ności, ża dla niego kuratorem ad actum dr. 
Fischler adwokat z Rzeszowa ustanowionym 
został i wzywa go, aby co do możliwych za- 
rzutów porozumiał się ze swoim kuratorem, 
lub innego sobie pełnomocnika obrał, gdyż 
w przeciwnym razie, zła skutki sam sobie 


przy pisze. 
Rzeszów, dnia 18 marca 1897. 
L. 7590 (6052 3- 3) 


W sprawie spadkowej po Dmytrze Saw- 
czuku, ustanawia się dla niewiadomej z miejsca 
pobytu Paraski Sawezuk celem doręczenia jej 
uchwały z 28 maja 1896 1. 264, kuratora 
w osobie adwokata dr. Dudykiewieza. 

©. k. Sąd powiatowy miej. del. 

K łomyja, dnia 29 czerwca 1897. 


L. 13297 (6054 3—3) 

W sprawie egzekneyjnej Skarbu Państwa 
przeciw Scheindli Gelbwachs i spól. peto 40 
zł. 57 ct. celem doręczenia Wilhelmowi Ra- 
tzowi rezolucyi z dnia 31 styeznia 1896 | 
87278|95 i dalszych rezolncyj, ustanawia się 
dla Wilhelma Ratza adw. dr. Hochberge 
w Tarnowie kuratorem i o tem tegoż zawia: 
damia z wezwaniem, aby kuratorowi infor- 
macyi udzielił, lub innego pełnomocnika dla 
siebie ustanowił i tegoż sądowi wskazał. 

C. k. Sąd powiatowy miej. del. 

Tarnów, 12 maja 1897. 


L. 2163 (6089 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Borszczowie za- 
wiadamia z życia i miejsca pobytu nieznanego 
Dmytra Szkilnyk, że w celu doręczenia mu 
tej uchwały z dnia 15 gruduia 18961 19098 
oraz dekretu dziedzictwa po śp. Maryi le 
Bahrij 20 M»ksymezak w sprawie spadkowej 
po tejża kuratorem adwokat dr. Komeriner 
z Borszczowa ustanowiony został. 

Wzywa się zatem tegeż, by odnośne 
informacya temuż kuratorowi udzielił, lub ın- 
nego pełnomocnika sobie ustanowił. 

Borszczów, 5 marca 1897. 


L. 5320 (6085 3-—8) 

O. k. Sąd powiat. miej. del. w Nowym 
Sączu podaja do wiadomości, iż 2 marca 1896 
umarł w Chełmcu polskim Floryan Jurczak 
nie pozostawiwszy rozporządzenia ostatniej woli. 
Ponieważ sąd ten nie ma wiadomości, czy I 
które osoby mają prawo do spadku jego, przeto 
wzywa wszystkich, ktorzyby zamierzali z ja- 
kiegobądź tytułu prawnego rościć sobie prawo 
do spadku, by w przeciągu jednego roku od 
dnia niżej wyrażonego licząc, zgłosili się z pra- 
wami swojami do tego sądu i wykazując swe 
prawa dziedziczenia, wnieśli deklaracya do 
tego spadku, w przeciwnym bowiem razie 
spadek, dla którego tymczasem adw. dr. Gu- 
staw Stuber w Nowym Sączu kuratorem usta- 
nowionym został, przeprowadzonym będzie 
z tymi i tym przyznany, którzy się do niego 
zgłoszą i tytuł swego prawa dziedziczania wy- 
każą, zaś część spadku mieprzyjęta, lub jeże- 


liby nikt deklaracyi spadkowej nia wniósł, |L, 40068 


cały spadek zostania przez Państwo jako baz- 
dziedziczny ściągniętym. 
Nowy Sącz, dnia 10 czerwca 1897. 


L. 8782 (6081 3—3) 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy za- 
wiadamia niewiadomego z miejsea pobytu 
Leona Bagleitera, że na pozew Kasy oszezęd- 
ności miasta Sambora z praest. 2i czerwca 
1897 1. 8782, wydał uchwałą z dnia dzisiej- 
szego nakaz zapłaty sumy wekslowej 70 zł. 
w. 8. z pn. i takowy doręcza w osobie adwo- 
kata dr. Fiternika za substytucyą adwokata 
dr. Gvldberga ustanowionemu kuratorowi. 
Wzywa się zatem Leona Begleitera, ażeby 
kuratorowi potrzebną do obrony informacyę 
udzielił, lub innego zastępcę zamianował i 
sądowi podał do wiadomości, ileża w razie 
przeciwnym niepomyślne skutki z zaniedbania 
wynikająca, własnej winie przypisać musi. 
Sambor, 30 czerwca 1897. 


L. 9852 (6076 3—83) 

C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi, wzywa 
posiadacza książeczki wkładkowej kasy oszczę- 
dności miasta Kołomyi Nr. 11138 na imię Pe- 
retza Luxa wystawionej, pierwotnie na kwotę 
97 zł. a teraz na 12 zł. 92 ct. opiewającej, 
aby w 6 miesią*ach po trzecieam umieszczeniu 
tego edyktu w Gazecie lwowskiej do e. k. sądu 
w Kołomyi zgłosił się i książeczkę tę przed- 
łożył, gdyż inaczej książeczka ta za amorty- 
zowaną, uznaną zostania. 

Kołomyja, 6 lipca 1897. 


L. 17756 (6299 2—3) 

C. k. Wyższy Sąd krajowy we Lwowie 
podaje do powszachnej wiadomości, że pan 
Kazimierz Abgarowicz reskryptem e. k. Mi- 
nisterstwa sprawiedliwości z dnia 11 maja 
1897 1.10115 notaryuszem w Źydaczowie za- 
mianowany, złożywszy dnia 27 lipca 1897 
przysięgę służbową urzędowanie swe rozpocząć 
może. 

Lwów, dnia 27 lipca 1897. 


L. 17529 (6298 2—3) 

C. k. wyższy Sąd krajowy wa !.wowia, 
ogłasza niniejszem, że pan dr. Jan Kuryś e. k. 
notaryusz w Bełaie, wskutek przyzw olonego 
reskryptem e. k. Ministerstwa sprawiedliwości 
z 10 kwietnia 1897 1. 6019 przeniesienia go 
na urząd c. k. notarynsza w Sokalu z dniem 
29 lipca 1897 z urzędowania w Bełzie ustę- 
puje, a dnia 1 sierpnia 1897 urzędowanie 
w Sokalu óbejmuje. 


L. 8261 (6285 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Nowymtargu 
zawiadamia z miejsca pobytu niewiadomego 
Józefa Czyszezonia, że Wiktorya Zaczek wniosła 
pko niemu pozew da praes. 5 lipca 1897 1. 
8261 o zapłacenie kwoty 50 zł. w. a. z pn., 
wskutek czego mu kuratorem adw. dr. No- 
wotnego w Nowymtargu ustanowiono i termin 
do rozprawy drobiazgowej na dzień 24 sierpnia 
1897 godzinę 8 rano wyznaczono. 

Nowytarg, dnia 6 lipca 1897, 


L. 8262 (6286 2—3) 
©. k. Sąd powiatowy w Nowymtargu 
zawiadamia z miejsca pobytu niewiadomego 
Józefa Czyszezonia, iż przeciwko niemu vaiha 
Jadwiga Madejowa pozew de praes. 5 lipca 
1897 |. 8262 o zapłacenie kwoty 15 zł. w. a. 
z pn., wskutek czego mu kuratorem adw. dr. 
Nowotuego w Nowymtargu ustanowiono i ter- 
min do rozprawy drobiazgowej na dzień 24 
sierpnia 1897 o godzinie 8 rano wyznaczono 
Nowytarg, dnia 6 lipca 1897. 


L. 4658 (6165 2—3) 

In der Exekutionssache des Hersch Pfau 
und Moses Pfau letzteren als Rechtsnehmers 
des Manale Pfau gegen Marko und Abraham 
Markiewicz pto 2255 fl. sng wird dem Be- 
hafe der Zustellung der ergebenden Grund- 
buchsbescheide an die dem Leben und Wobn- 
crte nach unbekannte Schuldner Marko und 
Abraham Markiewicz Curator ad actum in 
der Person des Dr. Seweryn Daniłowiez Ad- 
wokaten in Kuty bestellt, welchem dia zu- 
riickgelegten hg Bescheide vom 2 Dezember 
1896 Z. 17875 und vom 6 Marz 1897 Z. 
3056 zugestellt worden. 

Hievon werden Marko und Abrabam 
Markiewicz hiemit verständigt und aufgefordert 
entweder Ihre gegenwärtige Adresse oder 
einen Bevollmächtigten zur Zustellung der 
fir sie ergehenden Bescheide dem gefertigten 
Gerichte aczuzeigan. 

K. k. Bezirksgericht. 

Kuty, den 27 Juni 1897. 


L. 14067 (6127 2—3) 

Tarnowski e. k. sąd obwodowy uwia- 
damia z miejsca pobytu niewiadomego Moj- 
Żesza Korna pozwanego przez Mojżesza Da- 
wida Herziga o zapłacenie sumy  wekslowej 
130 zł. w. a. że dla niego ustanowiono ku- 
ratorem adwokata dr. Jakóba Baumfelda, któ 
remu srodki obrony podać, lub innego pełno- 
moenika wymieDić ima. 

Tarnów, dnia 22 lipca 1887. 


(6121 2—3) 

C. k. Sąd krajowy jako sąd handlowy 
wę Lwowie, oznajmia nieobecnemu Jakóbowi 
Druckerowi, że przeciw niemu został dnia 22 
maja 1897 do I. 82.418, na rzacz Zofii Atlas 
wydanym nakaz zapłaty sumy wekslowy 31 
zł. z pn. 

Gdy miejsce pobytu Jakóba Druckera 
nie jest wiadome, ustanowiono dla niego ku- 
ratorem adw. dr. Alojzego Krausa, a tegoż 
zastępcą adw. dr. Jakóba Horowitza i wspo- 
mniany nakaz zapłaty mianowanamu kurato- 
rowi doręczonym zostaje. Wzywa więc zatem 
Jakóba Druckera, aby ustanowicnemu kura- 
torowj służąca do swej obrony środki dostar- 
czył, lub innego zastępcę sobie obrał, gdyż 
inaczej ze zaniedbania wyniknąć mogące na- 
siępstwa szkodliwe, sam sobie przypisze. 

Lwów, dnia 26 czerwca 1897. 


L. 12108 (6124 2—3) 

C k. Sąd obwodowy w Przemyślu wzy- 
wa posiadacza książeczki kasy oszczędności 
miasta Przemyśla nr. 34858, na nazwisko 
Piotra Jarosiewicza opiewającej, na wkładkę 
550 zł. w. a. pierwotnie wydanej, aby do 
sześciu miesięcy od dnia ogłoszenia tego ə- 
dyktu tem pewniej z takową się zgłosił, leża 
w przeciwnym razie, jako amortyzowana u- 
znaną będzie. 

Przemysl 3 lipca, 1897. 


L. 4185 (6166 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Lubaczowie za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Piotra Schick, że przeznaczoną dla nieg» u- 
chwałę z 18 czerwca 1826 1. 6908 dozwala- 
jąc} wydzielenia pgr. 2083/3 z whl. 836 ks. 
gr. gminy Staresioło, na rzecz Piotra i Maryi 
Borysko, doręczył ustanov ionamu kuratc rowi 


panu dr. Jakóbowi Szłapie, adwokatowi w 
Lubaczowie. 

Lubaczów, 20 maja 1897. 
L. 14079 (6158 2 -8) 


Tarnowski Sąd obwodowy uwiadamia 
Emila Damaska z miejsca pohytu niewiado- 
mego, pozwanego przez Tarnowską kasę o- 
szczędności o 45 zł, że dla niego ustanowio- 
no kuratorem dr. Jakóba Goldberga, któremu 
środki obrony podać lub innego pełnomocni- 
ka wymienić ma. 

Tarnów, 22 lipca 1897. 


L. 3820 (6325 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Baligrodzie 
nieznanego z miejsca pobytu Antoszka Ko- 
styk z Zerniey wyżnej zawiadamia, że w sku- 
tek pozwu Pazi Gałaj i Maryi Znaczko de 
praes. 14 czerwca 1897 1. 3820 przeciw nie- 
mu i Maryi z Baczyńskich Kostyk o oddanie 
w posiadania 2/3 części ciała hip. 59 i 2/3 
cześci połowy ciała hip. 60 gminy katastr. 
Żernica wyżna lub zapłacenie kwoty 500 zł. 
w. a. z pn. termin na dzień 11 sierpnia 
1897 ero a dla niego kuratora w 
osobie Michała Kostyka ustanowiono. 

Wzywa się przeto pozwanego, by usta- 
nowionemu kuratorowi potrzebnej informaeyi 
udzielił lub sądowi innego zastępzę wskazał, 
gdyż inaczej skutki z tego wynikłe sam so- 
bie przypisywać będzie musiał. 

Baligród, 11 czerwca 1897. 


L. 17941 (6305 1—3) 

C. k. wyższy Sąd krajowy we Lwowie 
podaja do powszechnej wiadomości, że pan 
Franciszek Angielczykowski, reskryptem e. 
k. Ministerstwa sprawiedliwości z dnia 11 
maja 1897 1. 10115 notaryuszem w Baligro- 
dzie zamianowany, złożywszy dnia 20 lipca 
1697 przysięgę służbową, urzędowanie swe 
rozpocząć może. 

Lwów, dnia 21 lipca 1897. 


L. 4235 (6182) 

0. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Jaśle poleca na podstawie kontraktu z daty 
Kraków duia 29 marca 189% notaryalnia do 
L R 24656 legalizowanego wpisania do reje- 
stru dla firm spółek handlowych przy fir- 
mie „Parowa fabryka wód gazowych i wyro- 
bów chemicznych K. Rząca i Chmurski w 
Krakowie", że Tomasz Rząca przestał być 
prokurantem rzeczonej firmy z dniem 1 sty- 
eznia 1897 i poleca wykreślenia prokury To- 
masza Rzący. 

Zarazem poleca się wpisania prawa 
własności zakładu filialnego w Jaśle pod fir- 
mą „Parowa fabryka wód gazowych i wyro- 
bów chemieznych K. Rząca i Chmurski w 
Krakowie“, który doląd stanowił wspólną 
własność jawnych spólników Karola Rzący i 
Anastazego Chmurskiego na rzecz i imię To- 
masza Rzący z tam, że rzeczony zakład fi- 
balny w Jaśle nie ma obecnie żadnej łąsz- 
ności z zakładem głównym w Krakowie, i że 
Tomasz Rząca posiada osobista prawo używa: 
nia dotychezasowej firmy z opuszczeniem wy- 
razów „Zakład filialny", tudzież że firmę tę 
w ten sposób podpisywać będzie, 1ż nad wy- 
ciśniętą stampilią „Tomasz Rząca, fabryka 
wody sodowej w Jaśle pod firmą K, Rząca i 
Chmurski* swoja imię i nazwisko „Tomas 
Rząca'* własnoręcznie umieści. 

Jasło, 26 czerwca 1897. 


L. 1792 (6210 1—3) 
loku qarri pow ZE 

awiada ejsca pobytu Biewia 
Omego Juliusza Pressla, iż z powodu wnie- 
Monego przeciw niemu i K. Więckowskiemu 
Drzez Natana Sprechera pozwu o zapłacenie 
"tmy 50 zł z pn, został dlań ustanowionym 
śUrator w osobie adw. dr. Nebenzahla, ze 
uAstępstwera adwckata dr. Bendlu, że przeto 
Azie jego s;zeczą nizielić temu kuratorowi 
Potrzebne ieformacyi, lub innego zastępcę 
Bobis obra i o tew sadowi donieść. 


Sanok, 15 lipca 1897. 


L. 4:59 (6209 1—3) 
. C. k. Sąd ohwodowy w Samborze za- 
Wiadaia niewiadomych z życia 1 imiejsca ps- 
„Jim Marcina Wyscczańskiego, Franciszka 
Wysoczańsziego, Wincentego Wpsoczańskiego, 
une Wysoczańszą, Stamistara W ysoczsn- 
skiego, Teadora Wysoezeńskiega i Wiktoryę 
Wysoczańską, że Izak Wsinerń pozwem de 
Praes. 18 marca 1897 1. 4289, wytoczył prze- 
llw nim spór o uznanie prawa domagania się 
łapłał; sumy 2512 zł. pol. za zgasła i iuta- 
Wlacyę wykreslenia tejże sumy z hipoteki 
Majviności Wola Biażowska wyk. hip. 535 
objętej. 

Uchwałą z dnis dzisiejszego 
Wany został tem pozew do postępowania pi- 
semn:go i doręczony pczwanym do rąk usta- 
Lowionego do zastępywaniaich w tym sporze 
Uratora adw. dr. bBrylińsziego ze substytucyą 
adw, dr. Humieckiego. 

Wzywa się zatem wszystkich powyżej 
Wymienicnych pozwanych, aby ustanowionemu 
kurutorowi potrzab-ej isforrcacyi udzielili, lub 
Innego zastępeę zamianowali i sądowi o tem 
Żoniesli, gdyż inaczej niepcmyślae skutki z8- 
kledbania, sami sobie przypisać będą musieli. 
Sambor, 11 kwietnia 1897. 


; 
askreż0- 


(6184) 

C. k. Sąd cbwodowy jaso Trybunał 
handlowy w Wadowicach zarządza wpisanie 
ds rejestru handlowego dis firm pojedyn- 
Gzych przy firmie „Henrzk Feliks* handel 
lowarów łokciowych i trykotowych w Białej, 
Wykreślenie tejże firmy „Henryk Feliks* z 
Powodu zwinięcia przedsiębiorstwu. 
Wadowice, 17 lipca 1897. 


L. 44201 

O. k. Sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie ustanawia z powodu wniesonej do 
l. 37091/97 przez Leona Schreizla prośby o 
lakaz zapłaiy sumy weksłowej 75 zi. Wa. z 
bn. przeciw Feiwlowi Steinsbachowi, dla te- 
&cż zj życia i miejsca pobytu niewiadomego 
pozwanego, kuratorem ad actum adwok. dr. 
lacynowskiego z zestępstwem adw. dr. Fren- 
la i wzywa wyż wylmienionego, by się co 
do swej obrony porozumiał z ustanowionym 
uratorem względnie wskazał sądowi innego 
Pełnonzocnika, gdyż inaczej sam sobie przy- 
Pisze »łe następstwa tego zaniedbania. 
Lwów, 17 lipca 1597. 


L. 46960 (6285 1—3) 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie ogłasza, że w sprawie firmy Jana 
leinua przeciw Leonowi i Fani Kremnitze- 
łom pto 300 zł. wa. z pu. Z powodu wnie- 
sionej pod dniem 28 czerwca 1597 1. 40960 
Prosby, mianuje dla niewiadomych z miejsca 
Dobyta Leona i Fani Kremnitzerów kurato- 
tem ad actum adw. dr. Wincentego Baiaba- 
la we Lwowie, zaś jego zastępcą adwok. dr. 
aryana Sietniekiego we Lwowie. 

Wzywa się zatem wspomnianych ku- 
landów, by do swej obrony służące śŚr:dki 
Ustanowionemu kuratorowi dostarczyli lub też 
Wuego zastępcę sobie obrali i tegoż sądowi 
Jmierili, gdyż Inaerej szkodliwe następstwa 
Sami sobie przypiszą. 

Lwów, dnia 17 lipca 1897. 


(6236 1—3) 


L. 9791 (6233 1—3) 
= C. k. Sąd powiatowy xuej. del, S. II. 
We Lwowie ogłasza, ża w celu doręczenia 
Unie Pszoniak chwały tabularnej z dnia 
30 kwietnia 1496 i 5995 i dls nieobjętej po 
lej masy spadkowej kuratora w osobie ad- 
Wokata dr. Dohiecziego z zastępstwem adw. 
r. Skowrońskiego ustanowił. 
Lwów, dnia 19 czerwca 1897. 


L. 1934 (6231 1—3) 
~ O. k Sąd powiatowy w Zborowie za- 
adamia niewiadomą z miejsca pobytu Han- 
"ę Berebuia wdowę po Tymofteju, ża prze- 
GMAczsna dla niej uchwała tabularna z dnia 
k maja 1396 l. 2996 kuratorowi Fedkowi 
ltwin dereezong zesiala. 
Zborów, dnia 31 marca 1897. 
L. 4719 (6230 1—3) 
a. C. k. Sąd powiatowy w Trembowli za- 
, Adamia Józefa Szypułę, który rzekomo do 
Ameryki wyjacha:, że uchwałę z dnia 8 
Marca 1897 |. 4 dozwałającą egzekucyjnej in- 
bulacyi na rzecz Ludwiki Debezak dla su- 
my 40 zł. z pn. w stazie biernym jego czę- 
Ciała hipotecznego 47 ks. gr. gm. Za 
R. doręczono ustanowio:emu dla niego 
watorowi adw. dr. Frischowi, Józef Szypuła 
len zatem podać kuratorowi środki obrony 


11 


lub innego pełnomocnika ustanowić, inaczej 
złe skutki sam sobie przypisze. 

Trenzbowla, 13 czerwca 1897. 
L. 21516 (6226 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Sokalu ustano- 
wił celem doręczenia uchwały tab. z dnia 18 
czerwca 1896 l. 9061, dla niewiadomej z 
miejsca nobytn Anny Sawy kuratorem p. 
adw. dr. Wejdę. 

O czem się też w celu strzeżenia swych 
praw zawiadamia. 

Sokal, 30 listopada 1896. 
L. 6243 ra (6111) 

C. k. Sąd powiatowy w Przemyślanach 
zawiadamia niewiadomą z miejsca pobytu i 
życia Annę Trople, że celem doręczenia jej 
uchwały z 20 kwietnia 1895 i. 5299 dozwa- 
lającą wpis prawa zastawu dla sumy 9 zł. 
z pn. w whi, 269 gminy Krosienko, ustano- 


wiono kuratora ad actum w osobie p. Ale- 
ksandra Zaleskiego. 

Dais 21 maja 1897. 
L. 10620 (6108) 


Zawiadamia sie niewiadomego z miejsca 
pobytu i życia Mojżesza Stras:felda, że celem 
doręczenia mu uchwały z 17 kwietnia 1896 
L 8144 w sprawie egzekucyjnej Towarzystwa 
zaliczkowego przeciw niemu o 88 zł. 36 ct. 
ustanowiono dla niego kuratora ad actum 
w osobie Dmytra Worony. 

Przemyślaay, dnia 29 października 1896. 


L. 29518 (6152) 
C. k. Sąd krajowy jako handlowy w Kra- 
kowie poleca wpisanie do rejestru dla spółek 
hsndlowych przy firmie: „Filia c. k. uprzyw. 
gal. akcyjnego Barku hipotecznego w Kra- 
kowie*, że e. k. uprzyw. galie. akcyjny Bank 
hipoteczny we Lwowie natat urzędnikowi Za- 
kładu centralnego p. Janowi Winiarzowi prawo 
podpisywania firmy Filii Banku w Krakowie 
wspólnie z każdoczesnym dyrygentem, współ- 
firmantem, lub jednym z każdoczesnych pro 
kurzystów Filii, alboteż z jednym z każdo- 
czesnych dyrektorów, lub zastępców dyrekto- 
row Zakładu centraluego i że Jan Winiarz 
firmę tę słowem „Winiarz* podpisywać będzie. 
Kraków, 17 lipca 1897. 


L. 13212 (6156) 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
w Przemyślu ogłasza, iż dnia 12 czerwca 18597 
wpisaną została do rejestru handlowego dla 
firm pojedynczych firma: „K. A. Gottlieb 
handel meblami w Przemyślu“. 
Przemyśl, 17 lipca 1897. 


L 29974 (6148 1—3) 

C. k. Sąd krajowy jako Trybunał han- 
ulowy w Krakowie zawiadamia niewiadomego 
z miejsca pobytu Mendla Silbera, że przeciw 
ziemu wniosła Reisła Zangen pozew de praes. 
14 lipea 1597 1. 29974 o wydanie nakazu za 
płaty sumy wekslowej 600 zł. w. a. z przyn. 
ı że wydany wskutek tego pozwu nakaz za- 
płaty z enia :6 lipca 1897 1. 29974 doręczony 
został ustanowionemu dla tegoż kuratorowi 
adwokatowi dr Kwiecińskiemu zesubstytucyą 
adwokata dra Tomika w Krakowie i poleca 
Mendiowi Siłberowi, aby temuż kuratorowi 
potrzebnych środków obrony dostarczył lub 
innego pełnomocnika sobie obrał i Sądowi o 
tem doniósł, w przeciwnym bowiem razie 
skutki z tego zaniedbania wyniknąć mogące 
sam sobie przypisze. 

Kraków, 16 lipca 1897. 


L. 31457 (6147 1—3) 
C. k. Sąd krajowy jako Trybunał han- 
dlowy w Krakowie zawiadamia niewiadomego 
z miejsca pobytu Antoniego Mitschke, że prze- 
ciw memu wniosło Towarzystwo Zaliczkowe 
w Krakowie pozew de praes. 10 lipca 1897 
i. 29410 o wydanie nakazu zapłaty sumy 
wekslowej 50 zł. z przyn.i że wydany wskutek 
tego pozwu naksz zapłaty z dnia 13 lipea 
1897 i. 29410 doręczony został ustanowi"nemu 
dla tegiź kurątorowi adwokatowi dr. Olear- 
skiemu ze substytueyą adwokata dr. Wiedi- 
gera w Krakow:ei poleca Antoniemu Mitschke 
aby temuż kuratorowi potrz-bnych srodków 
obrony dostarczył, lub innego pełnomoenika 
sobie obrał 1 sądywi o tem domiósł, w prze 
ciwnym bowiem razie skutki z tego zanied- 
bania wyniknąć mogące, sam sobie przypisze. 
Kraków, 23 lipca 1897. 


L 14271 (6159 1—3) 

Zawiadamiamy niewiadomego z miejsca 
pobytu Pinkasa Schneidra, że w sprawie we- 
kslowej Józefa Monderera przeciw niemu peto 
97 zł. 62 ct. z pn, ustanowiono kuratorem 
ad actum adw. dr. Baumfelda w Tarnowie, 
któremu należy przesłać srodki obrony albo 
innego pełnomocnika ustanowić. 

Tarnów, 24 lipca 1897. 
L 3295 (6168 1—3) 

Ogłasza się, iż dnia listopada 1895, 
zmarł w Jamelme Kriśko Pitrószewski, zaś 
w dniu 28 listopada 1896 w Janowie zmarła 
Franciszka Werszner lo ślubu Tomkiewicz 


©) 


Ad 


ani Michała Tomkiewicza do spadku po dru- 
giej powołanego, wzywa tychże, by wW prze- 
ciągu jednego roku od daty tego edyktu zgło- 
sili się w sądzie i wnieśli oświadczenie do 
spadku, w przeciwnym razie spadek będzie 
przeprowadzony z dzicdzicami zgłaszającymi 
się i z kuratorem dr. Abrahamem Wiesen- 
bergiem, dla nieobsenych ustanowionym. 
Z e. k. Sądu powiatowego. 
Janów, dnia 20 czerwca 1897. 


L. 14270 (6160 1—3) 
C. k. Sąd obwodowy zawiadamia nie- 
wiadomego z miejsca pobytu Pinkasa Schnei- 
dera, że w sprawie wekslowej Debory Neu- 
gasser przeciw niemu pto 101 zł. 80 ct., usta- 
nowiono kuratorem ad actum adw. dr. Izydora 
Baumfelda, któremu należy podać środki obrony 
lub innego pełnomocnika ustanowić. 
Tarnów, 24 lipea 1897. 


L 4470 (6225 1—3) 

Celem doręszenia tus. uchwały tabular- 
nej z dnia 26 sierpnia 1896 1. 980 dla nie- 
wiadamego z miejsca pobytu Ołeksy Luba- 
czewskiego przeznaczonej, ustanawia się dla 
tegoż Oleksy Lubaczewsk'ego kuratora w osobie 
Wojciecha Kuźniasa z Płupanówki. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Skałat, dnia 2 czerwca 1897. 


L. 1104 (6222 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Podhajeach, 
ustanawia w sprawie egzekucyjnej Gal. Zakładn 
kredytowego włościańskiego w likwidacyi we 
Lwowie przeciw Fediowi Czuprawskiemu pto 
20 rat po 10 zł. 6 et. i 78 zł. 14 et., dla 
nieznanego z życia i miejsca pobytu egzekuta 
Fedia Czuprawskiego, celem doręczen:a mu 
tus. uchwały z 12 grudnia 1896 l. 7446/95 
i dalszych w sprawie tej zapaść mających 
uchwał, kuratora ad actum w osobie Fedia 
Kołodniekiego naczelnika gminy Siółko i wzywa 
egzekuta, by porozumiał się z kuratorem co 
do zastępstwa, lub wskazał sądowi innego 
235 ępcę. 

Pedhajee, dnia 30 czerwca 1897. 


L. 7999 (6218 1—3) 

Niewiadomego z życia i miejsea pobytu 
Chaima Hochmana zawiadamia się, że Hryń 
Pańków wniósł przeciw niemu pozew de praes. 
7 maja 1897 l. 7999, o uznanie własności i 
oddanie w posisdanie parcel grunt. l. 89774 
i 8977/5 w Petrance, że na ten pozew wy- 
znaczono termin do rezprawy wedle ustnego 
postępowania ma dzień 5 listopada 1897 o 
godzinie 9 rano, że dla niego ustanowiono 
kuratora w osobie adwokata dr. Staneekiego 
w Kałuszu, któremu pozew się doręcza i po- 
leca się mu, ażeby temuż kuratorowi podał 
środki obrony lub innego pełnomocnika sobie 
obrał, gdyż złe skutki tego zaniedbania, sam 
poniesie. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Kałusz, 10 maja 1897. 


L. 5492 (6213 1—38) 

C. k. Sąd powiatowy w Brzozowie za- 
wiadamia niniejszem niewiadomego z miejsca 
pobytu Franciszka Pilawskiego, iż celem do- 
ręczenia mu tusąd. uchwały z 15 lutego 1897 
1. 907 i następnych w sprawie egzekucyjnej 
Franciszka Dobrowolskiego przeciw Franci- 
szkowi Pilawskiemu i innym pto 37 zł. 94 ct., 
ustanowił dlań kuratorem p. adwokata dr. 
Dańca w Brzozowie. 

Brzozów, 30 czerwca 1897. 


L. 6469 (6211 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy m. del. w Sanoku 
w sprawie egzekucyjnej Osiasza Leib Reifiera 
przeciw Romanowi Zadorożnemu o 25 zł. 76 
ct. w.a., Ustanawia dia niewiadomego ze życia 
i pobytu Romana Zadorożnego ze Stróżów 
wielkich, kuratorem sdw. kraj dr. Flakowicza 
i temuż doręcza się wszelkie uchwały egze- 
kucyjne, oraz wzywa Się nieobecnego, aby 
podał kuratorowi potrzebną informacyę, gdyż 
wszelkie kroki egzekucyjae mce prawną będą 
osiągały. 

Sanok, dnia 30 czerwca 1897. 


L. 13115 (6155) 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
w Przemyślu ogłasza, iż dnia 11 czerwca 1897. 
wpisaną została do rejestru handlowego dia 
firm pojedynczych firma : „Józef Ludwig han- 
dlarz *ędlin w Przemyslu*. 

Przemyśl, 17 lipea 1897. 
Ł. 117009 zaś (6154) 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
w Przemyślu ogłasza, iż dnia 4 czerwca 1897 
wpisaną została co rejestra handlowego dla 
firm pojedynczych firma : „Menasch» Licht- 
man przedsiębiorca wyrębu lasu i handlu 
drzewem w Tuebli*. 

Przemyśl, 3 lipca 1897. 


L. 6374 (6153) 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy w Kra- 
kowie poleca wykreślenie z rejestru dla spółek 
handlowych firmy : „J. S. Jungerwirth i Józef 
Jungerwirth przedsiębiorstwo budowli wodnych 


20 ślabu Ekes. Sąd nieznając pobytu Hryńka | w Myślachowicach*, z powodu zaniechania. 


Pitrószewskiego do spadku po pierwszym, 


Kraków, 12 marca 1897. 


RE EK I 


L. 21509 (6207) 
C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi podaje 
do powszechnej wiadomości, że firma „S. 
(Sara) Werth handel towarów bławatnych w 
Kołomyi“ z rejestru handlowego dla firm 
pojedynczych, wykreśloną została. 
Kołomyja, 7 listopada 1896. 


L. 12184 (6206) 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Kołomyi podaje do wiadomości, że na odby- 
tem w duiu 30 maja 1897 nadzwyczajnem 
walnem zgromadzeniu członków galicyjskiego 
Banku handlowego w Kołomyi $$. 4, 16, 26, 
37 i 58 statutu zostały zmienione. 
Kołomyja, dnia 10 lipca 1897. 


L. 39541 (6203) 
C. k. Sąd krajowy jako handlowy w 
Krakowie poleca wykreślenie z rejestru dla 
firm pojedynczych firmy „Selig Bornstein“ w 
Szczakowej z powodu zaniechania przedsię- 
biorstwa. 
Kraków, 16 października 1896. 


L. 27732 (6202) 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy w 
Krakowie poleca wykreślenie z rejestru dla 
firm pojedynczych firmy „Pinkus Atteslander 
destylarnia spirytusu w SŚleszowie z powodu 
śmierei właściciela i zaniechania przedsię- 
biorstwa. 

Kraków, 9 lipca 1897. 


L. 5146 (6201) 

0. k. Sąd krajowy jako handlowy w 
Krakowie poleca wpisanie do rejestru dla 
firm pojedynczych firmy „Joel Sigman“ której 
używać będzie tenże Joel Sigman jako wła- 
ściciel handln glinką w Porębie, podpisując 
takową słowy „Joel Sigman“. 

Kraków, dnia 12 lutego 1897. 


L. 27504 (6260) 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 

Lwowie ogłasza niniejszem, iż dnia 29 kwie- 

tnia 1897 w rejestrze handlowym dla firm 

pojedynczych w tomie II str. 124 wedle poz. 

702/2 firmę Feiwel Frankel wykreślono. 
Lwów, dnia 15 maja 1897. 


L. 4848 (6243) 
C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu jako 

Sąd handlowy ogłasza, iż zapisano w rejestr 

handlowy dla firm pojedynczych firmę „Na- 

ftali Lifschitz handel zbożem w Tarnopolu“. 
Tarnopol, 27 marca 1897. 


L. 11186 (6242) 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 

Tarnopolu ogłasza, iż wpisaną w rejestrze 

handlowym firmę Józef Kodrębski handel 

towarów mięszanych w Zaleszczykach, z po- 

wodu śmierci właściciela firmy wykreślono. 
Tarnopol, dnia 4 lipca 1896, 


L. 10820 (6241) 
C. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu jako 
Sąd hąndlowy ogłasza, iż zapisano w rejestr 
bandlowy dla firm pojedynczych firmę M. 
Weiser kantor wymiany w Podwołoczyskach. 
Tarnopol, dnia 10 lipca 1897. 


L. 10845 (6240) 

©. k. Sąd obwodowy w Tarnopolu jako 
Sąd handlowy ogłasza, iż wykreślono z po- 
wodu zwinięcia interesu z rejestru handlowego 
dla spółek handlowych, firmę Emil i Karol 
Pisko skład sukienny i bławatny w Tarno- 
polu. 

Tarnopol, dnia 10 lipea 1897. 


L. 8889 (6276 1 -- 8) 

Wzywa się wszystkich, którzyby jakie 
prawa do spadku po s$. p. Reginie Boczar 
zmarłej 21 maja 1895 w Orzechówee sobie 
rościli, by w przeciągu roku oświadczenie do 
spadku w tutejszym Sądzie wnieśli, gdyż 
inaczej spadek funduszowi przepadłości wy- 
dany zostanie, 

C. k. Sąd powiatowy. 
Brzozów, dnia 16 lipca 1897. 


L. 765 (6277 1—3) 

C. k. Są powiatowy ustanawia w spra- 
wie egzekucyjnej Chaima Blasbalga przeciw 
Wincentemu Waleniowi o 10 zł. 86 et. dla 
niewiadomego z pobytu Wincentego Walenia 
kuratorem p. Aleksandra Wisłockiego i jemu 
doręcza rezolucyę z dnia 31 sierpnia 1896 1. 
6082. 

Dębica, 30 kwietnia 1897. 


L. 1153 f (6281 1—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Giwoźdźcu za- 
wiadamia nieznanego z życia i miejsca pobytu 
Salamona Selzera, że celem doręczenia mu 
uchwały z 30 marca 1897 1. 1158 względem 
przeniesienia prawa własności sum 100 zł. i 
130 zł. i wykreślenia prawa zastawu dla su- 
my 100 zł. ze stanu biernego ciał hip. lwh. 
232, 288 i 234 ks. gr. gminy Gwożdziec 
miasto ustanowiono kuratorem Jossla Schi- 
cklera Dawida z Kułaczkowiec. 
C. k Sąd powiatowy. 
Gwożdziec, 80 marca 1897, 


som m m 


L. 10508 (6126 2—3) 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
zawiadamia niewiadomego z życia i miejsea 
pobytu Leona Begleitera, że na pozew Schapsy 
Hamermana z praes. 23 lipca 1897 1. 10508 
wydał uchwałą z dnia dzisiejszego nakaz za- 
płaty sumy wekslowej 450 zł. w. a. i takowy 
doręcza w osobie adw. dr. Justyna Witza ze 
substytucyą adw. dr. Steusrmana ustanowio- 
nemu kuratorowi. 
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sądowi podał do wiadomości, ileże w razie 

przeciwnym niepomyślne skutki z zaniedbania 

wynikające, własnej winie przypisać musi. 
Sambor, 24 lipca 1897. 


L. 48299 (6122 2—3) 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie, ustanawia w sprawie Chaszy Schorr 
o 140 zł. w. a. adw. dr. Dobieekiego ze za- 
stępstwem przez adw. dr. Piątkowskiego, ku- 


trzebną informacyę udzielił do swej obrony 
służące kroki uczynił i o tem sądowi doniósł. 
Lwów, dnia 10 lipca 1897. 


L. 4235 

C. k. Sąd powiatowy zawiadamia z miejsca 
pobytu niewiadomego Antoniego Podgórniego 
z Porąbki, że ojciec jego Ssbastyan Podgórni 
pomarł we wrześniu 1895 r. z pozostawieniem 
rozporządzenia ostatniej woli za kodycyl są- 
downie uznanego, którem całe gospodarstwo 
pod Nr. 27 w Porąbce zapisał synowi swemu 


Antoni Podgórni do domu powrócił, ma tenić | 
objąć połowę rzeczonego gospodarstwa na wł% | 
sność, lub też Józef Podgórni ma Antoniegf | 
brata swego spłacić i wzywa tegoż Autonieg! | 


dnia dzisiejszego licząc do tutejszego s30% 

zgłosił i oświadczenie się do powyższego spadki | 

wniósł, inaczejby pertraktacya ze zgłaszający | 

się spadkobiercami i z ustanowionym dla! 

kuratorem przeprowadzoną została. | 
C. k. Sąd powiatowy. 

Limanowa, 24 kwietnia 1897. 


(6102 2—3) Podgórniego, aby się w przeciągu roku © | 


kuratorowi potrzebną do obrony informacyę | zwanego Aleksandra hr. Mniszek i zawiadamia 
udzielił, lub innego zastępcę zamianował i| go z wezwaniem, aby temu kuratorowi po- 


Doniesienia 


Wzywa sięzatem Leona Begleitera, ażeby | ratorem dla nieznanego z miejsca pobytu po- 


Józefowi Podgórniemu z zastrzeżeniem, gdyby | 


Poleca się handel win Ludwika Stadtmillera, we Lwowie 


J. EHNATOWICZ | 
klepy własne : ul. Kopernika 1. 3, ul. H% 
licka 1. 11. — Kraków Sukiennice l. 20 — Prze 
myśl ul. Franciszkańska |. 24. — Czerniowi? 
Rynek 1. 2. 


Najbardziej czerwone i opierzehnięte ręce wybieleją z. 


| Białe i piękne TCO | | i wydelikatnieją po kilkakrotnem natarciu 


Drobne ogłoszenia 5 
Kremem roślinnym. Słoik 80 ct. 


od wyrazu pełitem centa, tłustym petitem 
dwa centy. 


z tyz 


AK ASE Er 


p spania sukień damskich i nauka kroju 
Maryi Chomiekiej wykonywuje wszelkie zamó 
wienia według najnowszych wzorów francuskich w 

nw | jak najkrótszym czasie po nader umiarkowanych ce- 
a ttonik półkryty, uźywany, tanio do Ti i nach. Ul. Krakowska 20. 


OSZUSTWO! 
TA niesumienni podrzędni fabrykanci naśladują etykietę sławnych 
TSA tutek Niemojowskiego. Należy strzedz się przed lichem 

ać ki naśladownictwem. 
Każda etykieta i, tutka zaopatrzona jest nazwiskiem 
S. W. NIEMOJOWSKI. 


przy ul'ey Długosza 1. 31 jest z wol- 


Realność nej ręki do sprzedania. Bliższa 


wiadomość tamże. 


dania, Liokendorf, ul. Zulińskiego 4. 


ranciszka Bumel, właścicielka pracowni 
sukień damskich (ul. Kręta 7) wyjechała na 
dłuższy czas do Paryża 956 


"ARTUR KOSŚSCICKI 


Oliwy do maszyn! SS= 


Oliwa (lecejska) Kaukazka ragou- | Naj większy wybór pończoch, skarpetek, także dla dzieci 


(SYRIUSZ) s2 |zynowa — rossyjska mineralna — ozonowa pończoszki i skarpetki, wielki wybór najnow- | 

Lwów, ulica Zamarstynowska |. 11 (dom | gajicyjska mineralna rzepakowa — szych koszul 1 pasków dla turystów. Na lato wełniana bielizna 
własny), ul. Trzeciego Maja L 2 rzepakowa odkwaszona — tłuszcz do|| Prof dr. Jaegera, także jedwabna, bawełniana i siatkowe kaftaniki. An- | 
poleca wprost z Ameryki wyborną smarowania maszyn (tłuszcz konsy- gielskie pledy, deszczochrony, najnowsze krawatki, koł-| 
kawę pół kilo zł. 1. Najlepsze her- stentny). nierzyki i manszety poleca po najniższych stałych cenach | 
baty pół kilo od zł. 1.50 do 6 zł. Sprzedaż hurtowna jakoteż detailiczna, handel płócien il gotowej bielizny | 
Koniak kuracyjny butelka od zł. poleca 922 s | 
Eed 2 A Aib Hüb F S BARD ASZ A Lwów, ul. Teatralna l. 9, | 
A OJZYy UuDner SE (naprzeciw kościoła katedry). 


Hande! herbaty i kawy 


EDMUNDA RIEDLA 


we Lwewie, plac Maryacki I. 10 


ik" najlepsze yy 


Lwów, Rynek 38, 
poleca 954 
Lakier czarny do tablic szkolnych 
(najlepszy patentowany wyrób), 
Cynobexr do liniowania tablic szkol- 


a NOWY WYNALAZEK 


m" IXORA 


polecą 


Herbatę 


nych, a o smaku czysto Bromatycznym, któr 
Krede francuską, krajana w laseqz- ED. PINAUD „zbioru majowego rozsyła franko opłacone do każdł 
kach e- stacyi poczt, 4*/, kg. w woreczku. 

ca Ch, < MYON aan e a a aTIXORA t kl. CONGO . - zł. 160 Portorico . zł. 9.— */ękg,— ? 
Gąbki do tablic szkolnych. Essencya dla chustek..., à TEXKORA SOUCHONG czarna „ 2.— _ Guba gruboziarnista „ 9.50 „ —9 
Woda tualetowa....... à 'IXORA w a SĘ = E a T p 10 
, | Ramada ...4.01. ME A TYXORA MELANGE de Lond. „ 4 — „o > grziarn.„107%6 > 10 
Najlepszy prawdziwy francuski CEEOL AIIKORA WYSIEWKI herbae. 1.30 $ » perłowa „10.75 „ 1% 
K O N I A K poe w; OAN " najlepszych Mocca arabska arom. „10.75 „ 1.08 
YŽOWJ. seses.. A herbat s „n 1.60 Jawa złota . „10.75 4 - LE 

Qualite superieure 879 Kosmetyk oueenease sro à TEXKORA Opakowanie nie liczy się. 


wysyła pocztą oclony i franko do wszystkich 
miejscowości Austro-Węgier za zaliczką 
zł. 6.— za beczułkę 4-livrową, 
zł. 5 — za beczułkę 3-litrową, 
zł. 4.20 za 3 flaszki po */, ltr. 


EV. ' NL1ŹE E 


w- =ULYE" Zamówienia z prowincyi wysyła się odwrotną pocztą. 


37, boulevard de Strashourg, 37.* | 
Z ZERA | EED THA TORETE FA REWA z 
d We wszystkich składach Perfum, Aptekarz 
W 0 ń! śe 
ażne dia G spody | Drogistów i Fryzyerów znajduje 


do szurowania podłóg jakoteż i do zu- N 
BIQ 
Puder 
ryżowy specyalnie 


pełnego oczyszczenia naczyń i sprzętów 
N PRZYGOTSWANY Z BIZMUTEM 


T I ] i a i igo rodzaju, jako to: 
i wiórka stalowe, ług kamienny, 
oa etowe ustr a | młyśki drzewne, mytki kokosowe Przez CH" FAY, Fabrykanta Perfum || 
poleca w najlepszej jakości w olbrzymim | Oraz „Briquets* węgle do ok | PARYŻ, 9, Ulica de la Paix, 9, PARYŻ 
Mam zaszczyt donieść Szanownym P. T. Odbiorcom, że z dniem 10ym 
lipca 1897 zwinąłem moją filię we Lwowje przy ul. Jagiellońskiej 1. 9, 
a dziękując za dotychezasowe względy, upraszam jak najuprzejmiej o 


wyborze po najtańszych cenach do prasowania itp. M. 
łaskawe nadsyłanie cennych zleceń pod adresem 


poleca 
Ludwik Feigl Alojzy Hübner 
Leon Gałek, Kraków. 
Raz wzięta miara bywa stale przechowaną. 


Capodistria koło Tryestu. 
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Lwów, pasaż Hausmana 8. | Lwów, Rynek 38. 


JAWORZE (£rnsdorf) 


Zakład wodoleczniczy, klimatyczny, żętyczny 
tudzież wziewalnia. 


Stacya kolejowa (2 godziny od Krakowa), pocztowa 
i telegraficzna 
Lekarz kierujący: 


Dr. Ludwik Jekeles 


były sekundaryusz e. k. szpitala Rudolfa w Wiedniu, były uczeń 
prym. Opolskiego we Lwowie, tudzież prof Krausa, Limbeeka, 
Sehanty, Winternitza, Hofmokla i t. d. we Wiedniu. 


w Zakładzie kąpielowym Św, Anny 
przy ul. Akademickiej 10 


nowo urządzone na wzór pierwszórzędnych zakładów zagranicznych 


TUSZE 


w Zakładzie kąpielowym św. Anny będą niezawodnie 
dla Publiczności pożądaną nowością. 
Temperatura tuszów może być dowolnie użytą. 
Kąpiel tuszowa z bielizną 25 ct, w abonamencie 20 ct., kąpiel tuszowś 
w osobnym oddziale 40 et. 878 
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Biiższych wyjaśnień udziela rządowy inspektor 
zdrojowy Karel Forner. 


(Zarządca Wi 3 W aber; Fapiar s fabryki pepy oru J. Nyjackowarieh 


A druzseni Wi. Łozinakiego ul. Ozarmieckiego i. 13 dom *eraors. 


IE! 


